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KALENDARZYK

Dziś — piątek, dnia 23 kwietnia, — 
Wojciecha Biskupa, Jerzego.

Jutro — sobota, dnia 24 kwietnia, _
Fidelisa, Grzegorza.

Pojutrze — niedziela, dnia 25 kwietnia, 
— Jarosława, Marka, Grzegorza.

POGODA

Dziś bedzie pogoda słoneczna, lecz chło­
dno. temperatura najwyższa wyniesie oko­
ło 60 stopni, w’ nocy 36 stopni.

W sobotę, bedzie pogoda słoneczna i 
cieplej, temperatura około 63 stopni.

Wschód 4.59. — Zachód 6.40.

POJAZD KOSMICZNY ZSRR W PRZESTRZENI
Sekr. Rogers 
Wybiera Się 

Na Bliski Wschód
Washington (UPI). — Sekr. 

Stanu William P. Rogers w 
niedzielę wylatuje do Londynu, 
skąd uda się do Turcji dla 
przeprowadzenia rozmów z 
przedstawicielami państw Po­
łudniowo-Wschodniej Azji. Jak 
podają dobrze poinformowane 
źródła Rogers zatrzyma się na 
krótko w Jerozolimie 1 w Tel 
Aviv, a następnie zawita w 
stolicach państw' arabskich: 
Saudi Arabia, Jordanii i w Li­
banie.

W stolicy Egiptu, Kairze, Ro­
gers konferował będzie z prezy­
dentem Anwar El Sadat i in­
nymi przywódcami rządu, bę­
dąc pierwszym najwyższym u- 
rzędnikiem rządu amerykań­
skiego od roku 1953, składają­
cym oficjalną wizytę Egiptowi. 
Formalne stosunki dyploma­
tyczne między Stanami Zjedno­
czonymi a Egiptem zostały ze­
rwane w roku 1967, podczas 
trwającej sześć dni wojny Izra­
elsko-Arabskiej.

Aresztowano 110 Demonstrantów

Z Dnia

“Zawiercie” Płynie 
Do Chicago

Jak dowiedzieliśmy się, pier­
wszy polski statek płynący 
przez W'ielkie Jeziora do Chi­
cago “Zawiercie” opóźnił znacz­
nie swój planowany przyjazd. 
Przyczyną jest śluza na rzece 
Św. Wawrzyńca.

Obecnie “Zawiercie” znajdu­
je się w Montrealu, będąc 30 
w kolejce do śluzy, której prze­
pustowość wynosi 7 statków 
dziennie. Należy się spodzie­
wać, że “Zawiercie" około 30 
bm. dopłynie do Detroit, a w’ 
pierwszych dniach maja znaj­
dzie się w porcie chicagoskim.

Autobusy 
Kursują

Philadelphia, Pa. — Po 
trwającym dziewięć dni 
strajku pracowników tran- 
sportacji publicznej, więk­
szość szoferów autobusów po­
wróciło do pracy w środę, o 
godzinie 7-ej rano.

Ponad milion mieszkańców 
Filadelfii, korzysta codzien­
nie z iransportacji miejskiej. 
Po powrocie do prący unia 
szoferów rozpoczęła pertrak­
tacje z władzami miej'skimi 
w sprawie nowego kontraktu.

— RODOWÓD “RUCHU 
_ POKOJOWEGO” 
_ W AMERYCE

* * *
“Wiosenna ofensywa poko­

jowa” rozpoczęła się najaz­
dem około tysiąca weteranów 
wojny wietnamskiej na Wash­
ington. Kto finansuje ich po­
dróż i pobyt w stolicy? Dla­
czego milczą setki tysięcy we­
teranów troszczących się o do­
bro Ameryki a nie Północnego 
Wietnamu?

+ « ❖
Tylko bezgranicznie naiwni 

i zdrajcy mogli nie wiedzieć, 
jaką rolę demonstracje poko­
jowe w Stanach Zjednoczo­
nych grają w planach wojen­
nych wietnamskich komuni­
stów. Dotąd instrukcje z Ha­
noi dla amerykańskich komu- 
tnunistów były trzymane w 
tajemnicy, ale ich sytuacja na 
polach walk musi być roz­
paczliwa, jeżeli podczas ofen­
sywy wojsk Południowego 
Wietnamu w Laosie, przedsta­
wicielka Viet Kongu w Pary­
żu madame Binh postanowiła 
wystosować otwarty apel do 
“pokój miłujących” Ameryka­
nów, ażeby wzmogli nacisk na 
prez. Nixona i wymusili na­
tychmiastowe i bezwarunko­
we wycofanie amerykańskich 
wojsk z Indochin.

♦ ♦ ♦
“Drodzy amerykańscy przy­

jaciele, młodzieży i studenci, 
mówiła p. Binh, dla dobra sze­
rokich mas ludności Południo­
wego WTietnamu, Stanów Zje­
dnoczonych i całego świata, 
żądanie szybkiego i całkowite, 
go wycofania wojsk Stanów 
Zjednoczonych z Południowe­
go Wietnamu jest obecnie bar­
dziej naglące niż kiedykol­
wiek w przeszłości. Z pomocą 
“pokój miłujących” ludzi — 
żądajmy (komuniści) od Nix­
ona natychmiastowego przer­
wania działań wojennych. .

♦ ♦♦
“N a j n o w s ze wiadomości 

wskazują, że w Laosie znaleź-
(ciąg dalszy na str. 2ej)

Ostry Atak 
Kongr. Boggs 

Na FBI
Washington. (UPI)— Przy­

wódca większości demokra­
tycznej w Izbie Niższej Kon­
gresu, kongr. Hale Boggs wy­
stąpił wczoraj z ostrym ata­
kiem na szefa Federalnego 
Biura Śledczego (FBI) J. 
Edgar Hoover, domagając się 
jego rezygnacji. Boggs w 60 
m i nu to wym przemówieniu, 
twierdził, że FBI zaprowa­
dziło podsłuch jego telefonów 
w biurze i w domu. Atak 
kongr. Boggs nie został popar­
ty rzeczowymi dowodami, mi­
mo. że Boggs od kilku dni 
twierdził, że takie dowody 
przedstawi Kongresowi.

Kongr. Lawrence J. Hogan 
(R-Md.) były agent FBI, od­
powiedział kongr. Boggs, mó­
wiąc, że “jestem zdegustowa­
ny, zgorszony i zbiera mi się 
na wymioty od zapachu ja­
ki wywołał “czerwony śledź” 
wyciągnięty tu przez kongr. 
Boggs.”

Boggs zarzucił FBI, że po­
siada “legion informatorów w 
szeregach zorganizowanej 
pracy, kościołach i prywat­
nych organizacjach”, że “na­
pastuje, straszy i nawet szan­
tażuje czarnych przywódców 
w ich walce o prawa cywil­
ne”, że “wysyła swych infor­
matorów do wyższych uczelni 
i dla zorganizowania demon­
stracji studenckich, dla wyka­
zania swej bystrości i efek­
tywności.”

Na Stopniach 
Gmachu Sadu 
Najwyższego 
Interwencja
Nixona Na Rzecz 
Weteranów
Washington (UPI). — Stu- 

dziesięciu weteranów wojny 
wietnamskiej podczas demon­
stracji na stopniach gmachu 
Sądu Najwyższego wczoraj 
rano, zostało aresztowanych, 
gdy zignorowali wezwanie po­
licji zaniechania demonstracji. 
Demonstranci nie stawiali 
jednak oporu policji i po za­
braniu ich na stację policyjną 
zostali zwolnieni po złożeniu 
poręczenia w sumie $10 na 
każdego.
Interwencja Nixona

Prezydent Nixon, jak poda­
ją źródła z Białego Domu, 
wydał wydał wczoraj polece­
nie zezwolenia demonstran­
tom obozowania na trawniku 
obok Kapitolu, mimo wyda­
nego poprzednio zakazu Sądu 
Najwyższego. Dept. Sprawie­
dliwości, który wniósł do Naj­
wyższego Sądu podanie o wy­
danie zakazu usunięcia de­
monstrantów z trawnika, cof­
nął swe podanie, prawdopo­
dobnie za interwencją Nixona.

Wieczorem demonstranci 
przemaszerowali spokojnie w 
cichym pochodzie przed Bia­
łym Domem, niosąc zapalone 
świeczki i flagę amerykańską, 
obróconą gwiazdami w dół,

(ciąg dalszy na str. 6-ej)

Jutro Pogrzeb 
Dyktatora 

“Haiti”
Port-Au-Prince, Haiti (UPI)

— Rrancois “Papa Doc” Du­
valier, lat 64, który stał się 
legendarnym w czasie swych 
14-letnich rządów dyktator­
skich w republice murzyńskiej 
Haiti — będzie pochowany 
jutro z największą pompą.

Duvalier przed zgonem wy­
znaczył swego 19-letniego sy­
na, Jean-Claude swoim nas­
tępcą.

Młody Duvalier po zaprzy­
siężeniu go wczoraj na ten u- 
rząd, przyrzekł kontynuować 
programy wprowadzone przez 
jego ojca. W ceremonii za­
przysiężenia młodego Prezy­
denta Haiti, brali udział mi­
nistrowie obrony, policji i 
spraw wewnętrznych, oraz 
komendant armii, wykazując 
tym, że młody prezydent ma 
poparcie armii i naj wpły wow- 
szych polityków kraju liczą­
cym pięć milionów obywateli, 
a którzy żyją w najgorszej nę­
dzy.

Manson 
w Celi Śmierci
San Quentin, Calif. (UPI.

— Charles Manson, skazany 
na karę śmierci jako winny 
morderstwa siedmiu osób w 
rozprawie sądowej Tatę - La- 
Bianca, został we czwartek 
przeniesiony do celi śmierci, 
która mieści się kilka stóp w 
oddaleniu od celi śmierci mor­
dercy sen. Robert Kennedy, 
Sirhan B. SIrhan.

Manson, lat 36, jest 94 więź­
niem — skazanym na karę 
śmierci, oczekujących egzeku­
cji we więzieniu stanowym. 
Manson został ostrzeżony — 
przez oczekujących egzekucji, 
że “hippies są — najbardziej 
znienawidzeni przez skaza­
nych na śmierć więźniów.”

Walki z Rebelią
Colombo. (UPI) — Siły 

rządowe rozpoczęły general­
ną ofensywę przeciw rebe­
liantom. Oficjalny komunikat 
stwierdza, że siły lewicowych 

■ rebeliantów słabną. W ciągu 
2 tygodni walk zginęło 450 

> rewolucjonistów.

Pożądane Ocieplenie

:; ......

Atak
Winiewicza 

Na St. Zjedn.
Powołuje Się 

Na Identyczne 
Stanowisko 
Muskiego

Genewa. (CST) — Wicemi- 
nistetr spraw zagranicznych 
reżymu, Józef Winiewicz wy­
stąpił, na komisji rozbrojenio­
wej, z ostrym atakiem na US 
za blokowanie rozmów roz­
brojeniowych. W swym prze­
mówieniu Winiewicz powoły­
wał się, że identyczne stano­
wisko zajmuje również przy­
puszczalny kandydat ną pre­
zydenta U.S. sen. Muskie.

Reżymowy minister w 
ostrych słowach oskarżał rów­
nież US o prowadzenie barba­
rzyńskiej wojny w Wietnamie.

Mówiąc o pertraktacjach 
między ZSRR a US w spra­
wie ograniczenia zbrojeń nu­
klearnych, tak zwanych 
SALT, minister Winiewicz 
przytaczał opinię sen. Muskie, 
który ostro krytykował Ad­
ministrację Nixona, która na­
wołuje Sowiety do powstrzy­
mania się z zbrojeniami nu­
klearnymi, podczas, gdy sama 
nie wykazuje dobrej woli w 
tym względzie.

Mówiąc o obradach genew­
skiej komisji rozbrojeniowej 
Winiewicz stwierdził, że i tu 
zajmują podobne stanowisko. 
Zmiana jego mogłaby przy­
czynić się ruszenia pertrakta­
cji z martwego punktu, czego 
pragną przede wszystkim na­
rody, które najbardziej ucier­
piały w czasie minionej woj­
ny.

$2 Na Godzinę 
Minimalna 

Stawka

Naloty Na 
Północny 
Wietnam

Sajgon (UPI). — Lotnictwo 
US dokonało dziś w nocy jed­
nego z nagłębszych nalotów 
na Północny Wietnam* od cza­
su gdy w roku 1968 zostały 
wstrzymane bombardowania 
Hanoi. Celem nalotu były sta­
nowiska rakiet przeciw-lotni- 
czych znajdujące się na pół­
noc od granicy z Południo­
wym Wietnamem.

W Sahu Valley przeprowa­
dzające operacje wojska Po­
łudniowego Wietnamu oraz 
patrole US nie nawiązały po­
ważniejszego kontaktu z nie­
przyjacielem. Dowództwo o- 
peracji stwierdza, że przy­
puszczalnie nieprzyjaciel nie 
posiada w tym rejonie dosta­
tecznych sił i czeka na posiłki. 
W dolinie Sahu znajdują się 
3 dywizje komunistów — 304, 
308 i 320. Wszystkie one brały 
udział w walkach na terenie 
Laosu i obecnie, wyczerpane, 
oczekują na uzupełnienia.

1,375 amerykańskich strzel­
ców morskich przygotowuje 
się do powrotu do Kalifornii. 
W ten sposób 7 faza planu 
prez. Nixona wycofywania 
wojsk z Wietnamu, polegają­
ca na wycofaniu dalszych 
100,000 żołnierzy US z Indo­
chin, zostałaby zakończona na 
7 dni przed terminem.

EpiJemia Cholery
Moskwa. (UPI) — Epide­

mia cholery wybuchła w Gru­
zji. W '’Tbilisi, stolicy Gruzji, 
znaczna część restauracji i 
sklepów została zamknięta. 
Podjęto środki profilakty­
czne.

Apel o Pomoc 
Pakistanu Do 
U.S. i Pekinu

New Delhi, Indie (UPI). — 
Rząd secesjonistów Wschod­
niego Pakistanu zwrócił się z 
rozpaczliwym apelem do pre­
zydenta Nixona oraz Mao Tse 
Tunga i Czu En Lai’a o pomoc 
przeciw masowym mordom 
dokonywanym na 75-miliono- 
wej ludności Wschodniego 
Pakistanu. Apel stwierdza, że 
broń, którą US i czerwone 
Chiny dostarczały, w charak­
terze pomocy Pakistanowi, 
jest obecnie wykorzystywana 
przez żołnierzy Zachodniego 
Pakistanu do masowego ludo­
bójstwa w stosunku do bez­
bronnej ludności Wschodnie­
go Pakistanu.

Wśród uciekinierów ze 
Wschodniego Pakistanu, któ­
rzy schronili się na terenie są­
siednich Indii, wybuchła epi­
demia cholery i ospy. Około 
pół miliona uchodźców ze 
Wschodniego Pakistanu znaj­
duje się obecnie w Indiach. Z 
tego ponad 100,000 w napręd­
ce zorganizowanych obozach, 
reszta zaś u rodzin i przyja­
ciół, mieszkających w In­
diach. Stwierdzono już 300 
wypadków cholery. Na zagro­
żone tereny wysłano ekipy le­
karskie ze szczepionkami o- 
chronnymi.

Rząd Indii wystosował od­
powiedź na protest Pakistanu. 
Zapewnia w niej, że zbunto­
wani przeciw rządowi dyplo­
maci pakistańscy, którzy wy­
powiedzieli się po stronie se­
paratystów, nie otrzymają 
żadnych przywilejów dyplo­
matycznych, a okupowany 
przez nich gmach konsulatu 
zostanie zwrócony uznanemu 
rządowi Pakistanu,

Washington. (UPI)—Dyrek­
tor zarządu zorganizowanych 
unii AFL-CIO Andrew J. Bie- 
miller, zeznając w środę przed 
sub - komitetem Pracy Izby 
Niższej Kongresu, wezwał 
Kongres do natychmiastowe­
go podniesienia minimalnej 
stawki zapłaty za pracę do $2 
na godzinę. Obecna stawka 
minimalnej płacy wynosi 
$1.60 na godzinę.

Podwyżka 
Procentu 

Od Pożyczek
Washington (UPI) — Sekr. 

Skarbu John B. Connally wy­
stąpił wczoraj z ostrą krytyką 
podwyższenia przez duże ban­
ki w kraju raty procentu na 
krótko trwałe pożyczki z pię­
ciu i jedna czwarta do pięciu 
i pół procentu. Connally w 
wydanym oświadczeniu sar­
kastycznie zwrócił uwagę, że 
“nie zauważyłem ażeby stara­
nia o pożyczki osiągnęły tak 
wysoką proporcję, że uspra­
wiedliwiają podniesienie sto­
py procentowej.”

Chase Manhattan Bank, 
trzeci największy bank w 
kraju, był pierwszym który 
podniósł stopę procentową na 
pożyczki, a za przykładem 
banku Chase poszły w kilka 
godzin później inne banki, 
włączając banki w Chicago.

Najwyższa stopa procentu 
od pożyczek wynosiła 8.5 pro­
cent od dn. 6go czerwca, 1969 
do 25go marca, 1970 roku, a 
następnie zaczęła obniżać się.

6 Senatorów 
Odpowiada 
Nixonowi

Washington (UPI) — Sze­
ściu czołowych aspirantów o 
nominację Partii Demokra­
tycznej na urząd Prezydenta, 
w udzielonym bezpłatnie 
przez sieć telewizyjną ABC 
szasie na odpowiedź prezyden­
towi Nixonowi na mowę wy­
głoszoną przed kilku tygo­
dniami w kwestii wietnam­
skiej, domagało się we czwar­
tek ustalenia przez Prezyden­
ta daty wycofania wszystkich 
wojsk amerykańskich z Wiet- 
nąmu.

W dyskusji wraz z przewo­
dniczącym Partii Demokra­
tycznej Lawrence O’Brien, 
brali udział senatorzy — Ed­
mund S. Muskie (Maine), 
Birch Bayh (Ind.), George S. 
McGovern (So. Dak). Harold 
E. Hughes (Oowa), Henry M. 
Jackson (Washington) i Hu­
bert H. Humphrey (Minneso­
ta). Z sześciu senatorów tyl­
ko Jackson nie zalecał ustale­
nia daty wycofania wojsk, na­
tomiast domagał się zwiększe­
nia wysiłków w doprowadze­
niu do zaprzestania działań 
wojennych w Wietnamie.

Temperatura
New York. (UPI)—Najwyż­

szą temperaturę, 96 stopni, za­
notowano wczoraj po połu­
dniu w Laredo, Texas — a 
najniższą. 23 stopnie, dzisiaj 
nad ranem w Alamosa, Colo.

Z Trzy­
osobowa 
Załoga
Celem Budowy 
Stacji Kosmicznej 
w Orbicie Ziemi
Moskwa. (UPI)—Dziś o go­

dzinie 2:54 nad ranem czasu 
moskiewskiego (wczoraj o go­
dzinie 7:54 czasu chicagoskie- 
go) Sowiety wyrzuciły w or­
bitę ziemską 3-osobowy po­
jazd kosmiczny, którego ce- 
lem-według opinii sfer nau­
kowych — jest stworzenie sta­
cji międzyplanetarnej w orbi­
cie ziemskiej, jako miejsca 
startu do dalszych lotów prze­
strzennych.

W 9 minut po starcie So- 
jus-10 wszedł na orbitę ziem­
ską i krąży w promieniu od 
121 do 149 mil od ziemi. Ko­
mendantem statku jest płk. 
Włodzimierz Szatałow (lot 
43), weteran lotów przestrzen­
nych., Brał on udział w locie 
statków So jus 4 15, które do­
konały połączenia w prze­
strzeni, w roku 1969.

Inżynierem kierującym do­
świadczeniami nauko wymi 
jest Mikołaj Rukawisznikow, 
lat 39, który odbywa swój 
pierwszy lot przestrzenny.

Pilotem S o j u s a-10 jest 
Aleksiej Jelisiejew, 36 lat, 
również weteran dwóch po­
przednich lotów Sojusa, któ­
ry odbył 37 minutowy spacer 
w przestrzeni, w czasie łącze­
nia się obu statków.

Komunikat TASS, mówiący 
o wyrzuceniu pojazdu ko­
smicznego, nie wspomina o 
planowanej budowie stacji ko­
smicznej. Jednak system so­
wieckich informacji polega na 
tym, że zamierzone doświad­
czenia podaj e się dopiero po 

(ciąg dalszy na str. 6-ej)

Bomba Pod 
Sowieckim 

Biurem Amtorg 
New York (UPI) — Domo­

wego wyrobu bomba eksplo­
dowała wczoraj wieczorem 
przed biurem sowieckiej fir­
my importowej “Amtorg” w 
Nowym Yorku, nie wyrządza­
jąc większych szkód. Policja 
na kilka minut przed wybu­
chem, otrzymała anonimowy 
ostrzegający telefon, wobec 
czego policjanci zdążyli ewa­
kuować wszystkie osoby z 19 
piętra, na którym mieści się 
biuro. Drugą bombę znalezio­
no na dwudziestym piętrze, 
którą zdołano rozbroić na kil­
ka sekund przed nastąpić ma­
jącym wybuchem.

George Bush, ambasador 
amerykański w organizacji 
Narodów Zjednoczonych, 
przeprosił delegację sowiecką 
w NZ, za wybuch bomby, 
określając wyczyn nieznanych 
sprawców jako “barbarzyń­
skie i kary godne postępowa­
nie.”

Z Ostatniej Chwili

Rendezvous 
w Przestrzeni 
— Dokonane

Bochum, Niemcy (UPI) — 
Kamiński, dyrektor tutejsze­
go Instytutu badania prze­
strzeni, podaje, że spotkanie 
sowieckich pojazdów prze­
strzennych' Sojusa-10 oraz 
bezosobowego Salute, zostało 
już dokonane. Dowodzą tego 
sygnały z Sojusa-10, podchwy­
cone przez tutejsze obserwa­
torium.

Według opinii Kamińskiego 
Sowiety wyrzucą wkrótce je­
den lub dwa dalsze pojazdy 
typu Sojus. Przypuszczalnie 
nowy wyrzut nastąpi jeszcze 
dziś w nocy, zależnie od wa­
runków meteorologicznych.



2 DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), PIĄTEK, 23-GO KWIETNIA (APRIL), 1971

Głos Polonii z Cleveland i Okolicy
Korespondenci: Eugenia i Jerzy Stolarczyk

9421 Alexander Rd., Cleveland 44125, Tel. 641-7528 Area Code 216 
Od Redakcji:— Pod uwagę Gmin i Grup ZNP, Towarzystw i Klubów — uprasza się 
wszelkie zawiadomienia i wiadomości do Kroniki z Cleveland i okolicy nadsyłać wprost 
do korespondentów Dziennika Związkowego—pp. E. J. Stolarczyk pod wyżej podany 
adres.

Srebrne Wesele Pp. Białachów
Pp. Danuta i Eedward Bia- 

łachawie obchodzić będą 25-tą 
rocznicę zawarcia związku 
małżeńskiego w sobotę, 24-go 
kwietnia o godz. 7:30 wieczo­
rem, w Domu SPK przy Miles 
ave.

W tym samym dniu o godz. 
6-ej wieczorem zostanie od­
prawiona msza święta w in­
tencji jubilatów przez ks. kap. 
Leona Telesza w kościele św. 
Stanisława. Przygotowaniem 
przyjęcia jubileuszowego zaj­
mują się pp. Janina i Piotr 
Małkiewiczowie.

Jubilaci wywodzą się z po­
wojennej emigracji i należą 
do wielu polonijnych organi­
zacji, między innymi do SPK 
Koła Nr. 2. Znani są oni w

Cleveland z pracy społecznej 
i organizacyjnej. Zdolności 
malarskie p. Edwarda Biała- 
cha są bardzo przydatne miej­
scowej Polonii. Jego dziełem 
są prawie wszystkie dekoracje 
na uorczystości narodowe, żoł­
nierskie, jubileuszowe i orga­
nizacyjne, dyplomy artystycz­
ne itp.

Pracowitością, uczynnością, 
życzliwością i bezinteresow­
nością zaskarbili sobie tutaj 
wielu przyjaciół i otaczani są 
powszechnym szacunkiem.

W imieniu licznych przyja­
ciół i znajomych przesyłamy 
pp. Białach serdeczne gratula­
cje i najlepsze życzenia jubile­
uszowe.

Kujawiaki Wystąpią w Parma
Reprezentacyjny polonijny 

zespół pieśni i tańca “Kuja­
wiaki” z Alliance College wy­
stąpi z nowym i atrakcyjnym 
programem w niedzielę 25-go 
kwietnia br. o godzinie 3-ej 
po południu w Parma Senior 
High School Auditorium, 6285 
West 54th Street. Bilety w ce­
nie 3 dolarów od osoby moż­
na nabyć listownie w wyżej 
wspomnianej szkole lub u p. 
Antoniny Zaremby, tel. 885- 
5042. Kujawiacy mają już u- 
stalaną reputację i ich wystę­
py cieszą się zawsze dużym 
powodzeniem.

Organizatorami ich wystę­
pów jest Parma Senior High 
School i dochód z tej imprezy 
zostanie przeznaczony na po­
trzeby szk<ły. Zadaniem na­
szym jest dopomóc by występ 
był sukcesem. Cała Polonia

jest serdecznie proszona o po­
parcie tej imprezy. Kujawiacy 
popularyzują polskie pieśni i 
tańce i robią to z młodzień­
czym wdziękiem i zapałem. 
Trzeba im wyjść naprzeciw z 
pomocą. Zarezerwujcie sobie 
więc niedzielę na spotkanie z 
Kujawiakami by nacieszyć się 
urokiem polskich tańców i 
pieśni ludowych, urodą chłop­
ców i dziewcząt z Kolegium 
Związkowego i pięknem kolo­
rowych strojów.

Jeżeli ktoś nie widział Ku­
jawiaków w ubiegłym roku w 
Music Hall’u powinien konie­
cznie ich zobaczyć teraz w 
Parma. Kto zaś zna Kujawia­
ków będzie na pewno chciał 
zobaczyć ich znowu by jeszcze 
raz przeżyć to spotkanie na 
nowo.

Nowe Władze P.K.S. Polonia
U progu nowego sezonu 

sportowego, czeka nas wiele 
pracy. Wprawdzie piłkarze 
nasi mają za sobą przygoto­
wawczy okres treningowy na 
sali, niedługo jednak wyruszą 
na boiska i tam dopiero zacz- 
nie się ich ciężka praca. Ko­
szykarze zakończyli swój de­
biut w rozgrywkach ligowych, 
gdzie przy silnej obsadzie, 
ostatecznie zajęli 6-te miejsce 
w tabeli. Najlepszymi zawo­
dnikami byli: J. Borkowski i 
B. Wyszyński. Siatkarze sy­
stematycznie przygotowywują 
się do spotkania z silnym ze­
społem, “Orła Białego” z De­
troit. Gorzej jest ze sportem 
kobiecym. Okazuje się, że na 
terenie Cleveland ciężko jest 
znaleźć d z i s i ę ć chętnych 
dziewecząt zainteresowanych 
siatkówką. Tu nadmienić na­
leży, że zajęcia sportowe Klu­
bu odbywają się w każdy wto­
rek i czwartek o godzinie 7:30 
wieczorem w sali gimnastycz­
nej “South High School”.

Niedziela 30-go maja, (Me- 
momal Day) będzie otwarciem 
sezonu Klubu. W dniu tym 
jak co roku, gościć będziemy 
Klub Sportowy “Orzeł Biały” 
z Detroit. W programie; pił­
ka nożna, siatkówka, koszy­
kówka, tennis stołowy i.zaba- 
wa sportowa — o czym jeszcze 
bliżej poinformujemy.

W pierwszą niedziełę kwiet­
nia odbyło się walne zebranie 
klubu, na którym dokonano 
wyboru nowych władz. Pod­
kreślić należy fakt, że do pra­
cy klubowej zgłosiło się wielu 
zasłużonych starych działaczy 
sportowych.

W skład nowego Zarządu 
Klubu weszły następujące oso­
by: Stanisław Filipkowski — 
prezes, Zbigniew W. Ołta­
rzewski — wiceprezes, Stefan 
Oldakowski — sekretarz, Zo­
fia Zysko — skarbnik. Człon­
kami Zarządu zostali: J. Bor­
kowski, I. Slużała, P. Heliń-

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
jest do nabycia pod 

następującym adresem: — 
CHARLES VOJACEK 

2301 Coventry Drive 
Cleveland, Ohio. 44134 

Tel. 842-1099

EUGENIA I JERZY 
STOLARCZYK

Polski 
Program Radiowy

Założony w 1927 roku

WXEN
106.5 FM—Cleveland, Ohio 
Środa i Piątek, 7:30 wiecz. 
Niedziela, 10:30-11:30 rano 

ski. Komisja Rewizyjna: S. 
Wesołowski, M. Włosowicz, M. 
Laniak. Kierownikiem Imprez 
i Sportu, został Ryszard Zys­
ko. Zarząd w zmienionym 
składzie dołoży wszelkich sta­
rań, aby praca Klubu rozwi­
jała się pomyślnie.

Wszystkich sportowców i 
sympatyków sportu wzywamy 
do pracy, a organizacje polo­
nijne, instytucje i handlowców 
do pomocy. Prowadzenie na 
szeroką skalę działalności 
sportowej związane jest z 
wielkimi kosztami, wystarczy 
dodać, że samo utrzymanie 
drużyny piłki nożnej kosztuje 
klub rocznie około 1,000 doi. 
(ubezpieczenie, sprzęt, opłaty 
ligowe, opłaty sędziów).

Pragniemy wyróżnić i po­
dziękować jednocześnie 
Związkowi Polaków z preze­
sem B. Michalskim na czele, 
który jako pierwszy podał 
nam pomocną dłoń, liczymy na 
inne organizacje. Stowarzysze­
niu Polskich Kombatantów 
dziękujemy za dotychczasową 
pomoc i liczymy na nią w 
przyszłości.

Klub Sportowy “Polonia’’ 
przyjmuje wszystkich bez 
względu na przynależność or­
ganizacyjną i pracuje pod has­
łem: “W zdrowym ciele zdro­
wy duch”.

Wszystkich Sportowców 
czynnych i w stanie spoczyn­
ku prosimy o gremialny u- 
dział w obchodach związanych 
z Konstytucją 3 Maja, w dniu 
2-go maja br.

Do zobaczenia na boiskach 
sportowych i salach gimnasty­
cznych oraz na imprezach 
sportowych.

Za Zarząd — Stanisław Fi­
lipkowski, prezes.

Młodzież Polonijna 
w Telewizji

W niedzielę, 18 kwietnia, o 
godz. 8.30 w telewizji (kanał 
43) wystąpiła młodzież z pol­
skiej szkoły prowadzonej 
przez Gminę 88 ZNP i Grupę 
1786 ZNP. Był to pierwszy do­
roczny program tzw. “tele­
thon”, zorganizowany przez 
Variety Clubs Inc. w celu ze­
brania pieniędzy na cele do­
broczynne, szczególnie zaś na 
pomoc niedorozwiniętym i 
upośledzonym dzieciom. “Te­
lethon” trwał 19 godzin, pod­
czas których zebrano 125 tys. 
dolarów.

Nasza młodzież wystąpiła 
ze śpiewem trzech polskich 

| pieśni ludowych. Ich występ 
| trwał 10 minut. Dyrygował S. 
I Filipowski, kierownik mło­
dzieży Okręgu 9 ZNP. Kiero­
wniczką szkoły jest komisarka 

I M. Gołębiewska.

Wiadomości 
w Skrócie

W piątek 16-go kwietnia 
burmistrz Carol B. Stokes o- 
głosił oficjalnie, że nie będzie 
ubiegał się na trzecią kaden­
cję na burmistrza miasta 
Cleveland.

XXX
Radny wardy 7 Dennis Ku­

cinich został napadnięty w no­
cy 19-go kwietnia tuż obok 
własnego domu. Otrzymał on 
ranę nad prawym okiem, któ­
rą zaszyto w szpitalu św. A- 
leksego. Kucinich oskarża de­
mokratyczny klub w swojej 
wardzie za napad.

XXX
Podczas posiedzenia w dniu 

19 kwietnia Rada Miejska za­
twierdziła proponowane przez 
burmistrza Stokes’a zmniej­
szenie o 81,800 doi. budżetu ra­
dy.

XXX
Wydział Stanowy KPA wy­

słał list do biskupa diecezji 
Cleveland — Clarence Issen- 
manna z żądaniem by polonij­
ne parafie były obsadzane 
przez polskich proboszczów. 
Dotyczy to głównie dwóch pa­
rafii w których powstały o- 
statnio wakansy tj. św. Marii 
w Barberton, Ohio i św. Kazi­
mierza w Cleveland.

List kończy się prośbą by te 
i inne żądania Polonii były u- 
względniane przez biuro die­
cezjalne.

Skarżą 
Strajkujących

New York (UPI) — “Rail­
way Express Agency” zamie­
rza wnieść do sądu sprawę z 
żądaniem odszkodowania na 
sumę pięciu milionów dola­
rów, przeciwko unii klerków 
kolejowych, za wyjście na dzi­
ki strajk. Kolejowa agencja 
ekspresowa będzie żądać do­
datkowo jeden milion dola­
rów odszkodowania za każdy 
dzień, w którym strajkujący 
nie zgłoszą się do pracy. Straj­
kiem, który rozpoczął się w 
poniedziałek, jest objętych 
25,000 pracowników. Strajk 
został wywołany zatargiem o 
wprowadzenie 17 nowych 
dróg dostawowych w stanach 
północno-wschodnich.

Your New Image
PRINTED PATTERN

"i ' 1 .

Create a vital, new image for 
yourself with this sleek, stream­
lined pantsuit plus dress version I 
Wear to parties, luncheons, vaca­
tion.

Printed Pattern 4673: NEW 
Women’s Sizes 34, 36, 38, 40, 42, 
44, 46, 48. Size 36 (bust 40) pant­
suit 2% yds. 60-in.

SEVENTY FIVE CENTS — toi 
each pattern; add 25 cents for each 
Pattern for Air Mail and Special 
Handling.

Send to Anne Adams c/o PO­
LISH DAILY ZGODA 10 Pattern 
Dept., 243 West 17th Street, New 
York, N. Y. 10011. Print NAME, 
ADDRESS, with ZIP. SIZE and 
STYLE NUMBER.

NEW FASHION-PACKED 
Spring-Summer Catalog — separ­
ates, jumpsuits, styles galore. Free 
patern coupon. 50c INSTANT 
SEWING BOOK — cut, fit, sew 
modern way. $1.00 INSTANT 
FASHION BOOK — what-to-wear 
answers. $1.00

Przestrzenna 
Stacja U.S. 

w Roku 1973
Cape Kennedy, Fla. (UPI)

— Stany Zjednoczone zamie­
rzają wyrzucić w przestrzeń 
swą pierwszą stację prze­
strzenną w roku 1973, oraz 
przystąpić do stopniowego 
utworzenia stałych stacji 
przestrzennych do roku 1980.

Wiadomość o ustanowieniu 
stacji przestrzennych, została 
podana przez urzędników 
NASA, Leon B. Allen i 
Charles R. Ellsworth, na zjeź­
dzić w Cocoa Beach, Fla. 
Amerykańska s t a c j a prze­
strzenna o nazwie “Skylab” 
waży 185,000 funtów. Dwu­
piętrowa struktura posiadać 
będzie dostateczny zapas tle­
nu, wody i żywności dla zao­
patrzenia trzy-osobowej zało­
gi przez okres ośmiu miesięcy 
t.j. od maja do grudnia, 1973 
roku. Stała stacja przestrzen­
na, jak twierdzili Allen i Ells­
worth składać się będzie z pię­
ciu dziesięcio-tonowych czę­
ści, objętości 14 stóp a długo­
ści 58 stóp. Części te byłyby 
wyrzucane w przestrzeń poje- 
dyńczo, z miesięczną przerwą 
między wyrzutami, a monto­
wane w przestrzeni przez za­
łogę składającą się z sześciu 
astronautów.

Prawo Głosu
Dla 18 Letnich 
w Kalifornii

Sacramento, C a 1 i fo r n i a. 
(UPI) — Legislatora stanu 
Kalifornia ratyfikowała w 
poniedziałek poprawkę do 
Konstytucji, nadającej prawo 
głosu 18-letnim. Kalifornia 
stała się wobec tego dwudzie­
stym stanem który ratyfiko­
wał tą poprawkę.

Dla wprowadzenia tej (26) 
poprawki do Konstytucji, 
osiemnaście doda t k o w y ch 
stanów (czyli dwie trzecie 
wszystkich stanów) musi ra­
tyfikować ją na sesji Legi­
slator^__________________

Polska Wyprawa 
w Andy 

Peruwiańskie
Gdynia (ŻW). — Na pokła­

dzie statku PLO “Henryk 
Jendiza” odpłynęła w drogę do 
Peru 11-osobowa wyprawa al­
pinistów z woj. katowickiego 
pod kierownictwem mgr. inż. 
H. Furmanika.

Ekspedycja, zorganizowana 
przez klub wysokogórski dla 
uczczenią 50 rocznicy III Po­
wstania Śląskiego, w czasie 
kilkumiesięcznego pobyto w 
Ameryce Południowej ma za­
miar osiągnąć dwa nie zdoby­
te dotychczas, wysokości po­
nad 6 tys. m, szczyty Andów 
peruwiańskich i dokonać wejść 
nowymi trasami na szereg dal­
szych. Ponadto śląscy alpiniści 
zbierać będą materiały nauko­
we dla kilku polskich placó­
wek badawczych. W składzie 
ekipy znajduje się dwóch fil­
mowców oraz jedna kobieta — 
mgr Alina Chytroś.

Ekspedycja, która za 35 dni 
ma przybyć do portu Callao, 
zabrała z sobą ok. 8 ton ekwi­
punku oraz 2 samochody, w 
tym ciężarówkę.

Nauka Języków 
Obcych w Polsce

Warszawa (DP). — Znajo­
mość języków obcych w Pol­
sce jest w tej chwili bardzo 
słaba, pomimo, że w liceach 
średnich nauka języków za­
granicznych jest obowiązują­
ca. Przyczyną tego jest nie 
tylko brak zdolności do języ­
ków, zwłaszcza wśród mło­
dzieży pochodzącej ze wsi, ale 
także niski poziom nauczy­
cieli. A oto statystyka, jaką 
ogłoszono za rok 1969:

W 866 liceach ogólnokształ­
cących języka rosyjskiego 
uczyli się obowiązkowo 
wszyscy. Języka niemieckiego
— ok. 100,000 uczniów. Języka 
angielskiego — około 90,000; 
łaciny około 60,000. Ponadto 
część uczniów uczyła się ję­
zyków nadobowiązkowo. — 
Wśród tej grupy języka fran­
cuskiego uczyło się zaledwie 
20 osób! Kiedyś język francu­
ski był wśród polskich inte­
lektualistów językiem domi­
nującym. Dziś przeżywa w 
kraju swój kryzys i upadek 
i obecnie mało kto z Polaków 
w kraju mówi jako tako po 
francusku.

GUN & ACCESSORIES SALE 
April 24 & 2501

Only a. Few Examples:
Shot 25 lbs. $4.98, Primes $4.49 per 
m., Wads $6.98 per m., ‘71 Redfield 
Scopes 25% off, shot Gun Shells 
$49.95 case. Many others.

BELL GUN & SPORT 
3313 Manheim, Franklin Pk. 

678-1900

Z Dnia
(Ciąg dalszy ze str. 1-szej) 

liśmy się w bardzo trudnym 
położeniu. . . . Dziesiątki ty­
sięcy wojsk marionetkowego 
rządu w Sajgonie rozpoczęło 
wielką ofensywę z silnym 
wsparciem lotnictwa Stanów 
Zjednoczonych, co stworzyło 
dla nas niezwykle groźną sy­
tuację. Zwracam się do krajo­
wej konwencji młodzieży, 
która zbiera się w Ann Arbor, 
Mich, o zmobilizowanie mło­
dzieży, studentów i ludu Sta­
nów Zjednoczonych do silne­
go zademonstrowania opozy­
cji wobec nowych zdradzie­
ckich planów wojennych Nix- 
ona i sparaliżowania ich na 
czas. . . . Życzę wam serdecz­
nie powodzenia w przyszłych 
akcjach, a specjalnie w przy­
gotowywanych z wielkim en­
tuzjazmem demonstracjach w 
dniu 1-go maja.”

❖ 4> ❖
P. Binh apeluje do Ainery- 

kanów by żądali od Nixona 
natychmiastowego przerwania 
działań wojennych. . . . Obec­
nie rozumiemy, dlaczego ża­
dnemu z Amerykanów “miłu­
jących pokój” nie przyszło do 
głowy, że wojna w Wietnamie 
skończy się dziś, jeżeli Hanoi 
wycofa swoje wojska z Połu­
dniowego Wietnamu, Kambo­
dży i Laosu. Interwencja Sta­
nów Zjednoczonych była od­
powiedzią na agresję Północ­
nego Wietnamu a nie odwrot­
nie. Szczerzy i uczciwi pacy­
fiści powinni żądać od Pół­
nocnego Wietnamu natych­
miastowego wycofania swych 
wojsk z Laosu, Kambodży i 
Południowego Wietnamu. Tak 
nie jest, co dowodzi, że tak 
zw. “ruch pokojowy” w Sta­
nach Zjednoczonych nie jest 
niczym innym tylko komuni­
styczną “piątą kolumną.”

❖ * A
W związku z apelem p. 

Binh, demaskującym genezę 
“ruchu pokojowego,” należa­
łoby zapytać się sen. Kenne­
dy, Bayh, Hartke i kilku in­
nych, czy są senatorami Sta­
nów Zjednoczonych — czy 
Północnego Wietnamu? Przy 
okazji nasuwa się również 
drugie pytanie. Sąd Najwyż­
szy nakazał weteranom opusz­
czenie trawników przed Ka­
pitol e ni. Sen. Kennedy i 
Hartke uważali za wskazane 
odwiedzić weteranów lekce­
ważących nakaz Sądu. Czy 
nie jest to zachęta do bezpra­
wia? Jeżeli senatorom wolno 
ignorować wolę Sądu, wobec 
tego i my możemy sobie na 
to pozwolić i np. ignorować 
nakaz wożenia dzieci z jedne­
go krańca miasta na drugi dla 
osiągnięcia integracji, tym- 
bardziej, że jest to sprzeczne z 
podstawową zasadą demokra­
cji, która mówi o szanowaniu 
woli większości. Do czego do­
szedł ten wspaniały kraj?

Six Veil Hats

7064

Whip up flattering veil hats in 
pastels and. basic colors.

Make a wardrobe of feminine 
veil hats that cost little and keep 
your hairdo prettily in place. Pat­
tern 7064: pattern pieces for six 
new spring veil hats. Directions.

FIFTY CENTS for each pattern 
— add 25 cents for each pattern 
for Air Mail and Special Handling. 
Send to Alice Brooks c/o Polish 
Daily Zgoda, Needlecraft Dept., 
Box 163 Old Chelsea Station, New 
York, Ń. Y. 10011. Print Name, 
Address, Zip, Pattern Number.

NEW 1971 Needlecraft Catalog 
—more Instant fashions, knits, 
crochets, quilts, embroidery, gifts. 
3 free patterns. 50c.

New! “Instant Crochet” Book. 
Step-by-step pictures teach you 
how to crochet instantly 1 Plus 
newest patterns. $1.00.

Complete Instant Gift Book— 
more than 100 gifts for all occas­
ions, ages. $1.00.

Complete Afghan Book— $1.00, 
“16 Jiffy Rugs” Book. 50c.
Book of 12 Prizes Afghans. 50c. 
Quilt Book 1—16 patterns. 50c. 
Museum Quilt Book 2 — 50c.
Book 3. “Quilts for Today’s Liv­

ing”. 15 patterns. 50c.

STEFAN

POWIEŚĆ

16—----- (Ciąg dalszy)

—A ja darowizny nie przyjmuję — zawołał Ryszard, 
tracąc panowanie nad sobą. — Potrafię sam obronić siebie i 
swoje zarzuty.

—Ty nie masz prawa robić nikomu zarzutów! — krzy­
knęła nagle sama pani domu. — Pan gospodarz był tak ła­
skaw, że sam się do nas pofatygował i powinieneś być mu 
za to wdzięczny.

—Niema za co, szanowna pani — przerwał Zamorski 
chłodno. — Pan Ryszard jest do mnie uprzedzony i uważa 
mnie za wyzyskiwacza dlatego, że mam kamienicę. A prze­
cież ktoś je mieć musi, inaczej ludzie nie mieliby gdzie miesz­
kać. Zapewne pan Ryszard, jako człowiek jeszcze bardzo 
młody, pragnie powrotu czasów, kiedy ludzi mieszkali w ja­
skiniach, lub zgoła na drzewach. Zapomina jednak, że nie 
każdy ma kwalifikację na małpoluda ... z takim usposobie­
niem trzeba się urodzić! A przedewszystkim nie należy na­
rzucać ludziom własnych upodobań. . . .—

Utkwił w niego swoje szare oczy, błyszczące w pogardli­
wej niechęci, jak skóra węża.

Ryszard wytrzymał ten wzrok i zdusił w sobie wście­
kłość, która go pchała do szaleństw. Czuł w tej chwili, ż« 
Zamorskiego nienawidzi całym pędem swej młodej namięt­
ności. Choiał jednak odpowiedzieć coś bardzo ostrego i już 
otworzył usta, kiedy sam pan domu, blady i trzęsący się z 
gniewu, przerwał mu kategorycznym nakazem milczenia.

Ryszard spojrzał na ojca i przeraził się zobaczywszy obłę­
dny gniew, orący starą twarz urzędnika, wykrzywioną w 
skurczu wścśiekłości.

Mitygując się i przepraszając za nietakt syna, którego 
już bez ceremonji nazywał “hyclem”, “urwipołciem” i Bóg 
wie czym, Brechocki pożegnał zimnego jak lód Zamorskiego 
i zwrócił się do Ryszarda. Z chwilą zamknięcia drzwi za go­
ściem, z ust popłynęła gorąca lawa padowitych wymysłów. 
Brechocki krzyczał, krztusząc się własną śliną, czerwony i 
spocony na twarzy, jakgdyby miał być za chwilę rażony uda­
rem apoplektycznym. Nie bacząc na obecność żony, córki i 
służącej, zwabianej awanturą, obrzucał syna ordynamemi 
przezwiskami, zrodzonemi w szynków ni i mającemi tam uzna­
nie największe.

Ryszard przyjmował ten padający grad słów ohydnych 
w milczeniu, zacisnąwszy zęby, blady, z trzęsącemi rękoma, 
znosząc tyranię nieprzytomnego z gniewu ojca, salejącego 
córa bardziej, podjudzanego efektawnością swej wymowy, 
tracvcej miarę możliwości. Wreszcie, nie bacząc na wszelkie 
następstwa, kazał mu się wynosić, wskazując przytym drzwi 
ruchem prowincjonalnego bohatera. W szale swych brutal­
nych uniesień zapomniał o jego 30 rublach miesięcznie, da­
wanych z pensji na utrzymanie domu; z płonących oczu pa­
dały błyski głupiej nienawiści, popierane potokami słów, 
którychby się wstydrzili pijani tragarze — i słowa naiwnych 
żalów w obronie zmaltretowanej gościnności. Broniąc honoru 
i godności Zamorskiego, zapominał o godności syna 4 swojej 
własnej, rozpadającej się w proch pod naporem tych nie­
przytomnych trywialności i niesprawiedliwych obelg.

Aniela, prerażona, wtuliła się w firankę, eamknąwszy 
uprzednio okno, w obawie przed podwórzowym zbiegowi­
skiem. Zaś pani Breohocka wytrzeszczyła oczy, nie mając już 
miejsca na wściubienie swoich uwag, które jej się cisnęły do 
ust.

Dziwnym losu przypadkiem, słuchała tej masakracji 
prawie z zadowoleniem. Jej zdaniem, Ryszardowi już od- 
dawna należała się porządna awantura i ojcowskie napo­
mnienie.

Ojcowskie więc napomnienie, choć dosyć niespodziewane, 
przyszło jednak w całej okazałości, przekraczając nawet ocze­
kiwane granice.

Brechocki, unosząc się własnym krzykiem i wpadając w 
obłędną afektację, rzucił się na syna 1 silnym razem ręki, 
poplamionej atramentem, zabił tę szczyptę szacunku i miłości, 
jaka tliła się jeszcze w sercu syna.

Ohydny trzask policzka wstrząsnął Ryszardem, jak ude­
rzenie noża. Rozległ się głośny płacz Anieli 1 krzyk starej 
kobiety, która prosiła błagalnie męża, aby go nie bił. . ..

Jednym uderzeniem,, bezprzykładnie silnym, zrodzonym 
w rozpaczy bez granic, Ryszard oddzielił się od ojca, prze­
wracając stół, zastawiony talerzami. Straszliwy ich brzęk w 
chwili rozpadania się na drobne skorupy, głośny lament pani 
Brechockiej i płacz Anieli oszołomił Ryszarda, odebrał mu 
przytomność, wbijając razem z piekącym bólem twarzy jad 
nienawiści w serce. Brzemię krzywdy, jak ciężki kamień, 
osiadło mu na piersiach.

Czuł mętną szarość, obejmującą myśl chmurą przeraże­
nia, zalewającą oczy krwią, targającą trzewia rozpaczą, świa­
domość straszliwego faktu, jak piętno kata, paliło go rozpalo­
nym żelazem.

Ryszard zatoczył się jak pijany, w jednej chwil blednąc, 
jak przed śmiercią. Z trzęsących się ust wypadł, jakimś strasz­
liwym przydechem wyrzucony, jęk niewyraźnego mamrotu 
protestu, w którym Skupiła się jego cała wewnętrzna, szałom 
rozpacz niemocy.

Przyskoczył do drzwi, tak wyraźnie wskazanych — i, 
szarpnąwszy klamką, rzucił w męce spłodzone przekleństwo, 
zalane łzami bólu — wiedząc, że wychodzi z tego domu po 
ra ostatni. W tumanie nieprzytomnosści, wijące się z szaleń­
stwie boleści, serce odczuło tragizm tej chwili.

Długo wstrzymywany żal buchnął jak pożar żywym pło­
mieniem. Była chwila, jak mrugnięcie gwiazdy krótka, ośle­
piająca jak błysk słońca, kiedy zrozumiał w całej swej nie­
zgłębionej mocy słowo: nigdy! Nie słyszał wtedy płaczu ko­
biet i wymyślań ojca. Jak szpony dzikiego zwierza, to strasz­
ne, niepowrotne słowo, orało mu serce boleścią! — Lecz 
mgnienie utonęło w pomroce krzywdy. Nie wiedział jak i 
kiedy, ale uczuł kłójący ból twarzy i ciemność przed oczyma, 
rozświetlaną krwawemi błyskami uderzeń.

Stary Brechocki, oszalały z gniewu, przyszkoozył do syn® 
i prał go po twarzy jak parobka, mierząc między oczy, rysu­
jąc czerwone pręgi na policzkach. Płacz Anieli chlusnął krwa­
wą rozpaczą. Przyskoczyła wraz z matką i zaczęła odciągać 
jego ręce, tamując uderenia, zalewając się łzami i (al4 błagal­
nych próśb!

Wtedy Ryszard straszliwym, pełnym rozpaczy sztychem 
pięści — odepchnął go od siebie.

Zatoczyli się na przewrócony stół, rozdeptując talerze, 
pękające z trzaskiem pod nogami, roztrącając poodsuwane 
graty.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
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Prezes Mazewski Na Otwarciu 
Turnieju Kręglarskiego ZNP

Turniej Wchodzi Dziś w Drugą Fazę 
Rozgrywek, Która Będzie Trwała 

Przez 23, 24 i 25 Kwietnia
Prezes ZNP mec. Alojzy A. 

Mazewski wziął zaszczytny u- 
dział na czele licznej grupy 
ciołowych przedsta w i c i e 1 i 
ZNP i dygnitarzy lokalnych, 
w uroczystym otwarciu Kra­
jowego Turnieju Kręglarskie­
go ZNP w South Bend, Ind.

Wraz b prezesem A. Ma- 
zewskim w uroczystościach 
otwarcia wziął udział kraj, 
wiceprezes ZNP Franciszek 
M. Prochot, przewodniczący 
Wydziału Młodzieży i Sportu 
ZNP, gospodarza całego Tur­
nieju; — następnie skarbnik 
ZNP Edward Moskal, który 
wespół z wiceprezesem F. Pro- 
chotem oficjalnie reprezento­
wał Wydział Młodzieży i 
Sportu ZNP; dyrektorka ZNP 
Melania Winiecka i Florenty- 
na Wiatrowska, dyrektorzy 
ZNP aJn Ziemba i Mieczy­
sław Odrobina wraz z mał­
żonką i komisarka 15 Okręgu 
ZNP Lottie Kubiak.

Na uroczystościach z okazji 
otwarcia Turnieju obecni ró­
wnież byli prezes Gminy 24 
Stanley Kendzierski z mał­
żonką, prezes Grupy 83 ZNP 
pełniący rolę Gospodarza 
Turnieju Daniel Golubski z 
małżonką; szeryf powiatowy 
D. Bolerjack; szef departa­
mentu Straży Pożarnej W.

Z Gminy 178 ZNP
Posiedzenie Gminy 178 

ZNP odbędzie się w ponie­
działek, 26-go kwietnia, w sali 
Lo Rayne Chateau, 5925 W. 
Diversey ul., o godz. 8-ej wie­
czorem. Delegaci i delegatki 
są proszeni o jak najliczniej­
sze przybycie, ponieważ jest 
wiele spraw do załatwienia. 
— Aleksander Moll, prezes; 
Stefan Wądołowski, sekr.prot.

Zurat; przew. Stowarzyszenia 
Kręglarskiego Helen Damnd; 
P. Smith z lokalnego Stow. 
Junior Bowling Assn.; An­
drew Pustay ze Stow. Kręg- 
larzy z South Bend, Ind.

Nadto obecni byli Al Dłu­
gosz, koordyntor Turnieju i 
jego małżonka; Jim Colpaert 
zarządca Turnieju; Al Retek 
przew. lokalnego komitetu i 
pani Retek małżonka; Jim 
Martinkowski, John Długosz, 
Clara Gapińska sekretarka 
Grupy 83 ZNP z małżonkiem; 
P. Pniedzielski, skarbnik Gr. 
83 ZNP; Ciem Urbański, Ma­
ry Sulczyk, Jerome Torzew- 
ski i pani Torzewska; Rysziard 
Sobieralski; Zack Długosz; 
Józef Foszoz pełniący obo­
wiązki naczelnego organizato­
ra ZNP z swoją małżonką; Le­
onard Davis, Gerry Walow- 
ski, Nellie Cybulski, Marion 
Spychalski i wielu, wielu in­
nych.

Po krótkim programie, jaki 
się odbył w kręgielni 83 Gru­
py ZNP i w salach klubowych 
tejże Grupy, rozpoczęły się 
oficjalne rozgrywki kręglars- 
kie, które trwały w dniach 
16, 17 i 18 kwietnia. Obecnie 
odbywa się dalszy ciąg Tur­
nieju wraz z finałami w dn. 
23, 24 i 25 kwietnia.

Do Turnieju stanęło ponad, 
1,000 zawodników i zawodni­
czek, oraz chłopców i dziew­
cząt z 132 miast i z terenu 9 
stanów z całego kraju. Ogó­
łem udział bierze 144 drużyn 
męskich, 52 drużyn żeńskich 
i 26 drużyn młodzieżowych, 
reprezentujących 100 Grup 
Związkowych.

Turniej wywołał duże zain­
teresowanie w całym kraju i 
obserwowany jest przez licz­
nie przybyłych gości.

Złoty Jubileusz
Placówki 14-ej S.W.A.P.

Toastmistrzem Bankietu Będzie Sędzia 
Adesko. — Głównym Mówcą 

Sekretarz ZNP Pachucki
W sobotę, dnia 24 kwietnia, 

Placówka ..14 ..SWAP uczci 
swój Złoty Jubileusz okaza­
łym Bankietem w sali p. Woź­
niaka, 2530 Blue Island Ave. 
Początek o godz. 6-ej wieczo­
rem.

Toastmistrzem będzie zna­
ny i szanowany u Polonii Chi- 
cagoskiej sędzia Tadeusz V. 
Adesko.

Główną mowę wygłosi Se­
kretarz Krajowy ZNP Adolf 
Pachucki, a życzenia złożą 
przedstawiciele naszych polo­
nijnych organizacji.

Na powyższą imprezę za­
praszamy wszystkich. Po re­
zerwacje miejsc i biletów 
można dzwonić do sekr. Adam 
Kaczyński, tal. DI 2-0310.

Natomiast w niedzielę, dnia

18 kwietnia, w kościele św. 
Kazimierza w rejonie Cermak 
Rd. i Whipple St., o godzinie 
10:30 rano będzie odprawiona 
dziękczynna msza św., na któ­
rą zapraszamy kolegów i ko­
leżanki z sąsiednich Placówek 
w mundurkach lub czapecz­
kach organizacyjnych, o ucze­
stnictwo.

Tą drogą zawiadamia się 
wszystkich członków i człon­
kinie Plac. 14-ej, ażeby niko­
go z nas nie brakło na tym 
nabożeństwie. Jest to nasz 
duchowy obowiązek.

Również jest to ostatni ter­
min zapłacenia za bilety ban­
kietowe, lub zwrócenia nie- 
sprzedanych.

Za komitet:. St. Piekarczyk, 
przew.; Ig. Bugajski, komen­
dant; Ad. Kaczyński, sekr.

Tradycyjne Święcone w Korpusie
Pomocniczym Placówki 5-ej SWAP
Korpus Pom. Placówki Macie­

rzystej Nr. 5-ty SWAP odbędzie 
swoje miesięczne posiedzenie w 
niedzielę, 25-go kwietnia, w sali 
zwykłych posiedzeń, o godzinie 
2-ej po południu.

Po posiedzeniu odbędzie się tra­
dycyjne Święcone dla naszych 
członkiń, na które również zapra­
szamy członków Placówki Macie­
rzystej Nr. 5 z komendantem kol. 
W. F. Szeląg na czele. Prosimy o 
liczne przybycie.

XXX
W sobotę, 24-go kwietnia, pre­

zeska M. Sadowska i kasjerka Cz. 
Organa, biorą udział w uroczy­
stości 50-lecia Placówki 14-ej 
SWAP i w bankiecie.

XXX
Okręg 1-szy Korpusu Pomocni­

czych obchodzi 40-lecie dnia 16-go 
maja. Bilety na bankiet już są za­
kupione w Korpusie w dużej ilo­
ści. Jeżeli któraś z członkiń chcia- 
ła bilet, proszę zawiadomić pre­
zeskę.

XXX
Wszyscy Wystąpimy 
w Obchodzie 3 Maja

Co do Obchodu 3-go maja, wszy­
stkie koleżanki proszone są o wzię­
cie udziału.

Kilka koleżanek mamy na liście 
chorych—ostatnią jest kol. S. Bo­
bińska, która uległa nieszczęśli­
wemu wypadkowi samochodowe­
mu i znajduje się w szpitalu. Pro­
simy o pamięć o niej. «

Michalina Sadowska, prezeska; 
Maria Giebułtowski, sekr. prot.

Najlepszym Podarunkiem 
Jest

ALBUM KARYKATUR
KAZIMIERZA MAJEWSKIEGO 

Rysownika i Artysty-Malarza—Dziennika Związkowego 

To Historia w Obrazach 
ZDRADZONEJ POI-S KI 

Potlijeie ta iwotan bliskim
Książką ta drukowana titograflcz- 
nla w kolorze brunatvm Ślicznie 
aie orzedstawia Rozmiar 8Wall. 
160 stron Rysunków.
Podpisy pud Rysunkami w lezyku 
polskim i angielskim.

SI Cfl •Cena 4 VJ pocztowa

Zamówienia wras a należnością oadsrłae należy: 

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
1261 Milwaukee Ave. Chieagn 22. Iłl.

Przygotowania Do Obchodu
3 Majowego Są Już Na Ukończeniu

Zebranie w Sprawie Budowy 
Domu Społecznego Polonii

Przygotowania od Obchodu 
Konstytucji 3 Maja 1971 roku 
największego polskiego świę­
ta narodowego i Polonii, są ju 
na ukończeniu. Obchód, któ­
ry tradycyjnie urządzany jest 
przez Wydział Oświaty ZNP 
wraz z Okręgami 12 i 13 ZNP 
przy współudziale wszystkich 
organizacyji polonijnych od­
będzie się w tym roku w nie­
dzielę, 2 maja.

Na podstawie zgłoszeń na­
desłanych do biura Wicepre­
zeski ZNP p. Ireny Wallace, 
przewodniczącej Wydziału O- 
światy ZNP, organizatora Ob­
chodu, — w Pochodzie wystą­
pi 10 orkiestr, 5 Honorowych 
Pocztów Sztandarowych, 2 
drużyny Doboszów i Tręba­
czy, 24 barwnych Rydwanów 
i 27 oddziałów marszowych.

Nadto dziesiątki tysięcy Po­
lonii zgromadzi się w Parku 
Humboldta, na Manifestacji, 
jaka odbędzie się przy pomni­
ku Gen. T. Kościuszki w celu 
wysłuchania specjalnego Pro­
gramu.

Głównym mówcą w Pro­
gramie tegorocznego Obchodu 
będzie sen. Edmund S. Mu- 
skie ze stanu Maine, jeden z 
czołowych kanydatów na wy­
bór na urząd Prezydenta Sta­
nów Zjednoczonych. Fakt ten 
wymaga od Polonii jak naj­
liczniejszego udziału, podnie­
sie prestyż tak dostojnego — 
głównego mówcy jak i pod­
kreśli siłę i zjednoczenie Po­
lonii.

Wielokrotnie Polania nasza 
miała okazję zobaczenia i słu­
chania sen. Muskie w progra­
mach i wywiadach telewizyj­
nych z całego kraju. Obecnie 
Polonia będzie miała bezpo­
średnią okazję serdecznie go 
gościć i usłyszeć na Obcho­
dzie naszego święta narodo­
wego.

Tegoroczny Obchód ma 
więc dla Polonii szczególne 
znaczenie i przypada na szcze­
gólny ważny okres w histo­
rii.

Podobnie jak co roku — w 
Dniu Obchodu, który przypa­
da w tym roku dnia 2 maja 
odprawiona zostanie solenna 
Msza św. o godz. 10:30 rano, 
w kościele św. Trójcy z udzia­
łem przedstawicieli Polonii i 
delegacji organizacji wraz z 
pocztami sztandarowymi, po­
czerń uformowany przed Do­
mem ZNP pnr 1520 W. Divi-

Z Gminy 75 ZNP
Gmina 75 ZNP odbędzie 

swoje bardzo ważne posiedze­
nie w piątek, 23-go kwietnia, 
w sali Moskala pnr. 5639 Mil­
waukee Ave., o godz. 8-ej 
wieczorem.

Podczas posiedzenia będzie 
omówiona praca w Gminie 75 
ZNP na rok 1971.

Ponieważ z poszczególnymi 
komitetami współpracować 
powinni wszyscy delegaci i 
poszczególni członkowie Grup, 
dlatego usilnie prosimy 
wszystkich delegatów i dele­
gatki o przybycie, aby na po­
siedzeniu dowiedzieć się o 
wytycznych do pracy każdego 
Komitetu. Wiadomo, że przy 
współpracy w zgodzie i har­
monii można dokonać bardzo 
wiele. — Edward Moskal, pre­
zes; Władysław Kumam, sekr. 
i korespondent Gm. 75 ZNP.

Z Gminy 79 ZNP
Gmina 79-ta ZNP odbędzie 

swe posiedzenie w poniedzia­
łek, 26-go kwietnia, w sali p. 
Głąb, 2256 So. Albany ave. 
Początek o godz. 8 wieczorem. 
Prosimy delegatów i delegat­
ki o liczne przybycie, ponie­
waż są ważne sprawy do za­
łatwienia. — Józef H. Gajda, 
prezes; Adela E. Kozłowska, 
sekr.

* * *
Tow. Św. Izydora Oracza, 

Gr. 406 ZNP, odbędzie swe 
posiedzenie w niedzielę, 25-go 
kwietnia, w sali św. Kazimie­
rza, 2226 So. Whipple ul. Po­
czątek o godz. 2 po południu. 
Prosimy członków o punktu­
alne przybycie. — Antoni J. 
Saratowicz, prezes; Franci­
szek J. Buczek, sekr. fiu.

Zabawa Klubu 
Ziemi Brzeskiej

Klub Ziemi Brzeskiej zapra­
sza wszystkich, a szczególnie 
dawnych mieszkańców Po­
wiatu Brzeskiego — na swą 
wiosenną Zabawę Taneczną, 
która odbędzie się 24 kwiet­
nia, o godz. 8 wiecz., w sali 
Faikel przy 2128 N. Leavitt st.

Doborowa orkiestra “Kra­
kus” będzie przygrywać. Bu­
fet we własnym zarządzić. 
Niespodzianki. Bilety do na­
bycia przy wejściu. Wstęp $2 
od osoby. — Tadeusz Grzyb, 
prez. 

sion ul., Pochód przemasze­
ruje w oznaczonym porządku 
do Parku Humboldta trasą 
jak co roku, gdzie około godz. 
2:30 po południu rozpocznie 
się Program Manifestacji. Po­
chód wyruszy sprzed Domu 
ZNP o godz. 12:30 po poł.

Program w Parku obejmie 
złożenie wieńców przy pom­
niku Gen. Kościuszki, uczcze­
nie Poległych za walkę o wol­
ność i przemówienia Mówców. 
Poza sen. Muskie, który jest 
Głównym Mówcą, mowy wy­
głoszą także gub. R. Ogilvie, 
mayor Chicago R, Daley, In­
wokację wygłosi biskup Pol. 
Narodowego Kościoła Kat. — 
Francis Rowiński, benedykcję 
zaś ks. prał. aJn Kozioł, prób, 
par. św. Józefa.
Przewodniczącym programu 

w Parku będzie prezes Kon­
gresu PA i prezes ZNP mec. 
Alojzy A. Mazewski. Rezolu­
cję odczyta wiceprezeska ZNP 
Irena Wallace, przewodniczą­
ca Obchodu. Program zagai 
komisarz 12 kr. ZNP T. Pa­
czyński, sekretarzuje kom. 13

Posiedzenie
Tow. Obrońcy Wolności, Gr. 

1797 ZNP, Zaprasza członków 
do wzięcia licznego udziału w 
posiedzeniu, jakie się odbędzie 
w niedzielę, dnia 25-go kwiet­
nia, w sali Lipskich, pnr. 2059 
W. 19-ta ul., o godz. 2-ej po 
południu.

Nasi Kręglarze w Turnieju 
Kręglarskim ZNP

W sobotę i niedzielę, 24-go 
i 25 kwietnia, wyjeżdżają 4 
piątki kręglarskie z Gminy 87 
ZNP do South Bend, Ind., aby 
wziąć udział w Turnieju Kręg­
larskim ZNP, na czele z pre­
zesem Gm. 87 ZNP p. Micha­
łem Latka, oraz sekr. Gm. 87 
Stanisławem Wieczorek. Ży­
czymy kręglarzom szczęśliwej 
podróży, zwycięsta i zdobycia 
nagród.

Pogrzeb Członka Gr. 899 ZNP
W sobotę 17 kwietnia, roz­

stał się z tym światem znany 
Związkowiec śp. Albert J. Dy; 
rek, członek Tow. Bartosza 
Głowackiego, Gr. 899 ZNP, 
oraz członek Tow. Najśw.

Już w tę niedzielę nasi arty­
ści zaprezentują bardzo boga­
ty program złożony z wyjąt­
ków dzieł cenionych przez Mi­
strza Ignacego Jana Paderew­
skiego — twórców literatury 

Lidia Pucińska
i muzyki polskiej, jak: Adam 
Mickiewicz, Stanisław Moniu­
szko, Fryderyk Chopin. Pnzer 
oczami widzów przesuną się 
niezapomniane postacie z poe­
matu Adama Mickiewicza 
“Pan Tadeusz” w wykonaniu 
znanych aktorów Barbary De­
nis i Ryszarda Krzyżanow­
skiego. Barwny Polonez w 
wykonaniu zespołu Eugeniu­
sza Raciborskiego, który nie­
dawno w operze w Milwaukee 
zdobył uznanie prasy i kiero­
wnictwa w osobie profesora 
Jerzego Bojanowskiego.

Z opery “Halka” Moniuszki 
najpiękniejsze śpiewy usły­
szymy w wykonaniu naszych 
śpiewaków I. Bator, Moniki 
Sylvan, Zygmunta Kossakow­
skiego, Stefana Wicika, Jerze­
go Pawlukowskiego.

Fryderyk Chopin, wycho­
wany w ogromnym kulcie dla 
Polski, szerzył ten kult w 
swej muzyce w każdym nie­
mal miejscu naszego globu. W 
tę niedzielę usłyszymy muzy­
kę chopinowską w wykonaniu 
znanego z różnych występów 
i programów telewizyjnych 
pianisty Janusza Twardow­
skiego. Elżbieta Dziewońska- 
Krzemieńska, doskonała re­
cytatorka, przygotowała odpo­
wiedni wiersz.

Jgnacy Jan Paderewski ucz­
czony będzie pieśniami w wy- 

Okręgu Z. Buczkowska.
W razie deszczu Program, 

jaki ma być przy pomniku 
Kościuszki — odbyłby się w 
Zbrojowni, przy zbiegu Ke- 
dzie i North Ave.

Obchód Konstytucji 3 Maja 
wywoływał rok rocznie ol- 
brzymei zainteresowania nie 
brzymie zainteresowania nie 
był także okazją do zbierania 
się wielu tysięcy mieszkań­
ców tej części miasta. Frag­
menty z Pochodu oraz wyjąt­
ki z przemówień Mówców by­
ły utrwalane przez miejscowe 
stacje TV i radiowe i przeka­
zywane na inne stacje w kra­
ju.

Wspaniała postawa masze­
rujących, liczny udział szkół 
polskich i młodzieży w stro­
jach narodowych wzbudzały 
zachwyt u mieszkańców, sta­
nowiąc przedmiot dumy dla 
Polonii.

Polonia powinna dołożyć 
wszelkich możliwych starań, 
by Obchód wypadł w tym ro­
ku jak najbardziej okazale. — 
Wymaga tego dobro Polonii.

Imienia Jezus przy parafii św. 
Anny.

Pogrzeb odbył się w środę, 
dnia 21-go kwietnia, z zakładu 
Ridge Funeral Home, pnr. 
6620 W. Archer ave., do koś­
cioła św. Anny, zaś stamtąd 
na cmentarz Zmartwychwsta­
nia Pańskiego, na parcelę fa­
milijną.

Zmarły pozostawił w smut­
ku pogrążoną rodzinę: Wero­
nikę (z domu Kulińską), żonę; 
Edwarda (Sylwię), Eugeniu­
sza (Teresę) — synów i syno­
we; Florence (Józef) Oleksy, 
córkę i zięcia; 10 wnucząt; 
Annę Mucha, Jean (Włady­
sław) Polifka—siostry i szwa­
gier.

Ważne Posiedzenie
Sekretarz Gm. ZNP, Stani­

sław Wieczorek zawiadamia 
wszystkich urzędników Gmi­
ny 87 ZNP oraz Komitet Za­
barw Gm. 87 ZNP, że ważne 
posiedzenie odbędzie odbędzie 
się dziś w piątek, dnia 23-go 
kwietnia, w sali Lipskich, pnr. 
2059 W. 19-ta ul., o godzinie 
7:30 wieczorem.

konaniu Stefana Wicika, któ­
ry na niedzielny program 
przygotował także arię z ope­
ry “Manru’’ Paderewskiego. 
Utwory Paderewskiego wyko­
na Janusz Twardowski (forte­
pian). Recytacja wiersza M. 
Niedźwieckiego “Nieskończo­
na Symfonia Twoja” w wyko­
naniu Ludmiły Zaremby.

Słowo wiążące — Lidia Pu­
cińska.

. Artyści zapraszają»serdecz­
nie wszystkich miłośników 
muzyki i śpiewu.

Bilety numerowane w ce­
nie $3.00 parter i $2.00 balkon 
—• w restauracji Słodkowskie­
go, Helen’s Market i telefo­
nicznie HU 6-8399.

Prosimy pamiętać: w tę nie­
dzielę, 25 kwietnia w Audyto­
rium Św. Trójcy o godz. 2.30 
po południu.

Jak już informowaliśmy u- 
przednio, Wydział Kongresu 
P.A. na stan Illinois zaprasza 
prezesów i przedstawicieli or­
ganizacji na zebranie w spra­
wie projektu budowy rępre- 
zentacyjnego Domu Społecz­
nego Polonii.

Zebranie odbędzie się w 
niedzielę, 25 kwietnia, br., w 
Domu Wydziału przy 1838 W. 
Division Street o godz. 2:30 
po południu.

Celem zebrania jest prze­
dyskutowanie planów i zapo­
czątkowanie zorganizowanej 
akcji, celem ich realizacji. —

Okręg 2-gi Ligi Morskiej w 
Ameryce obchodzi 35-lecie 
swego istnienia i dla odpowie­
dniego uczczenia tego ważne­
go momentu w życiu organi­
zacji, zostanie wydany wspa­
niały Bankiet, który odbędzie 
się w sobotę, dnia 24-go kwie­
tnia, w sali Wonderland, pnr. 
2940 N. Milwaukee ave.

Zarząd Okręgu 2-go LMA 
wraz z komitetem Obchodu 
dokładają wszelkich starań, 
by całość imprezy wypadła 
jak najbardziej okazale.

Zaproszonych zostało wielu 
wybitnych Gości. Po smacznej 
kolacji i po krótkim stosow­
nym programie odbędzie się 
zabawa taneczna. Doborowa 
orkiestra przygrywać będzie 
do tańca.

Na tę ważną imprezę serde-

Zebranie Korpusu 
Pomocniczego 

Placówki 141 SWAP
Korpus Placówki 141 SWAP 

zwołuje swoje posiedzenie w so­
botę, 24 kwietnia, o godz. 2-ej po 
południu,' w sali Domu Wetera­
nów, 1239 N. Wood ul.

Prosimy wszystkie Koleżanki- o 
punktualne przybycie, gdyż mamy 
bardzo ważne sprawy do załatwie­
nia. Omawiany będzie Jubileusz 
Okręgu 1-go Korpusów Pomocni­
czych, udział w Pochodzie z okazji 
Obchodu 3-Maj owego, — występ 
na Dzień Wieńczenia Grobów i 
uroczystości Jubileuszowe Placó­
wek.

Na Apel Kongresu Polonii Ame­
rykańskiej, można składać swe 
donacje na odbudowę Zamku Kró­
lewskiego w Warszawie i na Dom 
Społeczny Polonii Amerykańskiej, 
Każdy grosz będzie mile widziany.

Maria Stachoń, prezeska; Hele­
na M. Sermińska, sekretarka.

Przygotowany z inicjatywy i 
pod nadzorem prezesa Wy­
działu mec. M. KobelińskiegO 
plan Domu przewiduje m. in­
nymi: pomieszczenia na au­
dytorium, bibliotekę, muze­
um, basen pływacki, kręgiel­
nię, sale na zebrania, odczyty 
itp.

Apelujemy do wszystkich 
organizacji o zapewnienie u- 
działu ich reprezentacji w 
tym ważnym zebraniu.

Wspólny wysiłek całej Po­
lonii jest konieczny dla zape­
wnienia powodzenia tego am­
bitnego projektu.

cznie zapraszamy wszystkich 
naszych przyjaciół i sympaty­
ków Ligi Morskiej.

Za Komitet: Zygmunt Ma­
liszewski, prezes; Wiktoria Si­
dor, przewodnicząca; Ludwi­
ka Latkowska, sekretarka.

Święconka Klubu
Pińczowian Nr. 1

Klub Pinczowian Nr. 1 Na Po­
łudniowej Stronie Miasta urządza 
Ścńęconkę w sobotę, 24-go kwiet­
nia, w sali Weteranów Armii Pol­
skiej, pnr. 4800 So. Wood ul. Na 
Święconkę prosimy wszystkich 
członków z rodzinami. Początek o 
godz. 6:30 wieczorem. Kolację 
przyrządzi nasza wiceprezeska p. 
Czajka. Już to samo zapewni Wam 
mile spędzone chwile wśród gro­
na znajomych. Po kolacji zabawa 
taneczna przy dźwiękach dosko­
nałej orkiestry, pod dyr. p. Woź­
niaka. Komitet i zarząd pod dziel­
nym przewodnictwem prezesa M. 
Zuwala zaprasza wszystkich człon­
ków i zapewnia wesołą zabawę. 
Następne posiedzenie Klubu od­
będzie się zaraz na drugi dzień, 
t. j. 25-go kwietnia. Początek o 
godz. 2-ej po południu.

Za zarząd: M. Zuwała, prezes; 
J. Pietrzyk, sekr. prot.

Święcone Klubu 
Łodzian i Przyjaciół

Zarząd Klubu Łodzian i 
Przyjaciół zaprasza swych 
członków z rodzinami, gości 
z bratnich organizacji i wszyst­
kich sympatyków Klubu Ło­
dzian i Przyjaciół na tradycyj­
ną Święconkę, która odbędzie 
się w niedzielę, 25 kwietnia, 
o godz. 3 po południu, w loka­
lu własnym, 1122 N. Milwau­
kee. — Za Zarząd: R. Bilek, 
prezes; W. Augustyn, sekr.

BARDZO TANIA
3-MIESIĘCZNA

WYCIECZKA
DO

POLSKI
WYRUSZA w MAJU

Polskie Biuro Podróży

FALCON TRAVEL BUREAU, INC.
2735 N. Milwaukee Ave. Chicago, 111. 60647

Telefon: 276-2100
GODZINY: Poniedz. i Czwartki, 9 a. m. — 8 p. m.

Wtorki i Piątki, 9 a.m. —6 p.m.
Soboty, 9 a.m. — 4 p.m. — Środy zamknięte.

Jeśli pragniecie dostać 
polską przepalankę 
„brandy” z czarnych 
jagód z prawdziwym 
smakiem czarnych 
jagód, kupcie taką, v 
która zrobiona jest z 
prawdziwych czarnych 
jagód.
Prawdziwe czarne jagody zapewniają dobry 
smak z tych jagód. Ale soczyste dojrzałe 
czarne jagody przyczyniają się do nadania 
jeszcze lepszego smaku. A tylko takich jagód 
używamy przy produkcji Jeżynówki „Leroux 
Jeżynówka Blackberry Flavored Brandy”. 
Własny smak przekona Was, jak wielką 
różnicę powoduje zastosowanie naturalnej 
zaprawy przy produkowaniu doskonałego 
likieru. Skosztujcie Leroux. Królewska ro­
dzina doskonałych likierów.

Również do nabycia polska 
truskawkówka jak i malinówka.

Jeżynówka Blackberry Flavored Brandy. 70 proof. 
General Wino Ł Spirits Co.. New York City, N. Y.

Wiadomości z Gminy 87 ZNP
- z Annowa

Artyści-Ku Czci 
Paderewskiego

W Niedzielę, 25 Kwietnia, Na Trójcowie

Okręg 2-gi Ligi Morskiej Obchodzi
35-Lecie Swego Istnienia
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WYSYŁANY PRZEZ POCZTĘ 
W CHICAGO I W KANADZIE

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr) $26.00
Półrocz. (6moj.) 15.00 
Kwartał (3 mos.) 8.50 
Miesięcz. (Imo.) 4.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $8.00 
Półrocz. (6 mos.) 5.50 
Kwartał (3 mos.) 3.25

WYSYŁANY PRZEZ POCZTĘ 
POZA GRANICE CHICAGO W U.S.

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr.) $25.00 
Półrocz. (6 mos.) 13.50 
Kwartał (3 mos.) 8.00 
Miesięcz. (Imo.) 4.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $8.00 
Półrocz. (6 mos.) 5.50 
Kwartał (3 mos.) 3.25

CODZIENNE (bez soboty)

10.00
6.00
2.50

Poza Granice Chicago 
Rocznie (1 yr.) $17.00 
Półrocz. (6mos.) 
Kwartał (3 mos.) 
Miesięcz. (1 mo.)

Tylko 
Sobotnie Wydanie

Rocznie (1 yr.) $10.50
Półrocz. (6 mos.) 7.50 
Kwartał (3 mos.) 4.50

Chicago - Kanada
Rocznie (1 yr.) $18.00
Półrocz. (6 mos.) 11.00
Kwartał (3 mos.) 6.50
Miesięcz. (Imo.) 3.00

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne i Sobotnie
Rocznie (lyr.) $34.00
Półrocz. (6 mos.) 20.00
Kwartał (3 mos.) 12.00

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy
Numer Codziennie (Single Daily Copy) .......15c

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy 
Numer Sobotni (Single Saturday Copy) .20c

JAN F. KRAWIEC, Redaktor Naczelny 
JÓZEF H. GAJDA, Zarządca

Telefon do Redakcji przed 7:30 rano 
BRunswick 8-8707

Telefon wszystkich Biur BRunswick 8-8700 
Rękopisów i fotografii Redakcja nie zwraca.

Przestrogi Prof. Brzezińskiego
Senatorowie prowadzący “krucjatę” prze­

ciw “kompleksowi militarno - przemysło­
wemu” i żądający radykalnego obcięcia wy­
datków na obronę kraju, powinni zastano­
wić się nad uwagami profesora Zbigniewa 
Brzezińskiego, zamieszczonymi w ostatnim 
wydaniu tygodnika “Newsweek’'.

Prof. Brzeziński jest demokratą i jednym 
z czołowych znawców bloku sowieckiego. 
Ostrzega on, że władcy Kremla mogą wy­
zyskać rokowania SALT (ograniczenie bro­
ni strategicznych) do uzyskania przewagi 
na Ameryką. Stosowaniem taktyki zwleka­
nia — kupią czas na rozbudowę własnego 
potencjału broni strategicznych.

Uzyskanie przewagi militarnej nad Sta­
nami Zjednoczonymi jest dążeniem wład­
ców Rosji od wojny. Motorem ich działania, 
pisze Brzeziński są: — nacjonalizm i silna 
wiara w ideologię komunistyczną. Więk­
szość sowieckich przywódców w różnych 
okresach swojej kariery politycznej miała 
silne powiązania z przemysłem wojennym. 
Wprawdzie siły zbrojne oficjalnie nie biorą 
udziału w formowaniu polityki, ale obecnie 
ich wpływ na Politbiuro jest znacznie więk­
szy niż w przeszłości. Przywództwo sowiec­
kie, a szczególnie Breżniew, ze względu na 
powiązania w przeszłości z przemysłem wo­
jennym, posiada mentalność “kompleksu 
njilitanio - przemysłowego” — w znacznie 
większym stopniu niż sfery kierownicze 
Stanów Zjednoczonych.

Brzeziński twierdzi, że w okresie wojny, 
ze względu na posiadanie znacząie więcej 
środków niż potrzeba do zniszczenia prze­
ciwnika, “przewaga” nie ma większego zna­
czenia. Ma ona jednak doniosłe znaczenie w 
okresie kryzysów i konfliktów. Wówczas 
“przewaga” (nasza) może zmusić przeci­
wnika do złagodzenia stanowiska a równo­
cześnie chroni naszą determinację przed 
skruszeniem się, ponieważ wolą narodu 
opiera się nie tylko na wierze w słuszność 
swoich postulatów — lecz także na zaufaniu 
we własne siły.

Do tych trafnych uwag prof. Brzezińskie­
go możemy tylko dodać, że źle się bawią 
nasi “liberalni” doktrynerzy z obydwu 
partii. Doświadczenia Francji i Wielkiej 
Brytanii z okresu międzywojennego nic ich 
nie nauczyły. Za wielu mamy gorszych od 
Chamberlaina a nie widać na horyzoncie 
Churchilla.

Disneyland Na Florydzie
W tej chwili na przestrzeni 2,500 akrów 

w środkowej Florydzie w toku są olbrzymie 
prace budowlane. Pod buldożerami znikają 
sosny i drzewa pomarańczowe. Kosztem 
$300 milionów powstaje Disneyland Wscho­
dniego Wybrzeża, osiem razy większy niż 
Disneyland w Kalifornii. W pierwszym ro­
ku po otwarciu, co nastąpić ma 1 paździer­
nika br., przewiduje się napływ 10 milionów 
turystów, a wraz z nimi dobrobytu nie tylko 
dla kompanii Walt Disney Production, ale 
i dla całej środkowej Florydy, która z ob­
szaru rolniczego przekształci się w kwitną­
cy ośrodek turystyczny.

W parku zabawowym znajdować się bę­
dzie 40 różnych atrakcji, niektóre z nich 
będące duplikatem tych w Kalifornii, inne 
now’e, jak np. cała orkiestra mechanicznych 
niedźwiedzi. Nowy Disneyland przeznaczo­
ny jest nie tylko dla jedniodniowych tury­
stów, lecz i dla tych, którzy zechcą tam spę­
dzić całe wakacje, stąd hotele i różne urzą­
dzenia. Ogółem cały obszar, nabyty na Flo­
rydzie przez kompanię Disneya — wynosi 
27,400 akrów i jest 90 razy większy, niż 
oryginalny Disneyland.

W ciągu najbliższych 10 lat ma on dostar­
czyć Florydzie około $6.6 biliona dochodu, 
79,000 miejsc pracy, $343 miliony w po­
datkach, 27,000 pokoi w hotelach i mote­
lach, oraz 683 nowych restauracji. Kompa­
nia przewiduje w pierwszym roku $100 
milionów dochodu.

Dostarczą go nie tylko turyści, ale ró­
wnież wielkie korporacje, jak Borden lub 
Gulf Oil, płacące wielkie sumy za koncesje. 
$3 miliony zapłaciła kompania Floryda Ci­
trus za 10-letni kontrakt na wynajem pa­
wilonu z sokiem pomarańczowym.

Teren, zakupiony przez Walt Disney Pro­
ductions koło Orfando, miał małą wartość 
jako bagnisty. Trzeba było wydać $33 mi­
liony na nawiezienie 8.5 miliona jardów 
sześciennych ziemi i podniesienie o 12 stóp 
powierzchni parku. Kompania płaciła śre­
dnio $180 za akr, podczas gdy dziś płaci 
się w tej okolicy $40,000 za akr.

Jest i druga strona medalu. I tak powiat 
będzie musiał wydać $27 milionów na ule­
pszenie komunikacji, miasto Orlando będzie 
musiało zaangażować w przyszłym roku 150 
dodatkowych policjantów i wydać $2 milio­
ny na ulepszenie lotniska. Nie brak już dziś 
kłopotów. I tak np. rozeszły się po kraju 
wiadomości, że na terenie przyszłego Di­
sneyland można dostać pracę. W rzeczywi­
stości nie ma wolnych posad i w ciągu ty­
godnia musiano zakupić bilety autobusowe 
dla 902 rodzin, które przyjechały i pracy 
nie znalazły. Wreszcie Disneyland nie bę­
dzie błogosławieństwem dla wielu emery­
tów, koszty utrzymania bowiem wzrosną 
gwałtownie.

INNI PISZĄ:
Obywatel a Biuro Podatkowe

NEW YORK. DAILY NEWS. — Jeden 
z wybitnych mayorów — J. Bracken Lee 
— z Salt Lake City, Utah — od lat całych 
ma pretensje do procedury i metod federal­
nego biura podatkowego. Ostatnie jego pro­
pozycje dotyczą przyznania płatnikom po­
datków możności walki przeciw decyzjom 
Interna Revenue Service — gdyż w grę 
wchodzą roszczenia niższe niż tysiąc dola­
rów — w nowych sądach podatkowych bez 
konieczności najmowania adwokata. Ist­
nieją bowiem podejrzenia, że agencja ta 
często twierdzi fałszywie, iż dany płatnik 
winien jest więcej niż tysiąc dolarów, aby 
zmusić go, jeżeli zechce on kwestionować tę 
decyzję, do płacenia doradcy sądowemu.

Nie wiemy, do jakiego stopnia uzasadnio­
ne są te podejrzenia, ale mogą one być słu­
szne w świetle różnego rodzaju stosowanych 
przez IRS brudnych chwytów ujawnionych' 
ostatnio dzięki skrupulatnym badaniom, 
przeprowadzonym przez “Readers Digest”.

Mayor Lee przesłał w tej sprawie do 
przewodniczącego komisji głównej Izby Re­
prezentantów, kongresmana Wilbura Millsa 
wymowny list. Domaga się on przyznania 
obywatelom amerykańskim prawa “ściga­
nia sądowego Internal Revenue Service i in­
dywidualnych jego funkcjonariuszy za ja­
kiekolwiek straty w reputacji czy natury 
finansowej, wynikłe na skutek bezprawnych 
i nie uzasadnionych szkodliwych oskarżeń, 
wysuniętych przez tę agencję wobec płatni­
ka podatków”.

Każda inna agencja rządowa — czy po­
szczególnych jej pracowników pociągać mo­
żna do odpowiedzialności za straty przyczy­
nione prywatnym obywatelom. Nie widzimy 
powodu, dla którego IRS i pracownicy tego 
resortu mieliby być nietykalni pod tym 
względem.

Naszym więc zdaniem, kongresman Mills 
powinien przedstawić ten wniosek pod gło­
sowanie w kongresie, a kongres powinien 
uchwalić ustawę w tym duchu — i to im 
szybciej, tym lepiej.

To i Owo
Japończycy nie usta ją w wysiłkach dla 

“stelewizowania” życia codziennego. Po ka­
setach telewizyjnych, firma Tokyo Shibaura 
Electric wprowadziła na rynek urządzenia 
domowej telewizji, umożliwiając gospodyni 
obserwację czterech różnych punktów domu, 
np. sypialni dzieci, kuchni, tylnych i fronto­
wych drzwi. Widok każdego pomieszczenia 
zajmuje 1/4 ekranu telewizora. Gospodyni 
może także oglądać normalny program tele­
wizyjny, poświęcając ćwierć ekranu na ob­
serwację zachowania się dzieci w sąsiednim 
pomieszczeniu. Układ zawiera także magne­
towid do nagrywania i odtwarzania progra­
mów telewizyjnych.

XXX

W mieście Dillenburg, w Hesji (Niemiecka 
Republika Federalna) pływalnia na pełnym 
powietrzu może być przykryta w przeciągu 
dwudziestu minut dzięki cienkiemu płatowi 
plastykowemu, który przykrywa basen i 
trawnik otaczający pływalnię. Płat ten jest 
“nadmuchiwany” jak opona. Ta plastykowa 
pokrywa tworzy jednocześnie dach i mury 
pływalni. Posiada grubość tylko jednego mi­
limetra i wytworzone jest z “Trevira” z do­
datkiem chlorku i poliwinilu. Pokrycie waży 
cztery tony. Dwa miechy z ciepłym powiet­
rzem zapewniają temperaturę 26 st. To urzą­
dzenie robi z pływalni w Dillenburg, naj­
większą tego rodzaju w Europie.

Pod Redakcją:NIhALElOSKOH
Casanova w Polsce (2). — Legendarny Uwo­

dziciel Kobiet Był w Rzeczywistości Zwy­
kłym Oszustem. — Polscy Magnaci Pod 
Wpływami Włoskiego Hochsztaplera

Dziś drukujemy dokończe­
nie opracowania pani Zofii 
Kazarynowej na temat poby­
tu Casanovy w Polsce. Pani 
Kozarynowa, między innymi, 
demaskuje legendarnego u- 
wodziciela pięknych kobiet 
XVIII wieku, który był w 
rzeczywistości zwykłym o- 
szustem i eleganckim łotrzy­
kiem.

* * *
W Londynie trafiła kosa na 

kamień. Dziewczyna uliczna, 
kuta na cztery nogi, wyciąg­
nęła od niego wszystkie, pa­
ryskie zyski co do grosza, dzie­
ląc się hojnie z potrzebujący­
mi amantami Casanova prze­
żył to dramatycznie. Prócz 
straty pieniężnej, odczuł bo­
leśnie cios w miłość własną. 
Bliski samobójstwa rzucił 
Londyn. Może dla zmiany, a 
może dlatego, że nie trafiło 
mu się chwilowo nie innego, 
wziął się do szpiegostwa ną 
rzecz inkwizycji. Miał w tym 
pewne wyrachowanie: liczył, 
że ta nowa gorliwość w służ­
bie weneckiego urzędu inkwi- 
zycyjnego uchroni go przed 
następstwami wiszącego nad 
nim oskarżenia przez tenże u- 
rząd o świętokradztwo, fał­
szerstwo, korupcję małolet­
nich i inne występki.
Kobieta i Książka — 
Dwie Pasje Casanovy

Zadziwiającym w osobowo­
ści tego łotra nad łotry jest 
fakt, że cała jego przestępcza 
działalność rozwijała się na 
marginesie jego istotnych za­
interesowań o dwoistej treści: 
kobiety i studia. Gdziekolwiek 
się znalazł, od razu wyszuki­
wał biblioteki, w których pę­
dził pracowite godziny, Wzbo­
gacał pamięć olbrzymim ła­
dunkiem czerpanym z dzieł 
klasyków, których poznał sy­
stematycznie i gruntownie, 
nie jak przygodny amator.

Pozostaje zagadką, jak w 
jednostce doszczętnie zgniłej 
moralnie pozostała nietknięta 
nie tylko ciekawość intelektu­
alna, ale zdolność rozkoszo­
wania się wiedzą i pięknem. 
Jak wobec tego, czego do­
wiódł Casanova, wygląda ak­
sjomat o uszlachetnianiu przez 
nie natury ludzkiej?

Po upokorzeniach londyń­
skich Casanova przeżył jesz­
cze jedną bolesną przygodę z 
jeszcze smutniejszym epilo­
giem. Zbliżywszy się w domu 
gry z pewnym pseudo - ary­
stokratą, który był takim sa­
mym baronem, jak on hrabią, 
wygrał od niego 520 gwinei. 
Baron, któremu chwilowo za­
brakło gotówki, wystawił mu 
weksel: godność nie pozwalała 
mu na ociąganie się ze spła­
tą długu honorowego. Weksel 
okazał się fałszywy, a rzeko­
my baron znikł bez śladu. Że­
by zemścić się na nim, Casa­
nova uwiódł — jeśli można 
użyć tego eufemizmu — jego 
kochankę. Ale zemsta obróci­
ła się przeciw niemu; zdobył 
od niej chorobę weneryczną, 
która nękała go do końca ży­
cia. Wówczas — obrażony na 
zgniły Zachód — opuścił go 
i oparł się aż w Petersburgu.

Honorowano go jak przy­
stało, dwór i dyplomacja zgi­
nali się w pokłonach przed 
możnym weneckim patrycju- 
szem. Otrzymał listy poleca­
jące do wybitnych osobistości 
w Polsce: wojewody gnieź­
nieńskiego Augusta Sułkow­
skiego i Adama Czartoryskie­
go, generała ziem podolskich. 
Wyruszył więc do Polski, po­
życzywszy od swego służące­
go 1Ó0 dukatów. Po drodze, w 
Królewcu, oczarował pewną 
aktorkę, która nie tylko spła­
ciła ten dług za niego, ale od­
dała mu całą swą gotówkę i 
biżuterię. Szatański urok wy­
wierał ten człowiek. W War­
szawie pospieszył z wizytami 
do księcia Adama i do woje­
wody Sułkowskiego. Oni tak­
że przyjęli go z wyróżnieniem. 
Bez trudu usidlił obydwu 
swymi manierami, rozmową i 
bijącą z jego osoby szlachet­
nością. Prowadzili z nim dłu­
gie dyskusje, zapraszali na o- 
biady. Casanova wprawdzie 
nie umiał, ale władał swobo­
dnie frncuszczyzną, a i wło­
ski język był w tych czasach 
w obiegu w wyższych sferach. 
Ks. Adam wprowadził go na 
dwór królewski.
Po Prawicy 
Króla Polski

Charakterystyka Stanisła­
wa Augusta w pamiętniku 
Casanovy jest uderzająco tra­

fna, zważywszy, że skreślona 
przez cudzoziemca, i to współ­
czesnego, kiedy opinia o nie­
szczęsnym królu nie była u- 
stalona. rzepatrzył go na wy­
lot. Docenił zalety umysłu i 
lichotę charakteru, zrozumiał 
tragedię osobistą człowieka, 
który mógł męstwem uratować 
swój kraj, a zaprzepaścił go 
słabością. W bezpośrednim 
stosunku król zaimponował 
mu, a nawet — jak zwykle 
— onieśmielił swą prostotv i 
uprzejmością, które bardziej 
uwydatniały olśnię wający 
blask monarszego majestatu, 
niż uroczysta wyniosłość.

Król posadził go przy stole 
po swej prawicy, co mimo 
wszystko zmieszało tego by­
walca, przyzwyczajonego do 
obracania się w najwyższych 
sferach. Król rozmawiał z 
nim nie tylko łaskawie, ale 
inteersująco, pobudzając do 
dyskusji na tematy książko­
we, w których Casanova był 
zawsze na wysókości zadania.

Łatwowierność ludzka nie 
ma granic. Ojciec ks. Adama, 
August Zamoyski, wojewoda 
ruski, okazał mu też względy 
pełne dostojnej powagi. Tym 
sposobem ten oszust bez czci 
i wiary, łotrzyk w światowej 
skali, zmarnował bezcenną o- 
kazję przekreślenia swej 
przeszłości. Ze swą inteligen­
cją, bystrością i szczęściem do 
ludzi mógł się wywiązać z 
najtrudniejszych obowiązków 
na planie międzynarodowym- 
Po ucztach i dyskusjach z 
możnowładcami szukał od­
prężenia w towarzystwie ko­
biet, które zarażał chorobami 
zebranymi w rynszto k a c h 
świata.

A przecie cenił stosunki z 
mądrymi ludźmi. Ujął sobie 
między innymi biskupa Zału­
skiego, w którego biblotece 
spędzał przez część zimy całe 
dnie. Rozporządzał wtedy 
wolnym czasem, bo zasoby 
pieniężne mu się wyczerpały, 
a w nieznanych warunkach 
nie mógł sobie od razu zna­
leźć źródła gotówki. Docho­
dziła wtedy do głosu lepsza 
strona jego natury. Z przyje­
mnością wspomina ten okres 
spokojnego, jednostajnego ży­
cia w otoczeniu książek. Z 
przytaczanych przez niego sa­
mego w pamiętniku fragmen­
tów rozmów z królem widać 
jego wiedzę i zdolność argu­
mentowania. Daje przy tym 
dowód poszanowania wartości 
duchowych i intelektualnych. 
Sądząc z tych kart jego 
wspomnień, mogłoby się go u- 
ważać za szlachetną jedno­
stkę, pełną polotu i szczytnych 
zainteresowań.
Warszawskie 
Przygody Casanovy

W jego własnych opisach 
przygód warszawskich niepo­
dobna odróżnić prawdy od 
blagi. Odgrywa w nich nie­
zmiennie rolę rycerza bez ska­
zy, stawiającego honor ponad 
wszystko. iMał ten spryt i 
znajomość ludzi, że żyjąc za­
wsze na cudzy koszt — a więc 
w zależności od łaski ludz- 
kięj — nie stawał nigdy w po­
zycji niższości wobec tych, 
których naciągał. Można by­
ło sądzić, że to on wyświadcza 
im łaskę.
Dziewczyna, 
Która Oparła Się 
Urokowi Casanovy

Z Warszawy ruszył do 
Lwowa — naturalnie dzięki 
hojności trzecich osób — po 
czym wałęsał się rzemiennym 
dyszlem od rezydencji do re­
zydencji do rezydencji, wszę­
dzie przyjmowany jak to w 
Polsce przyjmowano (dawniej 
i dziś) gości zagranicznych. 
Docierał aż na Wołyń i Podo­
le. W Puławach upodobał so­
bie dziewczynę służebną, z 
góry uważając ją za łatwą 
zdobycz. Gdy jednak obroni­
ła się z krzykiem, wszedł w 
ohydne rokowania z burgra- 
bią, gotowym do pośrednic­
twa. Dziewczyna się zawzięła, 
pomimo chłosty z ręki ojca, 
który skusił się na 100 złp. o- 
biecanych za użyczenie córki. 
Casanova godził się ostatecz­
nie na inną, byle nietkniętą, 
o czym cynicznie pisze w pa­
miętnikach. Zawiódł się jed­
nak, do porozumienia nie do­
szło, uznał zresztą tamtejsze 
dziewczyny za nie warte za­
chodu. Zniechęcony i zły wró­
cił do Warszawy.

Tymczasem opinia tamtej­
sza odwróciła się od niego. 
Popadj w niełaskę króla i pa-

G. J. Flemming

Boicie Się 
Czarnego Luda?

Zapowiedziano w P. R. L. 
zmiany, których mimo upły­
wu miesięcy jakoś nie widać. 
Chodzi mianowicie o dokła­
dną, rzetelną i na czas poda­
ną informację. Wróg klaso­
wy oczywiście, czuwa i wyko­
rzystuje każdą lukę, by się 
wcisnąć. Dlatego ludzie w 
kraju chętniej nastawiają ra­
dia na fale Londynu czy Mo­
nachium, chętniej sięgają po 
praktycznie niedostępną pra­
sę polską zza granicy — bo 
szukają informacji tak tru­
dno dostępnej w krajowej 
prasie, nie mówiąc o skrzy­
wieniach obrazu rzeczywisto­
ści w koślawych pryzmatach 
cenzury i światopoglądu.

My oczywiście, tu na Za­
chodzie, jesteśmy poinformo­
wani — jeśli tylko chcemy. 
Wolno nam nawet dezinfor­
mować się, gdy mamy na to 
ochotę, biorąc do ręki albo 
prasę komunistyczną, albo tę 
opłacaną przez Moczara. Ale 
to jest sorawa własnego wol­
nego wyboru'.

U nas, co wynika z samej 
istoty demokracji, wszystko 
jest jawne, i dyskusje i ob­
szczekiwania, a tajność i se­
krety obejmują tak wąski 
krąg zagadnień, że nawet o 
tym się nie myśli, chyba że 
przypomina o tym jeden czy 
drugi proces, na ogół prze­
grywany przez państwo.'Se­
krety zaczynają się dopiero 
w bardziej prywatnych oko­
licach.

Magia myślenia tajemnica­
mi państwowymi to sekret 
sukcesu — bardzo ograniczo­
nego zresztą, bo tylko do obo­
zu “krajów pokoju” — face­
ta, który po kilku latach “wy­
konywania zadania” wraca 
“na ojczyzny łono”. Odkrycia 
tajemnic, które nie są tajem­
nicami, to podstawa egzy­
stencji niemałej gromady 
szpiegów grasujących na Za­
chodzie.

W biurze paszportowym w 
Warszawie czy Wrocławiu 
zabiera się petenta do które­
goś z dalszych pokoi i mówi 
się mu wprost: — “Chcecie, 
obywatelu, dostać paszport 
jeszcze raz? Przywieźcie nam 
listę pracowników radia, tych 
zdrajców ludowej ojczyzny.” 
Radio jest obojętne, bo nie o 
nie chodzi, bo skład perso­
nalny rozgłośni nie jest ta­
jemnicą. Zdobywa się czło­
wieka.

Powinniśmy się cieszyć, i 
pewnie cieszymy się z faktu 
zamieszkiwania w okolicach 
świata, gdzie wolno fotogra­
fować pociąg, most, lotnisko, 
gdzie życie we wszystkich je­
go przejawach jest jawne, 
więc po co nagle z jakiegoś 
potknięcia robi się tajemnicę 
stanu? Czy dlatego, że jeden 
głunek był zbyt pewien sie­
bie? To przecież nie było i 
nie jest tajemnicą. Natom’ast 
jest pewnikiem, że w miejsce 
rzetelnej i na czas podanej 
informacji wchodzi plotka, 
od której mamy specjalistów 
na pęczki i mendle, w spod­
niach i w spódniczkach, ka­
wiarnianych polityków i nie 
tyle ekonomistów co ekono­
mów.

Nie mamy nic do ukrywa­
nia. Pracujemy jawnie. Chce­
my końca PRL. Chcemy po­
wrotu na mapy świata Rze­
czypospolitej Polskiej. Nie 
zajmujemy sie dywersja—bo 
w niej specjalizują się kraje 
za żelazną kurtyną. Myśmy 
nie zapraszali do siebie ani 
hitlerowców ani sowieciarzy. 
Sami przyszli i tyle, że ci 
pierwsi odeszli, a ci drudzy

nów, nie rozumiejąc przyczy­
ny. Dowiedział się o niej z li­
stu anonimowego — i za­
wrze ł oburzeniem. List dono­
sił, że doszła do Warszawy 
wiadomość o zdefraudowaniu 
przez niego kasy loteryjnej w 
Paćyżu, za co został zaocznie 
skazany , na powieszenie. Na­
piętnował to jako niecne o- 
szczerstwo. Na jakiej podsta­
wie, trudno odgadnąć, boć 
przecie było to najzupełniej 
zgodne z prawdą.

Wobec ochłodzenia się sto­
sunków z niedawnymi przy­
jaciółmi i protektorami, po­
stanowił wyjechać. Gdy ła­
mał sobie głowę, skąd wziąć 
pieniądze, otrzymał pismo 
królewskie z rozkazem opu­
szczenia Warszawy. Odpisał 
butnie i dumnie, że honor — 
zawsze ten honor — nie po­
zwala mu wyjechać przed 
spłatą długów. Król, który i 
przedtem, w okresie łaskawo­
ści, nieraz zasilał go złotem, 
przysłał mu 1,000 dukatów. 
Długi — tj. ta ich część, któ­
rą musiał spłacić — wynosiły 
około 100 dukatów. Uregulo­
wawszy je, honorowy cudzo­
ziemiec opuścił Warszawę z 
podniesionym czołem. Natu­
ralnie w hrabskim towarzy­
stwie i na cudzy koszt.

jeszcze są. A my chcemy, że­
by i oni sobie poszli. Czy to 
tak trudno zrozumieć w KG 
i biurze politycznym? Prze­
ciwnie, całkiem łatwo. I dla­
tego krajowe ośrodki wywia­
du i propagandy zwijają się 
jak mogą, by “demaskować”, 
“kompromitować”, ryć, pod­
kopywać na wszystkie dopu­
szczalne i niedopuszczalne 
sposoby. Czy mamy im w tym 
pomagać stosując sniff eneris 
cenzurę?

Nam nic nie grozi poza 
zwykłym w metodach ubow- 
skich zeszmaceniem i oplu­
ciem — ale myślę, że mamy 
jeden naprawdę poważny 
obowiązek. Co pewien czas w 
prasie polskiej na Zachodzie 
pojawiają się artykuły pod­
pisane pseudonimami, pocho­
dzące od ludzi stamtąd. Piszą 
oni, przesyłają swoimi droga­
mi, ryzykują. I to jest i ma 
być prawdziwa, a nie lipna 
tajemnica tak długo, jak za 
taką działalność istnieje kara 
więzienia w prawodawstwie 
“socjalistycznym”.

Toteż plotkujmy o sobie sa­
mych, a tamtych ludzi zo­
stawmy w spokoju. Nie do­
chodźmy ich identyczności, 
bo wystarczy aparat bezpie­
czeństwa i jego histeryczne 
wysiłki. Chrońmy tamtych 
ludzi przed odkryciem przez 
ludzi niepowołanych. Bo: Bo­
że broń mnie przed przyja­
ciółmi, z wrogami sam sobie 
dam radę.

(Dziennik Polski • Londyn)

Powrót Gontarza
(N.A.) — Ryszard Gontarz, 

czołowy “hunwejbin” propa­
gandy moczarowskiej po mar­
cu 1968 r. powrócił znowu na 
łamy prasy, mimo pięciolet­
niego zakazu publikacji za 
atakowanie Gomułki i Kliszki 
na zebraniu partyinvm w — 
MSW w grudniu 1968 r.

“Prawo i Życie”, redagowa­
ne przez Kazimierza Kąkola, 
wydrukowało w numerze z 7 
lutego artykuł Gontarza pod 
znamiennym tytułem “Po 
przerwie”. Nie długa była ta 
“przerwa”, bowiem Gontarz 
jeszcze za rządów Gomułki 
publikował w “Prawie i Ży­
ciu” pod pseudonimem “Wik­
tor Szpada” — o czym zresztą 
informowaliśmy w owym cza­
sie.

Artykuł Gontarza stanowi 
atak na resort kultury, przy 
czym Gontarz załatwia tam 
również swoje stare pora­
chunki z “Pagartem”.

Skoro mowa o “Pagarcie” 
warto dadać, że dyrektor tej 
instutpcji, Jacek Dobierski, 
został w styczniu nagle usu­
nięty ze swego stanowiska. 
Wyjechał on na targi piosen­
ki w Cannes, skąd już po 
dwóch dniach wezwano go z 
powrotem dó Warszawy, by 
mu oznajmić, że stracił posa­
dę.

Nie wykluczone, że usunię­
cie Dobierskięgo i artykuł 
Gontarza w “Prawie i Życiu” 
stanowią w sumie skoordyno- 
czarowskich mającą na celu 
zastraszenie aparatu partyj­
no - administracyjnego w re­
sorcie kultury i sztuki.

WIÓRA 
SPOD PIÓRA

NOWE HASŁA 
PIERWSZOMAJOWE

“Aby do pierwszego!”
“Witajmy się bez załamywania 

rąk”.
“Im bliżej komunizmu, tym da­

lej do wypłaty”.
“Wspólnym wysiłkiem zmniej­

szymy ogonki po mięso ze stu me­
trów do dziewięćdziesięciu”.

* • •
CO TO JEST KOMUNIZM?
Lenin powiedział, że komunizm 

to socjalizm plus elektryfikacja.
W Polsce komunizm to “demo­

kracja ludowa” plus droższy prąd.
* * • 

W SZKOLE

Nauczycielka w przedszkolu 
mówi do dzieci:.

Waszą matką jest nasza partia, 
a waszym ojcem towarzysz pier­
wszy sekretarz. A ty Jasią kim 
byś chciał być, gdy dorośniesz?

—^Sierotą.
* • •

PYTANIA I ODPOWIEDZI

—Po którym z powstań nastąpi­
ło największa emigracja z Polski?

—Po powstaniu PRL.
★

—Na czym polega Front Jedno­
ści Narodu?

—Na tym, że wszyscy razem są 
“za”, a każdy z osobna “prze­
ciw”.

★
—Co to jest: krótkie, śmieszno 

i nadaje się do posadzenia?
—Dowcip polityczny.
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Fara Insurance And Wheels SAC Tied 
In Council 139 PNA Bowling League

Standings
Team Points Won ]Lost
Fara Insurance .76 56 37
Wheels SAC .... 76 56 37
Krupa’s Tavern .....7iys 561/2 36'4
Dr. Balezwicz .....71 501/4 421/4
2nd Federal .... .....66 49t4 43'4
Sliz’s Foods .... .... 63 48 45
Club Mono ...... 64 47 46
Geo.&Dot’s Lounge 60 45 48
Lesh’s Lounge . ..... 58 44 49
4111 Club 51 39 54
Chuck’s Wagon .....44i/2 341/4 58'4
Toni’s Liquors . 43 33 60

Two title contenders battled for 
the crown and as the smoke 
cleared our defending champions, 
Fara Insurance, scored a win and 
the series while Wheels SAC took 
a pair of wins to remain tied for 
the league lead in Council 139 
PNA Bowling activities at Archer 
Keizie Lanes last Friday. Al 
Mietous paced Faras with a 590 
series while Bob Tokarz aced for 
the Wheels SAC with a hot 233- 
607.

Dr. Blazewicz gained on the 
leaders with a double win and 
the series over Sliz’s Foods as 
CTA Kubin tallied a 201-554 for 
the Optometrists and R. Przy- 
zycki warming for the PNA Na­
tional with 202-574 for Sliz’s.

Krupa’s Tavern found victories 
hard to gain as they saw two 
games elude them by pins before 
scoring big in the final game and 
the series for a split in points 
with Lesh’s Jolly Rogers. F. Hartig 
was tops for Krupa’s with 523 
and Jerry Quinn hitting 498 for 
Lesh’s.

The Bankers from 2nd Federal 
Savings & Loan Assn, found them­
selves swamped in the opening 
game, then rose from the floor to 
take the next pair for a split in 
points with Club Mono lounge. H. 
Garant led the attack with 214-599 
for the Bankers and Rick Tarsa 
plastered 245-636 aided by J. 
Ponczak’s 219-608 for Club Mono. 
Chuck’s Wagon took two games 
and the series from Tom’s Liquors 
with C. Burger scoring 207-516

for the victors and G. Kelly pitch­
ing 202-546 for Tom’s

4111 Club score} an upset as 
they dumped Geo. & Dot’s for 
the works with K. Klumb having 
a rare night with 200-566 and C. 
Rzeszut being high for Geo. & Dot’s 
with 485. '
Fara Ins. 957 969 918 2844 
Wheels SAC 970 847 1005 2822

FARA; J. Matayka 522, E. Woj­
ciechowski 410, A. Mlentus 590, J. 
Kwiatkowski 503, C. Walon? 516.

WHEELS SAC; R. Tokars 607, 
Dr. R. Blazewicz 460, A. Michoń 
495, G. Kmak 491, F. Michoń 460. 
Dr. Blazewicz 884 1091 923 2898 
Sliz’s Foods 982 966 919 2867

OPTOMETRIST: G. Kubin 554,
D. Kutz 508, E. Janachowski 466, 
A. Cyze 467, J. Cronin 531.

SLIZ’S FOODS: S. Koszyk 411, 
M. Jania 513, L. Sury 466, E. 
Jania 558, R. Przyzycki 574. 
Krupa’s 935 935 934 2840 
Lesh’s 940 944 895 2779

KRUPA’S: J. Swinock 500, N. 
Bukowski 489, D. Meyer 509 F. 
Hartig 523, I. Iwanowski 471.

LESH’S: F. Podolski 480, R. Po­
lega 368, J. Mielnicki 488, J. Quinn 
498, R. Tapscott 486.
2nd Federal 933 999 1045 2977 
Club Mono 1079 972 997 3048

BANKERS; F. Sarkowicz 556, 
S. Cosino Sr. 493, W. Dybała 490,
E. Jerzak 506, H. Garant 599.

CLUB MONO: T. Kotlarski 476,
F. Siwiec 483, J. Kotlarski 548, R.
Tarsa 636, J. Ponczak 608. 
Chuck’s 992 911 1074 2917
Tom’s 952 953 963 2868

CHUCK’S: J. Hungerford 492, C. 
Nawrocki 473, A. Sheckler 513, T. 
Zebig 437, C. Burger 516.

TOM’S LIQUORS: T. Piotrowski
480, R. Piotrowski 446, G. Kelly 
54G, J. Judge 474, P. Piotrowski
481.
4111 Club 1009 968 952 2929 
Geo. & Dot’s 912 878 870 2660

4111: R. Brady 413, W. Mace 
466, R. Pawlowski 461, J. Oaks 461, 
K. Klumb 566.

GEO. & DOT’S: A. Stampanato 
453, L. Kucera 46, S. Wojtowicz 
416 B. Brniak 437, C. Rzeszut 483.

American League Attendance 
Soared To Record Heights

Boston—American League 
attendance at opening games 
in 1971 soared to record 
heights as 427,327 fans 
flocked to see their favorite 
clubs begin the new season.

The total represents a dra­
matic increase of 78,065 over 
the opening day crowds of 
last season and a whopping 
113,318 rise over the 1969 
figure.

Four of the 12 home open­
ers produced all-time record 
crowds for opening day, 
Tops among these was the 
54,089 count at Detroit’s Ti­
ger Stadium on April 6. That 
surpassed the former open­
ing day record of 53,572 set 
in 1969 and was the largest 
crowd to see the Tigers play 
since 1961.

The Chicago White Sox 
drew 43,253 as they opened

Cavaliers Sign
Bruin Patterson

Cleveland (DPI) — The 
Cleveland.C a v a 1 i e r s have 
signed their second-round 
draft choice, 6-foot-9 Steve 
Patterson from national 
champion UCLA.

Terms of the contract set­
tlement were not released,

“I’m happy to be here in 
Cleveland”, Patterson said. 
“I think its a place I can play 
and make a contribution”. 

their home season on April 
9. That snapped the former 
mark of 41,660 set in 1960 
and ranks as the largest 
home crowd since mid-season 
of 1953.

On April 10th the Brewers 
opened in Milwaukee before 
40,566 to break their home 
opening day mark of 37,237 
set in 1970. Then 32,728 fans 
turned out to help the Kan­
sas City Royals open their 
home season on April 12. 
That figure represents not 
only an all-time Kansas City 
opening day record but also 
an all-time Royal attendance 
high.

Mexican Olympic 
Soccer Team 

Victor Over Miami
Miami (UPI) — Leonardo 

Cuellar scored two goals for 
the Mexican Olympic soccer 
team in their 4-1 victory over 
the North Miami soccer club 
Tuesday night at Curtis Park.

The Mexican team held the 
lead throughout the game 
with a 3-0 score registered at 
halftime.

In addition to Cuellar’s per­
formance, Jesus Rico and 
Manuel Manzo added a goal 
apiece. Antonio Barrientos of 
North Miami prevented a 
shutout with his score in the 
second half.

Edwin T. Kolski 
Bowling League

TEAM STANDINGS
W. L. PTS.

Cincy’s Chicken 29 16 69
Return Tap 27 18 63
R. & K. Tap 26 19 62
Evergreen Bowl 26 19 59
Gallery Bar 23 22 54
Carnival Shop 21 24 51
Club Trio 21 24 49
Tower Lounge 19 26 38
Peasants Corners 17 28 38
Jet Club 16 29 37

CLUB TRIO: E. Sobotka 450,
E. Pieniaxek 537, W. Witowicz
524, R. Jaros 509 and V. Pienią­
żek 455.

R. & K. TAP: L. Sitkiewicz 
401, S. Markiewicz 520, J. Marek 
413, W. Oakes 465, M. Filmon- 
czvk 499.

PEASANTS CORNERS: R. Ar- 
nevias 460, N. Becker 346, F. 
Wilhelm 298, N. Vanderpluym 
478 and C. Maluchnik 578.

GALLERY BAR: Kolski 457, 
W. Marzec 537, S. Marzec 493, 
M. Hollister 471 and S. Maciera 
499.

CINCY’S CHICKEN: Nega 486, 
Ciura 515, Sikorski 507, Sarillo 
559 and Witkowski 534.

CARNIVAL SNACK SHOP: 
Brzank 526, Asbury 539, Majesty 
502, Siwik 451 and Jeff Sikorski 
448.

JET CLUB: Sydor 469. Zech 
515, Hradnansky 440, Muranski 
516 and Schlieben 531.

TOWER LOUNGE: M. Cylar- 
ski 520, D. Zelasko 557, B. Pa- 
tenaude 485, S. Hejar 567 and S. 
Kawa 575.

RETURN TAP: E. Jarosz 528, 
F. Nega 452, Kruszewski 573, 
Zbylut 483 and Bloom 572.

EVERGREEN BOWL: H. Sku­
bał 527, W. Piotrowski 511, B. 
Kaczmarsgi 513, G. Mozdzierz 
570 and E. Banka 514.

Foster Defends 
Light-Heavyweight 
Championship Title

Bob Foster, defending 
champion, meets Ray Ander­
son in a 15-round bout to de- 
t e r m i n e the light-heavy­
weight championship of the 
world Saturday, April 24, at 
8:30 p.m. Live coverage of 
the fight, direct from Tam­
pa, Florida, will be telecast 
on Channel 9 beginning at 
8:30 p.m.

Contestants in the light­
heavyweight division weigh 
between 160 and 175 lbs. The 
challenger, Ray Anderson, 
works as Joe Frazier’s spar­
ring partner and is ranked 
fourth in the nation.
,On hand with background 
information, fight records 
and professional evaluations 
will be retired prizefighters 
Rocky Graziano and Archie 
Moore. They will also assist 
in announcing the action 
while the fight is in pro­
gress.

“IF” the Chicago Black 
Hawks are scheduled in a 
Stanley Cup playoff game on 
this night, a videotape of the 
fight, in its entirety, will be 
played back a 10:30 p.m. on 
Channel 9, preempting WGN 
Presents._________________

Soviet Lifter 
Sets Mark

Moscow (UPI)—Alexander 
Matveyev, a Soviet weight 
lifter, set a world record Sun­
day in the middleweight divi­
sion when he pressed 357 lbs. 
Tass, the Soviet press agency 
reported.

Matveyev’s press- exceeded 
by 1.1 pounds the former rec­
ord of a Soviet weight lifter, 
Viktor Kurentsov.

★ ★ ★ ★ * ★ *’■*•■* * * - ★ * ★ ★
VDayLook oF America 17y1 c^k8Lrd7!

M _ j-j Of the artist responsible for ad- 
INU« *41 Wjrable portraits of Georga 
Washington, of two classic representations 
of The Declaration of Independence, and 
other revered works, The Dictionary of Amer­
ican Biography begins, “John Trumbull, the 
painter of the Revolution, was born in Leb­
anon, New London County, Conn. The young­
est of six children of Gov. Jonathan Trum­
bull and Faith Robinson Trumbull, he was 
emphatically ‘well born.’ ”

The family founded in America in 1639 at

Roxbury, Mass., by John Trumble, was made 
Illustrious before the time of Governor Jona­
than, who adopted Trumbull as the spelling 
of the name in 1766. In 1771, he was, uniquely 
among the governors, a staunch supporter of 
colonial rights. He foresaw then the possi­
bility of independence. With the beginning 
of warfare in 1775, he was the only colonial 
governor to take the patriot side.

A new Webster's Dictionary of Popular 
Names (G. <fc C. Merriam Co.), edited by an 
Englishman, Geoffrey Payton, has “Brother 

Jonathan” as "A. nick­
name for a U.S. citizen, 
possibly deriving from 
the English colonists’ 
penchant for Christian 
names taken from the 
Old Testament.” A 
more popular version of 
the origin of the name 
is that Governor Trum­
bull was a close friend 
of Gen. George Wash­
ington, who affectionate­
ly spoke of him as 
“Brother Jonathan,” and 
this became synonymous 
with loyal American in 
New England vernacu­
lar speech. British- did 
apply “Jonathan” deri­
sively to patriots deemed 
country bumpkins.

The favorable concept 
was found in caricature 
during the War of 1812- 
15, and continued in us­
age after “Uncle Sam” 
■was also popularized.

ma* Mm

“Brother Jonathan,” the forerunner of "Uncle Sam" In political 
cartoons, as represented in a caricature of William Charles’ dur­
ing W’ar of 1812-15. It refers to O. II. Perry’s defeat of British 
in Battle of Lake Erie, “Perry” was also the name of a common 
pear wine. The “Johnny” who has to swallow it Is, of course, 
“John Bull," personification of Britain in political cartoons.

Gierek i Jego Towarzysze
Na Moskiewskim Kongresie

(FEI) W towarzystwie no­
wego premira Piotra Jarosze­
wicza, członka Politbiura Jó­
zefa Tejchmy i przewodniczą­
cego centralnej komisji par­
tyjnej Zenona Nowaka repre­
zentował Edward Gierek PZ­
PR na XXIV kongresie partii 
sowieckiej w Moskwie. Fakt, 
że jako czwarty w składzie 
tej delegacji znalazł się znany 
stalinista Z. Nowak, a nie któ­
ryś z towarzyszy obecnego Po­
litbiura świadczyć może o 
wzroście wpływów frakcji 
stalinowskiej w pogrudnio- 
wym kierownictwie PZPR. 
Zenon Nowak był członkiem 
Politbiura w latach 1948-1956 
i usunięty został z niego po 
powrocie do władzy Gomułki 
w październiku 1965 r.

90,000 Utraci 
Prace Na Skutek 

Kryzysu
New York. (UPI)— Mayor 

John V. Lindsay, zapowie­
dział, że dla rozwiązania kry­
zysu fiskalnego miasta, 90,000 
pracowników miejskich utraci 
pracę jeśli miasto nie otrzy­
ma pomocy finansowej od sta­
nu.

Lindsay przedkładając proś­
bę o pomoc finansową Legisla­
torze stanu New York, powie­
dział, że będzie zmuszony do 
zwolnieni-a 90,000 pracowni­
ków miejskich; zamknięcia 
ośmiu szpitali miejskich, znie­
sienia pierwszego roku stu­
diów na uniwersytecie New 
York jak i wyeleminowania 
różnych programów szkol­
nych z braku funduszy.

Liczba pracowników miej­
skich wynosi obecnie 381,000 
osób. Władze stanowe apro­
bowały budżet miasta Nowe­
go Yorku na sumę $7.8 bilio­
nów, a przedłożony przez 
Lindsay’a budżet wynosi $9.3 
bilionów. Lindsay wydał za­
rządzenie zwolnienia natych­
miast z pracy 800 pracowni­
ków stałych i 2,000 pracowni­
ków zatrudnionych przez mia­
sto dorywczo.

Konferował 
z Nixonem

Washington, (UPI) — Pre­
zydent Nixon wezwał przy­
wódcę amerykańskiej druży­
ny “ping-pongowej ”, która ba­
wiła w gościnie rządu Czer­
wonych Chin, na konferencję 
w Białym Domu. Graham V. 
Steenhoven, prezes “U.S. Tab­
le Tennis Assn.”, spotkał się 
we wtorek rano z prezyden- 
tem i podzielił się z nim swy­
mi spostrzeżeniami.

Steenhoven, urzędnik kor­
poracji samochodowej “Chrys­
lera” jwwiedział we wtorek, 
że drużyna chińskich graczy 
w tenisa stołowego, przyjęła 
zaproszenie i w następnych 12 
miesiącach zamierza przybyć 
z wizytą do Stanów Zjedno­
czonych._______

Śledztwo
San Francisco, Calif. (UPI) 

— Władze transportacji pu­
blicznej przeprowadzają obec­
nie śledztwo w sprawie zagad­
kowego przerwania prądu 
elektrycznego w godzinach 
największego nasilenia ruchu 
w ub. poniedziałek. Prąd dla 
trojlibusów został przerwany 
w godzinach rannych i wie­
czorowych, utrudniając do­
jazd dziesiątek tysięcy ludzi 
do pracy jak i wracających z 
pracy do domu.

Na powitanie nowego sekre­
tarza PZPR na lotnisku mos­
kiewskim Wnukowo nie zja­
wił się Breżniew, Kosygin czy 
Podgórny, którzy podobnie 
jak Chruszczów podejmowali 
zawsze z wielkimi honorami 
przybywającego do Moskwy 
Gomułkę. Z prasy warszaw­
skiej (m. in. “Życie Warsza­
wy” 30. 3.) dowiadujemy się, 
że Gierek i towarzysze witani 
byli na lotnisku przez jednego 
z sekretarzy KC partii sowiec­
kiej, A. Kirelenkę i jednego 
z wicepremierów ZSRR I. No- 
wikowa oraz personel placó­
wek polskich w Moskwie z 
ambasadorem Janem Ptasiń- 
skim na czele, który również 
wszedł w skład delegacji PZ- 
PR.
Raporty Przywódców 
Komunistycznych

W dniu przylotu Gierka na 
kongres “Prawda” moskiew­
ska zamieściła jego artykuł 
p.t. “Niezłomne zasady lenini- 
zmu”, Stało się bowiem zwy­
czajem, że w dniu przybycia 
do stolicy ZSRR na podobne 
zjazdy czy inne imprezy przy­
wódców komunistycznych z 
krajów bloku sowieckiego — 
“Prawda” drukuje ich artyku­
ły. Są to przeważnie raporty 
ze stanu rzeczy w ich krajach 
i zapewnienia solidarności z 
partią sowiecką, której “nie­
śmiertelne idee leninizmu” są 
dla tych przywódców i kiero­
wanych przez nich partii wzo­
rem i gwiazdą przewodnią.

W okresie pobytu Gierka w 
Moskwie a następnie w Lenin­
gradzie prasa partyjno-reży- 
mowa w Polsce obszernie in­
formowała o różnych szczegó­
łach z jego spotkań zarówno z 
czołowymi komunistami prze­
bywaj cymi na kongresie w 
Moskwie, jak i ze spotkań z 
robotnikami fabryk moskiew­
skich i leningradzkich, pod­
czas których Gierek wygła­
szał przemówienia. Podczas 
zwiedzania wystawy osiągnięć 
gospodarki sowieckiej w Mos­
kwie w jednym z pawilonów 
Gierek spotkał 300 - osobową 
wycieczkę Polaków z Pozna­
nia, Łodzi i Wybrzeża, którzy 
jak podawało Radio Warsza­
wa (4.4.) “zgotowali mu ser­
deczną owację. Porwano go 
w objęcia i skandowano ‘niech 
żyje”. Wspomniane radio do- 
daje, że Gierek “w bezpośred­
niej rozmowie odpowiadał na 
pytania i interesował się pro­
gramem wycieczki”.

Umowa
Ottawa, Kanada. (UPI) — 

Kanadyjskie Ministerstwo Ko­
munikacji zawarło kontrakt z 
amerykańską agencją do ba­
dania przestrzeni dla budowy 
satelity komunikacyjnego, 
który ma być wystrzelony w 
przestrzeń w roku 1974. Jest 
to piąta taka umowa zawarta 
między rządami obu państw 
w programie satelickim, ale 
pierwsza poświęcona wyłącz­
nie w przeprowadzeniu do­
świadczeń z satelitą komuni­
kacyjnym.

Delegacja kanadyjska w dn. 
13-go maja, zawita do Białego 
Domu dla omówienia drugiej 
ważnej kwestii stanowiącej 
punkt zainteresowania obu 
państw. Tematem rozmów bę­
dzie zainstalowanie propono­
wanego “Trans-Alaska” ruro­
ciągu naftowego. Rząd kana­
dyjski stanowczo sprzeciwia 
się powstaniu takiego rurocią­
gu, obawiając się zanieczysz­
czenia zachodnich wybrzeży 
ropą naftową.
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BB i PELE — Po zakończeniu towarzyskiego meczu pił­
karskiego w Paryżu między Brazylią i Francją popularna 
gwiazda francuskiego ekranu Brigitte Bardot uścisnęła 
dłoń każdemu piłkarzowi. Na zdjęciu po prawej: “król” 
piłki nożnej na świecie, Pele. Pele, filar brazylijskiego 

i zespołu, jest najlepiej oplacanvm zawodowym sportow- 
I cem na świecie ($250,000 rocznie).
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Suknia z bawełny lub rayonu, deseń czarno-biały. 
Pasek z mory.

Sława i Klejnoty

Ślubne
Stołowa zastawa srebrna 

jest diziś, według statystyki, 
równie pożądanym i cenio­
nym prezentem ślubnym jak 
za czasów naszych prababek.

uciechy. Nazajutrz cały Man­
hattan o tym mówił . . .

W latach 50-tych, po dru­
gim rozwodzie wycofała się 
ostatecznie ze sceny operowej 
i towarzyskiej. Osiadła na 
stałe w Karlifornii.

Napisała swe pamiętniki i 
wydała w książce pod tytu­
łem “Always Room at the 
Top” by podkreślić, że zawsze 
miała miejsce na szczycie.

Dzisiaj jest to dobrze za­
konserwowana, bardzo już 
starsza pani, ale wciąż żywa 
i żwawa. W tych dniach przy­
pomniała się opinii publicz­
nej sprzedając część wspania­
łej swej biżuterii na licytacji 
publicznej. Była tam między 
innymi cenna kolekcja indyj­
skich klejnotów, które otrzy­
mała kiedyś od wielce zako­
chanego maharadży . . .

Licytacja w Galerii Parke- 
bernętta osiągnęła nielada su­
mę—prawie miliona dolarów. 
Dokładnie 916 tysięcy. Pod 
młotek poszło 146 objektów... 
Najwyższą cenę osiągnęła 
wspaniała broszka wysadza­
na brylantami —125 tysięcy 
dolarów . . .

Na sali było dużo osób 
z nowojorskich kół towarzy­
skich, pamiętających karierę 
i efektowne wyczyny pani 
Walskiej. Wielu też było 
przedstawicieli czołowych 
firm jubilerskich z Ameryki 
i Europy. Sławny Cartier wy­
słał zespół trzech super-znaw- 
ców. Teraz na licytacji nabyli 
oni szereg okazów biżuterii, 
które ich firma sprzedała pani 
Walskiej 40 lat temu.

Według obliczeń jej przy­
jaciół słynna kiedyś w Ame­
ryce artystka polska ma dziś 
ponad 80 lat.

—Nowy Dziennik

W okresie swej świetności 
w latach 20-tym i 30-tych w 
Ameryce polska śpiewaczka 
Ganna WALSKA była ulu­
bienicą Opery i prasy amery­
kańskiej...

j N Nowym Yorku dzienni­
karze nie odstępowali jej na 
krok, nie spuszczali z niej oka, 
każde jej odezwanie przyj­
mowano jako sensację i poją- 1 
wiało się zaraz w prasie na 
pierwszych stronach.

■ Polska Primadonna, nigdy 
dziennikarzy nie zawiodła. 
Zawsze też było co o niej 
pisać. Ona, to wymyśliła 
modne wówczas ranne space­
ry na rowerze po Central 
Parku oraz nocne eskapady w 
gronie przyjaciół do wytwor­
nego lokalu “El Morocco”, 
który okupowała dla siebie po 
wypłoszeniu wszystkich nie 
należących do jej paczki.

Miała fantazję, rozmach i 
gest. Była najlepszym uoso­
bieniem swojej epoki, tych 
“roaring twenties”—szalonych 
lat dwudziestych.

Kiedy wydawała przyjęcie 
w swej wspaniałej rezydencji 
na Park Avenue zdarzało się, 
że każda zaproszona dama 
otrzymywała w prezencie fu­
tro z nurków.

Była osobą o nieprzeciętnej 
urodzie i temperamencie, któ­
ry fascynował niejednego z 
milionerów amerykańskich.

Ustrzeliła też jeden z naj­
bardziej fantastycznych du­
bletów małżeńskich, jaki zn-a 
h i st o r i a amerykańskiego 
“hajlajfu”.

Wyszła kolejno zamąż za 
dwu ludzi mających opinie 
największych bogaczy w Sta­
nach Zjednoczonych.

Pierwszym był ówczesny I 
król złotej młodzieży Alexan­
der Smith Cochrane. Drugim 
dziedzic olbrzymiej fortuny 
przemysłowej Harold McCor­
mick, właściciel wytwórni 
słynnych na cały świat ma­
szyn rolniczych, traktorów i 
k o m b a j n ow “International 
Harvester”.

Obaj mężowie spełniali po­
słusznie wszystkie jej kapry­
sy. No i wiedzieli jak otwo­
rzyć jej drogę do najwspa-| 
nialszych scen operowych. 
Nieraz więc Hanna WALSKA 
śpiewała w nowojorskiej Me­
tropolitan. Wykupowywała

Rady Praktyczne
Splamiony atramentem ma- 

wsźystkie bilety i rozdzielała ' teriał należy natychmiast wy- 
swym przyjaciołom, także moczyć w czystej wodzie, a 
przyjaciołom przyjaciół... I następnie w soku cytryno- 

Ale największą przyjemność , wym.
sprawiło jej “epatowanie” pu- * * *
bliczności Nowego Yorku Aby mieć cukier o zapachu 
ekstrawagancjami. Pewnego cytrynowym, należy zetrzeć 
razu w czasie koncertu w żółtą skórkę z cytryny na de- 
Carnegie Hall zjawiła się na i likatnej tarce, zmieczać z cu- 
scenie z żywą gęsią na rękach krem kryształowym i rów- 
a potem zaczęła ją skubać- 
jednocześnie śpiewając arię.

nież przechowywać w szczel- 
nie zamkniętym słoiku. Uży- 

Widownia nie posiadała się z wać go do sałat i deserów.
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Co Słychać 
Wśród Podhalan

Pisze Władysław Tokarz.

Kalendarzyk Posiedzeń Kół. — Obchód 
3 Majowy. — Na Skalnym Podhalu

Koło Nr. 2 Brighton Park odbę­
dzie swe miesięczne posiedzenie w 
niedzielę, 25 kwietnia, w Domu 
Podhalan. Początek o godz. 2:30 
po południu. Wszyscy członkowie 
psoszeni są o obecność,

XXX
Koło Nr. 20 Dramatyczne Górali 

Tatrzańskich odbędzie swoje mie­
sięczne posiedzenie w niedzielę, 25 
kwietnia, w Domu Podhalan, już 
od godziny 2:30 po południu. Ze 
względu na zbliżający się,obchód 
Trzeciomajowy, obecność wszyst­
kich członków jest pożądana.

XXX
Już tylko 9 dni dzieli nas od tra­

dycyjnego wielkiego Pochodu po­
lonijnego, który odbędzie się w 
niedzielę, 2 maja. Z tego też po­
wodu nasz Związek przygotowuje 
się intensywnie, aby godnie się 
zaprezentować jak w latach po­
przednich a nawet może lepiej.

Zatym apeluje się do wszyst­
kich Podhalan, którzy posiadają 
stroje góralskie, aby stawili się 
tłumnie w dniu 2 maja w Domu 
Podhalan, o godzinie 10-ej rano, 
celem wystąpienia w Pochodzie 
Z przed Domu zabiorą uczestników 
dwa autobusy na drugi punkt — 
zbiórki, to jest pod nr. 4523 S. 
Wood ulica, — aby dowieźć wszy­
stkich do Domu Związkowego pnr. 
1520 W. Division.

Specjalną prośbę zwracamy do 
kapel góralskich, aby wzięły czyn­
ny udział w marszu jak i też do 
młodzieży i dzieci, — prosząc o 
gremialne wystąpienie. Po Pocho­
dzie będzie poczęstunek dla wszy­
stkich uczestników marszu.

XXX
Tatry i Podhale to najpiękniej­

szy region o charakterze góral­
skim w kraju. Tu koncentrują się 
uroki urwistych grani Tatr, wspa­
niałych regli, rwących czystych 
potoków. Wielką atrakcję stanowią 
wartości kultury materialnej oraz 
folkloru. Ziemi* Skalnego Pod­

hala wyposażona jest we wspania­
łe walory przyrodnicze i krajozna­
wcze. Osiedlił się na niej lud pra­
cowity i uzdolniony, odważny, — 
przywiązany do tradycji i do tej 
ziemi. Tu też powstało zarzewie 
buntu przeciwko uciskowi i samo­
woli szlachty, które przeobraziło 
się w 1651 r. w powstanie chłop­
skie pod wodzą Kostki Napier- 
skiego. Z końcem XIX wieku i na 
początku XX w. teren Podhala stał 
się ośrodkiem masowego wychodź- 
twa stałego i sezonowego. W po­
szukiwaniu pracy znaczna część 
ludności wyemigrowała do krajów 
Europy Zachodniej i krajów za­
morskich. Rolnictwo i pasterstwo, 
które było głównym zajęciem, — 
nie dawały możliwości utrzymania 
przyrastającej ludności

W okresie międzywojennym — 
wraz z rozwojem ruchu turystycz­
nego oraz lecznictwa, sytuacja ma­
terialna ludności nieco się popra­
wiła, — chociaż w dalszym ciągu 
istniał tutaj stan dużego przelu­
dnienia i nadwyżki siły roboczej.

Drugim wielkim ośrodkiem tu­
rystyczno-wypoczynkowym są Pie­
niny. U stóp Pienińskich skał po­
krytych lasami leżą znane miejs­
cowości wypoczynkowe jak: Czor­
sztyn, Krościenko, Szczawnica. Od 
strony południowej Pieniny okala 
Dunajec, przerzynając się wspa­
niałym przełomem między polską 
i słowacką częścią tego nie mają­
cego odpowiednika w Europie. 
Środkowej, fenomenu przyrodni­
czego.

Tędy wiedzie trasa znanego w 
całym świecie spływu łodzńami — 
przez Przełom Pieniński, — spły­
wu, który jest wielką atrakcją tu­
rystyczną.

Trzeci ośrodek turystyczny to 
rejon Babiej Góry a czwarty to 
uzdrowisko Rabka Zdrój i okolice.

Prawie cały obszar Podhala ob­
jęty jest konwencją turystyczną 
z Czechosłowacją.

Kqcik Sokoli
Na posiedzeniu plenarnym 

dnia 11-g okwietnia, w Sokol- 
ni Okręgowej', uchwalono 
wziąć udział w pochodzie do 
pomnika Kościuszki 2-go ma­
ja. Dziatwa, Sokolice i Sokoli 
będą maszerowali wraz ze 
Związkiem Narodowym Pol­
skim i Bratnimi organizacja­
mi.
Zlot Sokołów 
II Okręgu

44-ty Zjazd i Zlot Sokołów 
Polskich Okr. 2-go odbędzie 
się w dniach 28-go, 29-go i 
30-go maja, w Domu Polskim, 
119-ta ul. i Michigan ul. Re­
jestracja delegatów — w pią­
tek, 28-go maja, od godziny 
5-ej po południu. Pierwsza se-

Tow. Rzeczpospolita 
Polska Odwołuje 

Zebranie
Tow. Rzeczpospolita Polska Gr. 

1958 ZNP odwołuje swoje kwar­
talne posiedzenie jakie miało się 
odbyć w sobotę, 24 kwietnia, po­
nieważ nie mamy stałej sali po­
siedzeń. Usilnie prosimy człon­
kinie i członków o zapłacenie 
swych zaległości do Grupy w do­
mu sekr. fin. Wład. Szczepkow­
skiego pnr. 5004 W. Oakdale eve. 
—Bron. Prośnjewski, pręż.; Hen­
ryka Szczepkowska, sekr. prot.; 
W. Szczepkowski, sekr. fin. i kas.

Notice To 
All Veterans

Any honorably discharged vet­
eran is entitled to and will be as­
signed burial" space in the new 
Veterans Section of Fairmount 
Memorial Park.

Complete the attached registra­
tion card and return it to us. No 
postage is necessary. A Certificate 
of Ownership will be issued to 
you. along with information on 
veterans benefits to which you are 
entitled.

Our sincere apologies if this 
reaches you at a time of bereave­
ment.

The only cost to the veteran 
will be the amount required by 
the State of Illinois for the Endow­
ment Care Fund.

Watch for our Ad in Saturday’s 
paper on the Funeral Page. Mail 
name, address, serial number, 
branch of service to:

Fairmount Memorial Park, Inc., 
9100 S. Archer Avenue, Willow 
Springs, Illinois 60480.

(R. M.) 

sja tego samego dnia o go­
dzinie 7:30 wieczorem. W so­
botę druga sesja, a wieczorem 
bankiet. Pochód do kościoła 
Św. Salomei w niedzielę, o 
9-ej rano. Mszę św. o godzinie 
9:30 odprawi kapelan Okręgu, 
ks. prałat dr Illiński. Po po­
wrocie z kościoła zostanie po­
dany obiad i odbędzie się dal­
szy ciąg sesji.
Różne Wiadomości

Gniazdo Nr. 3 urządza w 
czerwcu losowanie, z którego 
dochód przeznaczony na wy­
datki związane z ćwiczeniami 
dziatwy.

Gniazdo 42 zawiadamia o 
Instalacji Komisji Sokolic, ja­
kie się odbędzie 18-go maja, 
w połączeniu z obiadem w re­
stauracji Red Lions.

18-go września Sokolice u- 
rządzają hawajski wieczór, 
na który zapraszają wszyst­
kich do sali Weterana.

23-go października Gniazdo 
urządza Dożynki w Polskim 
Klubie Demokratycznym. Po­
siedzenia Gniazda odbywają 
się w drugi piątek miesiąca. 
W dniu 7-go sierpnia — wy­
cieczka do lasu Jurgenon 
Woo^s. Wiceprezeską gniazda 
jest druhna Waleria Gałkow­
ska.

Gniazdo 133 bierze udział 
w 4-tym Zjeździe Okr. II i 
po posiedzeniu 16 maja, urzą­
dza Dzień Matek; podana bę­
dzie kolacja. Prosimy wszy­
stkie członkinie o przybycie 
na urozmaicony program. — 

Zarząd.
Gniazdo 907 urządza para­

dę ulicami Cicero, w której 
wezmą udział dziatwa i star­
si. w kostiumach. Po paradzie 
odbędzie się bazar w Sokol- 
ni Gniazda, w niedzielę, 13- 
go czerwca.

Mamy kilka wolnych 
miejsc dla kręglarzy na 1971 
i 1972 rok.w czwartki wieczo­
rem, o godz. 8:30 w Palace 
Bowl, Cicero, Ill.

Prosimy porozumieć się w 
tej sprawie z druhem Bob 
Beilfuszem, 3410 S. 53rd Ct., 
Cicero, 111. 60650; tel. 863-1378.

Czołem! — J. Sobieraj Rut­
kowska.

Uwaga Panowie Pogrzebowi
Niniejszym przypominamy pp. pogrzebowym, że 
nekrologi do zamieszczenia na ten sam dzień 
tak w ciągu tygodnia jak i w sobotę przyjmowane 
są od 7 do Bej rano TYLKO,

W miarę możliwości prosimy « podawanie 
nekrologów dzień przedtym.

ADMINISTRACJA DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO 
Dział Nekrologów
BRunswick 8-8700

Rezygnacja

Pojazd Kosmiczny ZSRR

Aresztowano 110 Demonstrantów'

Kalendarzyk Zabaw

(23, 24)

Istnieje sugestia urządzenia 
Wycieczki w okresie letnim do 
Polskich Ojców Saletynów, w Oli­
vet, I1L, do Ojców Karmelitów 
Bosych, w Munster, Indiana', do 
Polskich Ojców Franciszkanów w 
Burlington, Wis., Wycieczka do 
Obozu Młodzieżowego, w York­
ville. Bliższe szczegóły podane 
będą na posiedzeniu.

Zabawa roczna będzie w nie­
dzielę, dnia 24 października, w 
sali SPK, 2914 W. North Ave.

niezbędnego materiału do klas 
szkolnych.

Desmond i Redmond złożyli 
powyższe oświadczenie w roz­
mowie z reporterami bezpo­
średnio po przemówieniach, 
jakie obaj wygłosili na zebra­
niu Midwest Regional Semi­
nar, w Palmer House. W prze­
mówieniu, wygłoszonym do 
200 wychowawców i przedsta­
wicieli władz, Desmond po­
wiedział. że Związek Nauczy­
cieli położy większy nacisk na 
odpowiedni poziom nauki w 
seminariach nauczycielskich, 
w przeciwnym bowiem razie 
będzie się wydawać pieniądze 
na dokształcanie tych nauczy­
cieli, którzy wykładając w 
szkołach, nie posiadają dosta­
tecznych kwalifikacji, aby u- 
czyć dzieci czytać i pisać.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy ojciec, dziadek, brat i szwagier nasz ś.p.

Kalendarzyk 
Posiedzeń

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
osiągnięciu pełnego sukcesu. 
W przeciwnym wypadku^ ża­
dne informacje na ten temat 
nie docierają do społeczeń­
stwa.

W oparciu o tekst komuni­
katu, mówiący bardzo ogólnie 
o charakterze planowanych 
doświadczeń, uczeni stwier­
dzają, że Sojus-10 ma się po­
łączyć z krążącym od ponie­
działku w orbicie ziemskiej 
Salutem, bezosobowym sate­
litą, znajdującym w zbliżonej 
orbiecie Ziemi, jak Sojus-10. 
Orbity obu satelitów przebie­
gają bezpośrednio nad sowiec­
kim kosmodromem w Azji 
środkowej.

Następnie ma zostać prze­
prowadzone doświadczenie ze 
stworzeniem stacji kosmicznej 

Klub Wolnych Przyjaciół' za­
wiadamia, iż zabawa taneczna 
Klubu odbędzie się w sobotę, 24 
kwietnia, o godz. 8 wieczorem, w 
sali Lucky Stop, 1805 W. Division 
ul. Serdecznie zapraszamy przy­
jaciół i sympatyków o poparcie tej 
zabawy tanecznej. — Za Komitet: 
Józef Matuga, prezes; Maria Filip, 
sekretarka.

John D. Carey, który w mie­
siącu grudniu dokonał dużych 
wysiłków, by zostać wybrany 
przewodniczącym Rady Szkol­
nej, ogłosił w czwartek o re­
zygnacji z tego urzędu. Okres 
5-letni w Radzie upływa dla 
Carey dopiero przy końcu 
kwietnia i oświadczył, iż bę­
dzie pełnił swe obowiązki do 
czasu, póki mayor Daley nie 
zamianuje kogoś innego.

Carey, który jest reprezan- 
tantem US pracowników sta­
lowni na płaszczyźnie mię­
dzynarodowej, oświadczył iż 
zamierza poświęcić się całko­
wicie prowadzeniom układów 
dla świata pracy. Członkowie 
komisji nominacyjnej Rady 
szkolnej uważają, iż Carey 
byłby otrzymał mianowanie 
na członka rady, z łatwością.

Tymczasem nie przybył on 
już w środę na wywiad z ko­
misją i nadesłał zawiadomie­
nie o swej rezygnacji.

Tow. Pobudka, Gr. 723 ZNP 
zawiadania członkostwo że ponie­
waż święta Wielkanocne przypa­
dały na dzień zebrania Tow. wo­
bec tego nasze zebranie miesięczne 
odbędzie się w niedzielę 25 kwiet­
nia, o 2 po połd., w sali Związku 
Polek, 1309 N. Ashland Ave.

Zarząd prosi o liczne przybycie 
gdyż są jak zwykle ważne sprawy, 
Dzień Matek — Helena Kubicka, 
prezeska; Helena Fijałkowska, 
sekr.

Sobota, 24 Kwietnia
Klub Ziemi Brzeskiej urządza 

wiosenną zabawę taneczną, w so­
botę, 24-go kwietnia, o godzinie 
8-ej wieczorem, w sali Faikel, 
pnr. 2128 N. Leavitt ul.

Zapraszamy wszystkich Klu­
bowców, jako również wszyst­
kich pochodzących z ziemi brze­
skiej. Do tańca przygrywać bę­
dzie doskonała orkiestra Krakus. 
Cel jest godny poparcia, bo na 
pomoc dla naszych rodaków z ro­
dzinnych stron. — Tadeusz Grzyb, 
prezes, wraz z całym Komitetem.

W miesiącu maju będzie przyję­
cia z okazji “DNIA MATEK”, Wy­
bór Matki Roku na 1971. Matka 
roku 1968 była p. Anna Janow­
ska, roku 1969 Katarzyna Walko- 
wiecka, 1970 Franciszka Napora, 
1971 — 7 ♦ * *

Nasza skarbniczka Wiktoria 
Kucharska, jest jeszcze na liście 
chorych, a także nasza była sekre­
tarka Betty Dubieniecka. Prosimy 
członkinie o przesłanie im życzeń 
prędkiego powrotu do zdrowia.

Jadwiga Gackowska, prezeska. 
Helena M. Stermińska, koresp.

w orbicie ziemskiej, która sta­
nowiłaby miejsce startu dla 
dalszych lotów w przestrzeń 
międzyplanetarną. Tego ro­
dzaju eksperyment US planu­
ją przeprowadzić dopiero w 
roku 1973-cim.

Należy przeypuszczać, że 
załoga Sojusa-10 będzie usiło­
wała przesiadać się na Salute, 
który może być zarówno kie­
rowany automatycznie jak i 
przez załogę.

Obecnie wyrzucony w prze­
strzeń Sojus-10 należy do se­
rii pojazdów kosmicznych, 
które przeprowadzały do­
świadczenia ze wzajemnym 
łączeniem się. Lot pierwsze­
go z tych pojazdów, Sojus-10 
zakończył się tragicznym wy­
padkiem, w którym poniósł 
śmierć sowiecki astronauta 
Włodzimierz Komarow.

nie.”
Bronią Administrację

Podczas debat w Izbie Se­
natu wczoraj nad kwestią 
wietnamską, trzech senatorów 
stanęło silnie w obronie poli­
tyki prezydenta Nixona stop­
niowego wycofania wojsk 
amerykańskich z Wietnamu.

Sen. Clifford P. Hanse (R- 
Wyo.) i sen. Wm. B( Saxbe 
(R-Ohia) poparli silnie stop­
niowe wycofanie wojsk, 
ostrzegając jednak, że wyzna­
czenie daty wycofania ostat­
nich oddziałów wojsk byłoby 
nielogicznym ze względów 
taktycznych i z korzyścią tyl­
ko dla komunistów. Sen. Ro­
bert Taft jr. (R-Ohio) skryty­
kował ostro tych którzy “za­
mienili się nagle w “gołąbków 
pokojowych” występując z 
krytyką polityki administracji 
Nixona, ale którzy milczeli 
gdy w latach 1960-tyoh tysią­
ce żołnierzy aim ;ańskich 
było .słanych do ,/ietnamu 
przez ówczesne administra­
cje.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
jako wojskowy sygnał wzy­
wania ratunku.,
Przesłuchy

Jeden z przywódców de­
monstrujących weteranów, b. 
porucznik marynarki John 
Kerry z Waltham, Mass., ze­
znając przed Senackim Komi­
tetem dla spraw zagranicz­
nych, któremu przewodniczy 
sen. J. Wm. Fullbright, w dra­
matycznym przemówieniu po­
wiedział: — “gdzie są nasi 
przywódcy — McNamara, Mc 
Bundy, Rostow i inni, którzy 
wysłali nas na pola bitwy w 
Wietnamie? Myśmy pozostali 
do końca na stanowisku a oni 
'opuścili nas, mimo że prawa 
wojskowe wymagają ażeby 
przywódcy pozostali na stano­
wisku do zakończenia walki. 
Kerry w imieniu weteranów 
żądał wycofania wojsk ame­
rykańskich z Wietnamu,'gdyż 
‘nie chcemy ażeby więcej 
Amerykanów utraciło swe ży­
cie w tej barbarzyńskiej woj-

Supeóntendent James Red­
mond oświadczył w czwartek, 
że Rada Szkolna nie posiada 
odpowiednich funduszów i je­
żeli nie dostanie dodatkowej 
pomocy, rozpoczęcie lekcji w 
nowym roku szkolnym będzie 
uniemożliwione. Redmond po­
twierdził słowa M. Bakalisa, 
superintendenta stanowego, 
który oświadczył w Waszyng­
tonie, przemawiając do dele­
gacji kongresowej z Illinois, 
że szkoły chicagośkie potrze­
bują dodatkowo $58 milionów. 
Redmond powiedział, że po­
moc w sumie $58 min. jest nie­
zbędna nie dla przeprowadze­
nia nowych programów, lecz 
do utrzymania szkół na do­
tychczasowym poziomie. Bez 
tych pieniędzy, lub przynaj­
mniej większej części wymie­
nionej sumy z funduszu fede­
ralnego lub stanowego, dal-, 
sze prowadzenie szkół będzie 
znacznie utrudnione, jeżeli nie 
uniemożliwione.

Prezes Związku Nauczycieli, 
John Desmond, przyznał że 
Radia potrzebuje pieniędzy, 
lecz, zaznaczył, że jego zda­
niem, odpowiednie subsydia 
powinny być udzielone przez 
Gen. Zgromadzenie. Szkol­
nictwo nie ma pierwszeństwa 
w naszym stanie — mówił 
Desmond — podkreślając swo­
ją opozycję^ w sprawie zwal­
niania lub odkładania z pracy 
nauczycieli ze względów 
oszczędnościowych. To nie 
jest odpowiednia metoda, — 
ostrzegł Desmond — gdyż 
zwalnianie nauczycieli dopro­
wadzi w konsekwencji do 
ogólnego strajku. Zapytany, 
czy nauczyciele zgodziliby się 
na zmniejszenie stawki płac, 
gdyby od tego zależało otwar­
cie szkół w nowym roku szkol­
nym, Desmond powiedział, że 
jest to bardzo wątpliwe, tym 
bardziej, iż bardzo wielu spo­
śród nauczycieli wydało swoje 
osobiste pieniądze na zakupy

Zespół Taneczny 
Tulianki z Tuley HS I

Zespół taneczny “Tulianki” 
z Tuley szkoły średniej, sfor­
mowany przez Wirginię Król, 
polską nauczycielkę z tej 
szkoły, odniósł duży sukces 
na wieczorku “Noc Międzyna­
rodowa”, jaki odbył się w 
Tuley HS dnia 1 kwietnia.

Zespół odtańczył wówczas 
następujące tańce ludowe:— 
Trojak polski, ukraiński Ko- 
zaczok, oraz jugosłowiański 
“Kocovo”, zdobywając olbrzy­
mie brawa i oklaski nie tylko 
od słuchaczy słowiańskiego 
pochodzenia ale i hiszpańskie­
go-

Jako wyraz przyjaznego ge­
stu Portorykański komitet Pa­
rady pod dyr. Senor Gregorio- 
Miranda zaprosił zespół “Tu­
lianki” na swoją doroczną za­
bawę taneczną, jaką urządza 
w tę niedzielę, 25 kwietnia, w 
Imperial Room, w Chateau 
Royale.

W składzie “Tulianki” znaj­
dują się: Tosia Obrochta, Ma­
ria CelrAuda, Violet Markova, 
Mary Dubyn-a, Maria Żurek, 
Zosia Mleczek, Anna Grun- 
das, Waleria Obrochta i Jo- 
vanka Lazor.

Niedz., 25 Kwietnia
P. N. Spójnia Oddz. 296 w Chi­

cago zawiadamia, że posiedzenie 
odbędzie się w niedzielę, 25 kwie­
tnia, w sali par. ŚŚ. Cyryla i Me­
todego, 5744 W. Diversey Ave., po 
sumie. Również odbędzie się Sejm 
Okręgu 6-go, o 3-ej po południu. 
Po Sejmie delegaci i członkowie 
są proszeni o pozostanie. Zostanie 
podana kolacja, a później nastąpi 
rozgrywka. — Stanisław Przybyl­
ski, prezes; Stanisława Twardzik, 
sekr. prot.

Daniela Sikorzanka
M ł o d ociana koloraturowa 

śpiewaczka Daniela Sikorzan­
ka wystąpi w niedzielę, 25-go 
kwietnia o godz. 3 po poł. w 
programie art. w czasie Świę­
conego w Samopomocy N. E. 
pnr. 1514 N. Milwaukee ave.

Będzie to atrakcja nie tyl­
ko dla uczestników miłego 
wieczoru ale przede wszyst­
kim dla miłośników muzyki i 
śpiewu.

Akompaniuje świetny mło­
dy pi-anista Fred Gródecki.— 
Nasz “Słowik Chicago” wy­
stąpi z zupełnie nowym pro­
gramem pieśnią “Our Father” 
—Malotta.

Redmond o Trudnościach 
Finansowych Szkolnictwa

Sobota, 24 Kwietnia
Międzynarodowy Klub Przy­

jaźń zaprasza całą Polonię na za­
bawę wiosenną, która odbędzie 
się w sobotę, dnia 24 kwietnia, w 
sali parafialnej na Władysławo­
wie (skrzyżowanie ulic Long i 
Roscoe). — Początek o godz. 8-ej 
wieczorem. Wstęp $2.00 od osoby.

Za Zarząd: E. R. Boris, prezes.

Piątek, 23 Kwietnia
Klub Ziemi Łomżyńskiej odbę­

dzie kwartalne zebranie w pią­
tek wieczorem, 23-go kwietnia, w 
lokalu LoRayne Chateau, 5925 W. 
Diversey Ave. (róg Mason). Człon­
kostwo jest proszone o wzięcie jak 
najliczniejszego udziału, tak w ze­
braniu jak i w tradycyjnej prze­
kąsce.

M. A. Ciurus, prezes.
H. Rogowska, sekretarka.

Niedz., 25 Kwietnia
Klub Niwiska urządza zabawę 

stoliczkową (Social Party) w tę 
niedzielę, 25 kwietnia, o godzinie 
2:30 po południu, w lokalu “C” 
Franks Lounge, pnr 4135 West 
47-ma ulica. Będą piękne niespo­
dzianki i nagrody. Donacja 99 
centów. Zastanie podana kawa i 
ciasto domowego wypieku., Pro­
szeni są członkowie i Członkine z 

, rodzinami oraz cała Polonia. Mi- 
j chał Dzik: prezes Henryk Ziomek, 
| sekr. prot.

Zebranie Stow. 
Matek Polsko-Amer. 

Weteranów
Posiedzenie Stow. Matek Pol- 

Amerykańskich Weteranów odbę­
dzie się w poniedziałek, 26 kwiet­
nia w sali Parku Kościuszko, 2732 
No. Avers Ave., blisko Diversey 
Ave., o godzinie 12-ej w południe. 
Po posiedzeniu będzie Tradycyjne 
Święcone. Kto chce dołożyć swą 
cegiełkę do przyjęcia, może za­
wiadomić prezeskę J. Gackowską, 
dzwoniąc na tel. HU 6-5812.

Marian Perzanowski
(MĄŻ Ś.P. HELENY Z DOMU PIECHOCKIEJ)

Członek Tow. Rzeźni^w Polskich Qr. 1615 Z.N.P., po krótkiej 
chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. Sakramentami 
dnia 22-go kwietnia 1971 roku, po południu, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 26-go kwietnia, 
o godzinie 9:15 rano z zakładu pogrzebowego pnr. 3653-59 West 
Fullerton Ave., do kościoła M.B. Anielskiej (na Wood ul.), a 
stamtąd na cmentarz Św. Wojciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalinnogrążeni:

Leonard, Angelina Ganffile, Tadeusz i Czesława Zychowska, 
dzieci: Józefa, synowa; Martin i Edwin, zięciowie; Zygmunt z 
żoną Bronisławą Piechocki, szwagier; wnuki oraz bracia i siostra 
w Polsce wraz z całą rodziną.

(Odwiedzanie zmarłego w sobotę, od 10-ej rano).
Pogrzebem zajmuje się: Stermer Funeral Home 
Telefon BElmont 5-1815.

Występ D. Sikorzanki 
w Sam. N. Emigracji

Opodatkowanie 
w Illinois 

4-te w Kraju
Stan Illinois zajmuje obec­

nie 4-e miejsce w opodatko­
waniu “na głowę”. Każdy z 
mieszkańców stanu płaci w 
podatkach przeciętnie po $552 
rocznie na stan, za przywilej 
zamieszkiwania w tym stanie.

Od czasu obciążenia stan, 
podatkiem dochodowym stan 
nasz podskoczył z 22 miejsca, 
jakie zajmował w 1969 roku, 
na czwarte w kraju, pod 
względem opodatkowania “na 
głowę”. Pod względem opo­
datkowania przed nami znaj­
dują się stany w kolęjności 
fornia, jak oświadczył Maurice 
Scott, przewodniczący Fede­
racji Podatników stanu Illi­
nois.

Święcone 
Gminy 177 ZNP
Posiedzenie gminy 177 ZNP 

połączone z tradycyjnym — 
“święconem” odbędzie się w 
piątek, dnia 23, kwietnia, o 
godzinie 8-ej wieczorem, w 
sali posiedzeń “Louis Hall”, 
1001 N. Wolcott ul.

Przygotowaniem przyjęcia 
zajmuje się Komitet Zabaw 
na czele z przewodniczącą Ko­
mitetu, wiceprezeską gminy 
177-ej, Anną Pilarczyk.

W skład Komitetu wchodzą 
del.: Łodzią Różańska, Stefa­
nia Pyrchla, Janina Odolska, 
Krystyna Karpuk, Bolesław 
Krzywicki, Leon Stabryła.

Zarząd gminy wraz z Ko­
mitetem zapraszają na posie­
dzenie i tradycyjne święcone 
wszystkich delegatów naszej 
gminy z rodzicami.

Na posiedzeniu będą oma­
wiane ważne sprawy organi­
zacyjne i rozwojowe gminy. 
Tradycyjne święcone zespoli 
nas wszystkich w jedną rodzi­
nę związkową i będzie dla nas 
miłym, przyjacielskim wspo­
mnieniem.
Dr. Edward Różański, prezes, 
Anna S. Nikiel, sekr.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy wuj 
i kuzyn nasz ś.p.

Kazimierz J. 
Lechtanski

Członek James J. Zientek Post 
419 A.L., po krótkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem 
opatrzony Św. Sakramentami, 
dnia 22-go kwietnia, 1971, o 
godzinie 5:30 rano, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w sobo­
tę, dnia 24 kwietnia, o godzinie 
10:30 rano z Boldyga Funeral 
Home pnr. 1758 W. 51 Street, 
do kościoła św. Róży z Limy a 
stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Sistrzeńcy i siostrzenice, 
bratanki i bratanice w Polsce 
oraz kuzyni w Chicago wraz z 
cała rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Boldyga Funeral Home 
Telefon PR 6-1110.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza bra­
towa moja i ciocia nasza, ś.p.

' Marianna Jeż
(siostra ś.p. Stanisława) 

po krótkiej chorobie, pożegna­
ła się z tym światem, opatrzo­
na Św. Sakramentami, dnia 
22go kwietnia, 1971 roku, o go­
dzinie 8ej rano, przeżywszy 
lat 83.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia 24go kwietnia, o go­
dzinie 8:30 rano, z zakładu po­
grzebowego, pnr. 11739 South 
Michigan Ave., do kościoła Św. 
Salomei, a stamtąd na cmen­
tarz św. Krzyża na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny pbrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Anna Jeż, bratowa; Cecylia 
Castelaz, Marianna Wątor, Bro­
nisława McKay, Adam i Wła­
dysław, bratanki i bratanice, 
siostrzeniec i siostrzenice oraz 
rodzina w Polsce; wraz z pozo­
stałą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Pisarski Funeral Home, 
Telefon PU 5-3086.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy oj­
ciec i dziaduś nasz, pradziaduś 
mój i brat mój, ś.p.

Wojciech J. Gierat
(mąż ś.p. Mary z domu 

Ostrowskiej)
Członek Tow. Św. Józefa Nr. 
290 ZPRK przy parafii ŚŚ. Pio­
tra i Pawła, po długiej choro­
bie, pożegnał się z tym świa­
tem, opatrzony Św. Sakramen­
tami, dnia 21go kwietnia, 1971 
roku, o godzinie 8:55 wieczo­
rem, w podeszłym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia 24go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z Wolniak 
Funeral Home, pnr. 5700 So. 
Pulaski Rd., do kościoła ŚŚ. 
Pięciu Braci Polaków i Mę­
czenników, a stamtąd na cmen­
tarz Zmartwychwstania Pań­
skiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Stanley (Anne), Irene (Alex) 
Jurewicz, syn, córka, synowa 
i zięć; 5 wnucząt, 1 prawnuczę; 
Mary Fałat, siostra; wraz z ca­
łą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Wolniak Funeral Home, 
Telefon PO 7-4500.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka moja i siostra 
nasza, ś.p.

Mary J. Smoła
(z domu Kociołek) 

(córka ś.p. Jana i Wiktorii, 
siostra ś.p. Józefa Dziedic 

i ś.p. Heleny Smoła)
po krótkiej chorobie, pożegna­
ła się z tym światem, opatrzo­
na Św. Sakramentami, dnia 
20go kwietnia, 1971 roku, o go­
dzinie 10:05 w nocy, w śred­
nim wieku. Zamieszkiwała w 
dzielnicy Archer Heights, daw­
nie) w dzielnicy Bridgeport.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę, dnia 24go kwietnia, o go­
dzinie 8:45 rano, z zakładu po­
grzebowego Ocwieja, pnr. 4256 
So. Mozart ul., do kościoła Św. 
Ryszarda, a stamtąd na cmen­
tarz Zmartwychwstania Pań­
skiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Stanley, mąż; Ronald, syn; 
Frank (Helen) Kolek, Stanley 
(Maxine) Kociołek, Edward 
(Virginia) Kociołek, Julia Dzie 
die i Joseph Smoła, bracia, 
bratowe i szwagier; wraz z ca­
łą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Frank A. Ocwieja,
Telefon 254-3838.

(22.23)
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★ PRACA MĘSKA * PRACA MĘSKA ★ DOMY

An Equal

* PRACA 2EŃSKA

* Domy Poza Chicago

Stacja WEDC

Mówili o Nas

★ DO WYNAJĘCIA

* KONTRAKTORZY

★ PARCELE

★ RUMMAGE SALE

Codziennie 7 >8:30 rano 
2.3 po poi. w niedziele

“GŁOS POLONII” 
WOPA—1490 KC

Polski Klub Artystyczny. — 
Spośród 86 prac 35 artystów 
polsko-amerykańskich, dwie 
nagrody po $75 każda otrzy­
mali: Mimi Kasprowiak za

Mieczysława Ćwiklińska 
Królowa Polskiej Sceny

“KAWALKADA” 
Stacja WOPA

Artysta-m-alarz Tadeusz F. 
Pawlak zdobył pierwszą na­
grodę, $125, na 38-ej dorocz­
nej wystawie malarstwa i 
rzeźby, organizowanej przez

GODZINA SŁONECZNA 
LIDII PŁOŃSKIEJ

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

POLSKA OBSŁUGA — Repera­
cja pieców centralnego ogrzewa­
nia. Czyszczenie, zakładanie "air- 
condition” — 439-3348.

Codziennie od 12 w poł, 
do 12:30 po poŁ

Dr. W. SIKORA
Producent i Właściciel

Codziennie o 1, 3:30 i 6:30 
oraz o 8-ej wiecz.

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC-1240 KC

Tak jak stuletni blisko Solski, 
występując we fredrowskich ko­
mediach stanowił swego rodzaju 
żywą historię wspaniałych wzlo­
tów polskiej sceny, tak obecnie ma 
to miejsce z Mieczysławą Ćwik­
lińska, występującą w znakomitej 
komeedii “DRZEWA UMIERAJĄ

$2.4 Min. Nagrody 
Za Schwytanie 

Potwora z Loch Ness

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Właściciel

7 dni w tygodniu
8:30 - 9:30 rano ... Od dawna patrzyłem na sta­

rych obywateli jako na najbez­
wstydniej zaniedbaną grupę na­
szego narodu. Biorąc pod uwagę, 
że grupa ta liczy 20 milionów 
Amerykanów i że zaspakajając 
potrzeby ludzi starszych planuje­
my naszą własną przyszłość, na­
prawdę trudno zrozumieć ten po­
wszechny brak serca.

Starzy Amerykanie są bezcenną 
ko'palnią talentów i doświadcze­
nia. Jednak kraj nasz nie korzy­
sta z tych zasobów; człowiek w 
wieku powyżej 65 lart, który prag­
nie w dalszym ciągu wnosić swój 
udział w życie społeczne, nie może 
tego robić, bo nie pozwalają na to 
przepisy Social Security.

. . . Musimy rozwinąć program 
naszej krajowej polityki wobec lu­
dzi starych, nie tylko dlatego, że 
mają oni w tej mierze prawo mo­
ralne, lecz i dlatego, ponieważ 
leży to w interesie narodu. Mówić 
Amerykanom, którzy współdziałali 
w budowaniu naszego kraju przez 
czterdzieści lat lub więcej, że są 
już niepotrzebni, jest krótkowzro­
cznością, jest rzeczą złą.

Amerykanie nie wysyłają swych 
starych rodziców lub dziadków w 
łodzi na morze, jak to robiły nie­
które prymitywne społeczeństwa. 
My raczej tych ludzi z całym okru­
cieństwem igonarujemy, wierząc, 
że znikną cicho i bez robienia kło­
potów. Jeśli mamy z nimi kłopot, 
wysyłamy ich do domów starców, 
z których wiele — to brudne po­
sępne poczekalnie przed domem 
pogrzebowym.

Każdy, kto patrzy na telewizję, 
lub czyta gazety wie, że jesteśmy 
społeczeństwem interesującym się 
młodzieżą. Równowaga, dojrza­
łość, mądrość życiowa — to się 
nie liczy. Gdy dłużej nie można 
już ukrywać stanu fizycznego, 
gdy ujawniają się nieuniknione re­
alia procesów starzenia, starzejący' 
się człowiek nagle staje się sa­
motnym i porzuconym, staje się 
członkiem napiętnowanej podkul­
tury. Równocześnie z pogarszaniem 
się jego stanu fizycznego następuje 
ostry spadek dochodu, często z u- 
tratą małżonka lub krewnych i 
bardzo często wraz z chorobą Chro­
niczną. Człowiek sklasyfikowany 
jako starzec, zostaje wyrzucony 
poza główny prąd życia społecz­
nego. Jego przyszłość staje się 
wręcz niewiarygodnie ponura.
... W tym roku odbędzie się w 

Białym Domu konferencja w spra­
wie problemów podeszłego wieku. 
Mam nadzieje, że jej wynikiem 
będzie sformułowanie “narodowej 
filozofii starzenia się”, tej filozofii, 
której brak podkreślił John B. 
Martin komisarz U.S. dla Spraw 
Wieku Podeszłego. Mam nadzieję, 
że konferencja będzie forum dla 
przedstawienia, analizy, przedy­
skutowania i syntezy specyficznych 
problemów i propozycji. Ale nie 
zwalnia to nas, członków Kongre­
su, od opracowania ustaw, które, 
złagodziły kryzye starości.' Nie 
możemy czekać, aż konferencja w 
Białym Domu zostanie przekształ­
cona na konkretne reformy, bo 
proces taki może trwać wiele lat.
... Dlaczego na każdych 4-ch

8-MIO LETNI murowany 6 poko­
jowy bungalow, przez właściciela. 

3009 West 77-ma ulica

od poniedz. do piątku 
9 • 9 wiecz.

CALUMET CITY
FOR SALE BY OWNER 

Tavern — Income Property.
3 renters plus rear building 

(also rented!.
Call for appointment

Phone: 221-5599

WAITRESS
Full time or part time.

JIMMY’S RESTAURANT 
30W101 Roosevelt Rd. 

West Chicago 
231-6722

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

w CHICAGO NADAWANE 
CODZIENNIE 

w KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA

“POLSKA
W MUZYCE, PIEŚNI 

i SŁOWIE” 
Stacja WOPA

I PRZEZ właściciela, 6^-pokojowy, 
i murowany bungalow, pełen ba- 
• sement, gazowym fumesem ogrze- 
I wane, 2-autowy garaż, wiele do- 
dodatków. $24,000.

] MErrimac 7-2409, po 4-ej po poł.

Codziennie
od 4:30 po poł.

i od 5:30 wieczorem
W Soboty 4-6:30 wiecz.

pp. Mgr. JÓZEF i SŁAWA
MIGAŁO WIE—Właściciele 

p. DIANA MIGAŁA-CIHAK 
Kierowniczka

W CRAGIN — Fullerton-Łaramie. 
Piękny murowany dochodowy 
dom, jasne duże pokoje. Telefono­
wać do właściciela: 869-8876.

Codziennie
od 6:30 do 7:30 rano 

Sobota 11 - 11:30 rano 
Niedziela 1 - 2 po poł.

PRZEZ WŁAŚCICIELA trzy 
czwarte akrów sadu, 8 pokojowy 
dom, stylu “ranch”, w bezmen- 
cie pokój zabawowy. Garaż. Cicha, 
piękna okolica. Ponad 40.

Itasca — 773-9221

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA

“KŁOPOTY 
SIEKIERKÓW” 

Stacja WOPA—1490 KC 
W Każdy Wtorek, Środę, 

Czwartek i Piątek 
7-7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELIŃSKI 

Anonserzy 
PELAGIA i BRONISŁAW 

MROZOWIE

5 POKOI, pierwsze piętro, starsze­
mu małżeństwm. Telefonować 
między 5-8 wiecz. 287-0934.

Londyn, (UPI) — Firma 
produkująca znaną szkocką 
wódkę, “Cutty Sark” ofiaro­
wała $2.4 miliona za schwyta­
nie sławnego potwora, który 
jakoby ma żyć w jeziorze — 
Loch Ness.

Nagroda jest uwarunkowa­
na, że potwór ma być żywy i 
ma mieć co najmniej 20 stóp 
długości. Schwytanie jego ma 
nastąpić przed 1-szym maja 
1972 roku.

952 N. MONTICELLO
Murowany, 3-mieszkaniowy, na 
podwójnej parceli, gazowe ogrze­
wanie, pełen basement, 2-autowy 
garaż, nowoczesne kuchnie, w 
doskonałym stanie.

Niska w’płata.
342-6700 — CA 7-1986

MICHAŁ PRZEMYSKI
Kierownik

“TONY PIEŃKOWSKI 
Show” 

Stacja WTAQ—1306 KO 
Codziennie 9:35 - 16:00 rano

“GODZINA 
MIĘDZYNARODOWA” 

Stacja WTAQ—1300 KC 

Sobota 6:35 > 7:30 wiecz.
JADWIGA 1 ANTONI 

PIEŃKOWSCY, Kierownicy

3’S
102
634

Zróbcie Raz — A Dobrze !
Roboty ciesielskie, obicia, dachy, 
fugowanie, kanalizacja, cemento­
wanie, podpory, malowanie, rynny. 

KOMPLETNE PRZERÓBKI ! 
Reperacje, wewnątrz I rewnątnt 

Od kominów do piwnicy I 
w mieście i poza miastem.

489-5000

STOJĄC”. Nie ma dziś w Polsce 
bardziej znanej aktorki teatru czy 
filmu, jak “PANI MIĘCIA”. Sły­
sząc to popularne imię już każdy 
wie, że chodzi o nikogo innego, jak 
o MIECZYSŁAWĘ ĆWIKLIŃSKĄ.

W roku 1958 w warszawskim 
teatrze Rozmaitości, odbyła się 
premiera sztuki Casony, “DRZE­
WA UMIERAJĄ STOJĄC”, z 
MIECZYSŁAWĄ ĆWIKLIŃSKĄ, 
w roli “BABKI”. Wkrótce stała 
się to życiowa rola Mieczysławy 
Ćwiklińskiej. Po setkach przed­
stawień w Warszawie, zaczęły się 
objazdy po Polsce. Dziś nie ma 
prawie miasta w Polsce, gdzie nie 
występowałaby Ćwiklińska. Po­
nad 1,200 przedstawień w ciągu 12 
lat, to jest już nie tylko rekord 
Polski wszech czasów, ale rekord

Kącik 
Siwych Włosów 

Redaguje A. M. HECHAY
Informacje dla

Starszych Wiekiem Czytelników

OWNER-DRIVER
Men with late model tractors to 
haul new automobiles from the 
Chicago Sub Area to various des­
tination in the Midwest. Above 
average earnings. Good driving 
record a must. Also must be able 
to pass I.C.C. physical.

APPLY

iAtco Auto Carriers
2140 W. 79th St.

An Equal Opportunity Employer

WOOD SHOP 
FOREMAN

Exp. necessary. Good pay. Profit 
sharing plan.

Phone for app’t
783-7481

Krakowskie 
“Rondle”

ZENON KWIATKOWSKI 
Stacja WOPA — 1490 KC

NA PÓLNOCNYM-ZACHODZIE
5 bieżących akrów farmerskiej ziemi, 
ze strumykiem. 10 minut do sklepów 
i szkół. Dobra inwestycja. *10,050. Mo­
gą być długie spłaty.

231-1025

OFFICE GIRL
Mature person who can answer 
phone, do some typing, filing etc. 

Near Northwest location.
Call 421-4770 for appt.

JEHOVAH CHURCH 
RUMMAGE SALE 

3740 W. Belden
Monday, April 26 at 5:00 P.M. 

Tuesday, April 27 
at 9:00 A.M. to 2:00 P.M.

MĘŻCZYZNA
Do Różnego Rodzaju Zajęć 

jak sprzątanie, praca w wysyłkowo! 
i magazynie, w sklepie z garderoba 
męską. Bez pracy wieczorami, 9.30 
rano do 6-ej wieczorem. Musi mówić, 
czytać i pisać po angielsku. Okolica 
North Michigan Avenue.
WHitehall 3-2410 — WH 3-2495 

PYTAĆ O MB. RATAJCZAK
EXPERIENCED 
MACHINIST 

Must be able to read and write 
English.

Apply Personnel Office.
BURTON AUTO SPRINGS 

2433 W. 48th Street 
FR 6-1200

na skalę • światową. Poza sławną 
Pułapką na myszy Agaty Christie, 
mało która sztuka może się po­
szczycić .takim sukcesem.

70 lat temu, w warszawskim 
teatrze Ludowym, w “Grubych 
Rybach” Bałuckiego ukazało się 
młodziutkie “dziewczę”, występu­
jące pod pseudominem “Gryf”. To 
dziewczę było już mężatką, żoną 
pisarza Zygmunta Bartkiewicz, 
który przeciwny występowaniu 
żony w teatrze zabronił jej uży­
wania swego nazwiska. “Dziew­
czę” to pochodziło z rodziny pol­
skich aktorów Trapszów, sławnej 
również jak Leszczyńscy lub Ra­
paccy. Po pierwszych sukcesach 
“dziewczę” przyjęło pseudonim 
Ćwiklińskiej, pod którym wystę­
puje do dnia dzisiejszego. Od roku 
1939, Ćwiklińska występowała w 
180 czołowych rolach, zapewnia­
jąc swym nazwiskiem na afiszu 
powodzenie każdej sztuki.

Być w Paryżu i nie zobaczyć 
wieży Eiffla; być Polakiem i ani 
razu nie zobaczyć szarej Wisły, 
przepływającej pod Wawelskim 
Grodem: żyć w czasach Solskiego 
lub Ćwiklińskiej i nie zobaczyć 
aktorów, o których będą mówiły 
pokolenia — to grzechy w przy­
szłości nie do przebaczenia.

Jesteśmy wdzięczni “PANI MIĘ­
CI”, że mimo swych lat 93 zdecy­
dowała się na podróż do Ameryki. 
Cieszymy się, że p. Janowi Woje- 
wódce, z wielkimi trudnościami, 
udało się sprowadzić Ćwiklińską 
i dać możność całej Polonii zoba­
czenia Królowej Polskiej Sceny.

W Chicago “Drzewa Umierają 
Stojąc” wystawia pan Jan Woje- 
wódka w Audystorium św. Trójcy 
w dniach: w środę, piątek i sobotę, 
5, 7:8 maja, o godz. 7:30 wiecz., 
oraz w niedzielę, 9-go maja, o 
godz. 3 po poł. Natomiast w po­
niedziałek, 10-go maja odbędzie 
się RECITAL AKTORSKI. ELŻ- 
BI ET Y BARSZCZEWSKIEJ i 
WIEŃCZYSŁAWA GLIŃSKIEGO. 
Przedsprzedaż biletów: Polish Re­
cord Center, 3055 Milwaukee Ave,; 
Baltic Travel, 1246 Milwaukee 
Ave.; Restauracja Warszawianka, 
820 N. Ashland Ave. (RM.)

Niedawno zakończono pier­
wszy etap prac remontowych 
przy Krakowskim Barbaka­
nie.

Remont, drugi w historii 
krakowskiego “Rondla” stał 
się przyczyną wielu sensacji 
archeologicznych, które rzuca­
ją nowe światło na historię 
powstania tego obiektu.

Jak się bowiem okazuje, na 
miejscu dzisiejszego Barbaka­
nu, który zbudowany został 
za panowania króla Olbrach­
ta stały dwa poprzednie: 
drewniany, pochodzący z X 
wieku, który mógł być jeszcze 
dziełem Chrobrego i drugi 
wniesiemy najprawdopodob­
niej ok. XII-XIII wieku.

542-9291

363-1102 CZARNA ziemia 10 buszli — $6.00;
342-6969 20 buszli — 511.00. — 531-2130

Amerykanów w twieku powyżej 
65 lat jeden musi żyć poniżej po­
ziomu ubośstwa? Dlaczego pokole­
nie w wieku 65 lat jest jedyną w 
kraju grapą, której zubożenie sta­
le pogłębia się? Dlaczego w epoce 
fantastycznych zdobyczy w dzie­
dzinie medycyny tylko 14 pro­
cent ogółu starszych Amerykanów 
nie cierpi na chroniczne choroby i 
inne dolegliwości? Dlaczego tylko 
mniej niż połowa z 25,000 domów 
starców posiada wyszkolony per­
sonel? Dlaczego pozwalamy na to, 
te niektóre z tych domów są ni­
czym innym jak “magazynami 
ludzi konających”, jak to okreś­
lano w “Chicago Tribune”? Dla. 
czego tak wielu starych Ameryka­
nów nie może ze względów finan­
sowych zachować własnego domu, 
poszedłszy na emeryturę? Dla­
czego robimy dla ludzi starych 
“udogodnienia”, które jedynie po­
garszają ich izolację i samotność?

. . . Szacunek dla starych Ame­
rykanów powinien wypływać z 
altruistycanych motywów. Możemy 
i powinniśmy im dopomagać, lecz 
również możemy wielu rzeczy na­
uczyć się od nich, peśli tylko bę­
dziemy ich słuchać. Mogą oni 
wzbogacić naszą kulturę o per­
spektywę zbudowaną na latach do­
świadczeń; mogą oni przygotować 
nas na dzień, gdy my sami stanie­
my się pokoleniem ludzi starych.

. . . Słowa “Złote Lata” prze­
kształcone zostały W nikczemny, 
okrutny żart. A przecież dla naro­
du, którego naukowy i techniczny 
geniusz przedłużył od końca XIX 
wieku życie swych obywateli z 
47 na 70 lat, dla takiego narodu 
jest chyba rzeczą możliwą spra­
wienie, by te dodane lata nie były 
męką i udręczeniem.

(Z przemówienia sen. Percy’ego 
z Illinois). * * *

Z Życia 
Siwych Ludzi

Najstarsza kobieta woj. bydgo­
skiego, mieszkanka wsi Władysła­
wowo w pow. Szubin Malwina 
Obolewicz, obchodziła 8 marca swe 
106-e urodziny. Jest ona matką 
13 dzieci i doczekała się 6 wnuków 
i 11 prawnuków.

Sto lat ukończyła Karolina Kuś, 
mieszkająca u swego wnuka w 
Borowej Wsi koło Zabrza. Jej mąż, 
górnik, zmarł w r. 1906, pozosta- 
Wiając ją z 7 małych dzieci. Pani 
Karolina wszystkie wychowała, ale 
obecnie przy życiu pozostała tylko 
jedną córka. Wraz z nią życzenia 
składało 11 wnuków, 33 prawnu­
ków i 7 praprawnuków. Babka 
Karolina nigdy w życiu nie była 
u lekarza. Zdrowia ma nadal do­
skonałe, tylko nogi już mniej 
sprawne. Gdy miała jakieś dolegli­
wości, leczyła się ziołami, które u- 
prawiała w swym ogródku

W Radomsku 86-letni Michał G., 
z zawodu rolnik poślubił 60-let- 
nią pannę. “Pan młody”, cieszący 
się doskonałym zdrowiem, pocho­
wał już trzy żony, a jego naj­
młodszy syn odchodzi do 60 lat. 
Zawarty w Radomsku ślub był 
pierwszy, w którym młoda para 
liczy sobie w sumie aż 146 lat.

PIERWSZA OFERTA — 
W GALEWOOD

2 nowoczesne 5-ld. kryte wykładam 
ogrzewane werandy, szalkowe kuch- 
nie, tafelkowe łazienki, fazowe boj- 
ler3r, rec-room, bardzo duża parcela, 

? autowy. Niska 40-tka. Przee właściciela. Doskonały stan.
ME 7-2413 lub TU 9-8306

EXPERIENCED
COOK

Part time at Country Club. 
Palos Area.

Mature woman preferrably.

448-5544

Zdjęcie górne, od lewej. Obraz olejny Tadeusza F. Pawlaka (1-sza nagroda) “Feight 
of the Century; Władysław Krawiec, popularny i ceniony rysownik Dziennika Chi- 
cagoskiego, który był głównym mówcą i mistrzem ceremonii podczas otwarcia wy­
stawy, z prezeską Polskiego Klubu Artystycznego, Charlotte J. Wilk; Ryszard Orski 
przy swoim dziele “Tryptych”, zdobywca drugiej nagrody, podzielonej między “Tryp- 
tych” a “Tanget in Orbit”, Mimi Kasprowiak.
Zdjęcie dolne, od lewej: Anna Smolak, która zdobyła 3-cią nagrodę za obraz olejny 
“Polish Spring”; artysta malarz Rudolf Pen, jeden z trzech sędziów; Pani Kwapi­
szewska przed kontrowersyjnym obrazem swego męża, “Why?”

obraz olejny “Tangent in Or-I 
bit” i Ryszard Orski za Tryp-1 
tych. 3 nagrody po $25 przy­
znano Annie M. Smolak za 
obraz olejny “Polish Spring”, 
Stanley’owi Dudek za “Off 
Smith Road” i Stanley’owi 
Feret za “Winter Scene”. 4 
nagrody, (każda $15) otrzy­
mali: Walter A. Mazewski za 
“Abstract No. 5” Walter Kra­
wiec (za obraz olejny “Blessed 
Virgin” i Kazimierz Dziubiń­
ski za “Lunar Marker” (rzeźba 
w metalu).

Specjalne odznaczenia $5) 
otrzymali W. Gawron, Adele 
A. Nesbitt, Edward Blachar­
ski i Hyacinth G. Drechney.

Komisja sędziowska składa­
ła się z trzech osób: Almy 
Morgan, emeryt, kierowniczki 
Wydziału Sztuki szkoły śred­
niej Wells; Rudolfa Pen, ar­
tysty mayarza i St-anley’a Pla­
cek, wiceprezesa Polskiego 
Klubu Artystycznego.

Wystawa, w galerii Security 
Federal Savings, 1209 N. Mil­
waukee ave.( będzie otwarta 
w piątek, 23 kwietnia, od go­
dziny 5-ej po poł. do 8:30 wie­
czorem oraz w sobotę i nie­
dzielę od 3ej do 8:30 wiącz.

4 POKOJE, 1 sypialnia — koło 
Fullerton i Kostner. BR 8-9751.
6 DUŻYCH pokoi, 2 piętro, świe­
żo odmalowane, północny-zachód, 
$130 — 227-2540.

WILDWOOD — 5-cio letni, obity 
aluminium z 3 sypialniami dom, 
podłogi z twardego drzewa, 2 ła­
zienki, dywany od ściany do ścia­
ny, gazowe ogrzewanie, wykoń­
czony pokój rekreacyjny, szeroka 
parcela obok jeziora, wiele dodat­
ków. $27,500. — BA 3-5124.

RUMMAGE SALE — Our Saviour 
English Lutheran Church, we 
wtorek, 27 kwietnia, od 9 rano 
do 8 wieczorem. 5155 W. Berteau.
RUMMAGE sale 24-25 kwietnia, 
od 8 rano do 5 po poł. 3257 Irving 
Park Road.

KELLIHER - RUFF REALTY 
Now maintains 3 offices to give you 
personalized “Area Wide” seryit 
the sale of new & existing ni 
business property, lake 
farms etc.

WAUKESHA
E. Broadway 

MUKWONAGO
Rochester

DELAFIELD
Milwaukee

Koryto Demoluje Z Wystawy Polskiego Klubu Artystycznego 
Swój Dom

Grand Rapids, Mich. (UPI).
— Edward Koryto, lat 50, ka­
waler, rozgniewany wciąż 
wzrastającymi podatkami na 
realność, przystąpił do roz­
biórki zbudowanego przez sie­
bie domu. Koryto pracował 3 
lata przy budowie dwu-sypial- 
nego domku. którego wartość 
oryginalnie obliczana była na 
$4.000. Ostatnio domek Koryto 
został oszacowany na $13,000 i 
zgodnie z wyższym oszacowa­
niem nałożono trzy-krotnie 
wyższy podatek realnościowy 
na domek Koryto.

MEN
MAINTENANCE 

Hours 12 Midnight to 8:30 a.m. 
WATCHMEN 

Rotating Shifts 
Regular full timef excellent Salary. 

Good company benefits including 20% 
merchandising doscount. 

Apply Personnel Office after 10 a.m.

WIEBOLDT’S
State and Madison

★ TOP SALARY
★ PAID HOLIDAYS
★ VACATION

★ COMPLETE 
DAY AND 

Interviews on 
Hours 9 A. M. to 4 P. M.

CONTACT M. LEE HARRIS

PETER ECKRIOH
3750 S. LITUANICA AVE.

CHICAGO, ILL. 60609
Opportunity Employer

TRAINEE MEAT CUTTER
(No Experience Necessary)

• SECURITY
• STEADY WORK • GOOD PAY

HIGH PAYING PROFESSION AS A MEAT CUTTER 
We need a person to learn the Profession as a Meat Cutter 
at Peter Eckrich. You do not have to be a high school grad — 
nor do you need to have previous experience. All you need is 
a sincere interest in a job that gives you Top Pay in a position 
that will always provide for your family.

Our Benefits include:
★ TUITION REFUND
★ SHIFT PREMIUM 
it PRODUCT DISCOUNTS

INSURANCE PLAN
NIGHT SHIFT
Mon. & Wed. only

4 POKOJE
Isze piętro, ogrzewane, odpowied­
nie dla małżeństwa, świeżo odno­
wione, piec kuchenny, lodówka, 
gaz do gotowania włączony.

Do objęcia I-go maja, 
Na Północ od Lawrence

539-6416
od 8 rano - 2 po poł., oraz w weekends

4 POKOJE, tafelkowa łazienka, 
tafelkowana szafkowa kuchnia. — 
2-gie piętro, dorosłym. 4900 za­
chód—2000 północ.

286-3109 telefonować po 5:30
6 POKOI ogrzewane, gorąca wo­
da. — HU 6-4382.
6 POKOI, 2 łazienki, tafelkowany 
pokój rekreacyjny, z barem, cen­
tralne ochładzanie, garaż na 2)4 
auta, wiele dodatków. — Okolica 
59-ej i Austin. Tylko za umówie­
niem: 585-4175.
SKLEP do wynajęcia, nadaje się 
na każdy interes. 2430 W. Chicago.

235-7562 od 12-ej do 4-ej
UMEBLOWANY pokój z używal- 
nością kuchni, 2-gie piętro.

2724 West Crystal

PULASKI-MILWAUKJEE, właści­
ciel sprzeda dom murowany, 
2x5 pokoi, ogrzewane olejem' 
nowoczesne łazienki, garaż na 2 
auta, 685-0311, bez agentów.
MUROWANY, 9 mieszkań, odno­
wiony. Tafelkowe kuchnie, łazien­
ki. Centralne ogrzewanie. Duża 
parcela. 80x120 stóp. Murowany 
garaż na 4 auta. 227-6494. _
489-3677.

ST. PASCAL’S 
BUNGALOW OUTSIDE 
DREAM HOME INSIDE 

n’ kida’ oSEjrklin< bright Kami'y area. 3 bdrm. 2% bath. 
Walk-in eloset. Full fin. base Sep. 
work and laundry rm. 1W car rar 
Uppeyr 3Ó’s<th be"°°m- Many *’rtraB- 

By Owner—725-5813

5000 WEST—1200 NORTH
2 story 3 bedroom stucco, 2 full 
baths — central oil heat. Full 
basement (expandable). Fin. FHA 
$20,500. Asking mid 20’s.

Shown by appointment
Call 378-3474

■ice in 
o liomes, 
property,

★ ZIEMIA

■

Mieczysława Ćwiklińska

SPRZEDAWCZYNI potrzebna do 
sklepu z wędlinami. Musi znać 
trochę engielski. Okolica Milwau­
kee-Montrose. AV 3-4794.

★ PRACA
T. J. REALTY

Is Looking For Full Time
REAL ESTATE SALESMEN 
Also will train qualified indivi­
duals for expanding South Side 
office. Call:

T. J. REALTY — 568-4412

* Pomoc Domowa
DEPENDABLE WOMAN 

WANTED 
Companion, housekeeper for el­
derly lady. Own room, salary open, 
good home for right person.

Southwest Chicago.
FI 6-9010 day or FA 3-6401 
' evenings and weekends

POTRZEBNA gospodyni, własny 
pokój, osobne wejście. Oak Park. 
VI 8-3908.

Dependable 
WOMAN WANTED

Gen. housework. One day week. 
Friday. Steady. Exc. transp. 
Skokie. $15 plus car fare. Some 
Eng. nee. References.

675-8840
HOUSEKEEPER 
With Childcare

Live in, suburban home. 2 doctors, 
1 child age 2^j. 5 days per week; exc. 
pay, free room & board, some English 
necessary. Must love children. Must 
be mature, dependable, . recent re­
ferences required.

282-7357 after 8 p.m.
Potrzebna Odpowiedzialna 

KOBIETA
do towarzystwa i jako gospodyni 
do starszej kobiety w Glenview. 
Do zamieszkania. 5 dni w tygodniu. 

■Zapłata do omówienia. Dobry dom 
dla odpowiedniej osoby.

724-3637
ODPOWIEDZIALNA KOBIETA

Potrzebna jako gospodyni, dla ojca 
i syna. Własny pokój, wynagrodze­
nie do omówienia, dobry dom dla 
odpowiedniej osoby. Dobra komu­
nikacja, południowo - zachodnia 
dzielnica. Dzwonić:

586-2364 lub 586-1219

★ FARMY
280 AKROWA FARMA 

BYDŁA NA MIĘSO 
Północna Minnesota. Przez właści­
ciela, dobry komplet budynków. 
Przy bitej drodze, nowoczesny 
dom. Niżej $100 za akr. Natych­
miastowe przejęcie. Gotówka.

Telef. 647-6851 Geo. Geerdes 
KELLIHER. MINN. 56650

* MILWAUKEE* WIS,
★ DOMY
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MIĘDZYNARODOWY KLUB

PRZYJAŹŃ
zaprasza całą Polonię na

ZABAWĘ WIOSENNA
która odbędzie się w sobotę, 24 kwietnia 

W SALI PARAFIALNEJ WŁADYSŁAWOWA
Róg Long i Roscoe

Początek o 8 wieczorem — Wstęp $2.00 od osoby
i DOBOROWA ORKIESTRA

Za Zarząd: Eug. Borys, Prezes

BUY

• Samo-
jj.» obsługa.
r • Dostawa przy 

kupnie za najmniej 
$ 2 0 z wyłączeniem 

artykułów na wyprze­
daży.

• SPECJALNE CENY 
DLA KUPUJĄCYCH 

SKRZYNIAMI.

• U nas kupi- 1 
cie wszystko —

• Zastrzegamy 
prawo ograniczenia 
Ilości i błędów dru­
karskich.

• PRZYJDŹCIE w Pon. 
Wtorek i środa. — SKO­
RZYSTAJCIE ZE SPEC­
JALNYCH OKAZJI.

LOW
IOOO

MILWAUKEE LIQUORS
S806 N MILWAUKEE AVE

Phone 775-6922
DAILY 9-11 

SUNDAY NOON-li

IMPORTOWANE TRUNKI Z POLSKI - FRANCJI - WŁOCH

WYPRZEDAŻ: 22-23 - 24 - 25 Kwietnia

— Z TYM KUPONEM —

PAPIEROSY — Regular . .

PAPIEROSY — Hundreds . .
Tylko 2 Kartony Na Osobę !

Pepsi Colaeq
S Butelek—16 oz. 9^

MLEKO fi5c
GALON V V

ITALIAN
SWISS COLONY

Cold Duck5129
Duża Butelka ■ CANADA $ioo

DRY 1
5 Butelek

EARLY *3"
TIMES

CALVERT $095 
COCKTAIL

JIM $065
BEAM

JOHNNY WALKER
RED LABEL 99
SCOTCH 7™

House of Stuart

SCOTCH ’3"’
Fifth

GORDON $979 
WÓDKA

KONIAK $E99
MARTEL 5nh

OLD $Q69
TAYLOR

Tanqueray

GIN $445
Fifth

Old Grand sass 
DAD **

Fifth

popiera

rok fiskalny

pod kierownictwem znanego ka- j cieszenie się prawdziwym pięknem

5) Najlepszym r o z w i ąza-

Ogilvie musi bowiem 
środki finansowe na 
społeczną i funkcjo-

60-ciu zajęła w 
'-’na w szkole 

jak oświad- 
przeciwko 

białych stu- 
eciwko admi-

Prawidłowe Nauczenie Się Prowadzenia 
Samochodu Jest Najlepszą Inwestycją

że Gu- 
właśnie 
“stawia

by przyjęcie “Planu Pomocy 
Rodzinie” prez. Nixona, która 
bazuje głównie na znalezieniu 
pracy dla rodzin, pobierają­
cych dotąd zasiłki z funduszu 
opieki społecznej.

6) Stanowa Komisja Zawo­
du i Rehabilitacji pracuje w 
tym kierunku, żeby masy 
podopiecznych zatrudnić i że­
by same zarabiały na swe 
utrzymanie. Od powodzenia 
tej akcji zależeć będzie w 
znacznej mierze rozwiązanie 
kryzysu społecznej w stanie 
Illinois.

na terenie 
rozważa się 
1972 roku 
na ten cel.

Statystyki wykazją, że właśnie 
tacy kierowcy najczęściej powo­
dują wypadki, bo znalazłszy się w 
ruchu miejskim, tracą oni pano­
wanie nad samochodem. Dopiero 
po pierwszym wypadku, przycho­
dzą oni do szkoły, ażeby nauczyć 
się prawidłowo prowadzić auto.

Ale wypadek, jaki mieli naraził

Protest Uczniów
Lindbloom H.S. .

Uczniowie szkoły średniej 
Lindbloom pnr 6130 S. Wol­
cott, złożyli we czwartek rano 
na ręce kierownika petycję, 
domagającą się zmiany regu­
laminu dotyczącego ubioru 
uczniów.

Nowy regulamin z o stał 
wprowadzony, gdy kilka u- 
czenic przyszło do szkoły w 
krótkich szortach (hot pants).

Uczniowie w swej petycji 
zaznaczają, że strój nie ma nic 
wspólnego z nauką i każdy 
uczeń powinien ubierać się 
tak jak chce. 2,000 uczniów, — 
którzy urządzili krótką de­
monstrację, usunięto z klas i 
zawołano policję, która na 
prośbę kierownika, dr Patric­
ka Ahern, wkrótce opuściła 
szkół ę.

Służby . Śledczej (IBI) oraz 
policji stanowej i lokalnej do­
konało w czwartek nad ra­
nem równoczesnego rajdu na 
mieszkania studentów w 10- 
ciu różnych miesjcowościach 
na terenie stanu, konfiskując 
znaczne zapasy broni palnej, 
materiałów wybuchowych, a- 
mupicji i narkotyków.

Agenci i policja, działając 
jako rozdzielona na około 30 
małych grup aresztowała po­
nad 40 osób, obwiniając ich 
o różne wykroczenia przeciw­
ko prawu, począwszy od 
sprzedaży narkotyków i bro­
ni i dynamitu do włamań.

Mitchell Ware, który jest 
stanowym superinted ente m 
IBI oświadczył, iż 13-tu z a- 
resztowanych s p r z e dało u- 
przednio podstawionym agen­
tom śledczym znaczne ilości 
dynamitu i materiałów wy­

przyj dą z decydującą pomocą 
każdemu stanowi w rozwiązy­
waniu jego trudności w dzie­
dzinie opieki społecznej. Gub. 
Ogilvie przeprowadził rozmo­
wy z wieloma kongresmana- 
mi i senatorami, stwierdzieł 
dobrą wolę z ich strony, że 
chcą przyjść z pomocą w 
dziele opieki społecznej w 
skali krajowej, a tylko kon­
trowersja istnieje na temat, 
jak przyjść z tą pomocą.

2) Stan Illinois potrzebuje 
reformy administracji i fi­
nansowej pomocy. Gub. Ogil­
vie opowiada się za “federa­
lizacją” opieki społecznej i 
pod tym względem zgadza się 
z kongr. Wilburem Millsem, 
przewodniczącym Izbo wego 
Komitetu Środków i Sposo­
bów, który jest za przyjęciem 
przez rząd federalny całej od­
powiedzialności za opiekę spo­
łeczną w kraju. Taka “fede­
ralizacja” opieki społecznej 
zastąpiłaby plan prez. Nixona 
udziału stanów w dochodach 
federalnych, do którego Kon­
gres odnosi się z niechęcią.

3) Na pytanie publicysty 
Siddona, co stanie się, gdy nie 
przyjdzie pomoc federalna w 
przewidywanej sumie $65 mi­
lionów, gub. Ogilvie odpo­
wiedział, że wtedy nastąpią 
obcięcia budżetów wszystkich 
programów stanowych, aby 
potrzebne $65 milionów zna­
leźć, bo opieka społeczna mu­
si funkcjonować, a budżet nie 
może być deficytowy. W każ­
dym razie Gubernator nie pój­
dzie na plan nowych lub 
zwiększenia istniejących po­
datków, żeby znaleźć fundu­
sze-na opiekę społeczną.

4) Chicago jest w tym do­
brym położeniu, że ciężar od­
powiedzialności za opiekę spo­
łeczną spoczywa nie na Admi­
nistracji miejskiej Chicago, 
lecz na Administracji stano­
wej. Stąd też Chicago wydaj e 
na opiekę społeczną zaledwie 
$9 milionów i tego budżetu 
mayor Daley nie chce zwięk­
szyć, podczas gdy inne wielkie 
miasta robią wielkie wysiłki 
i na przykład miasto New 
York stoi wobec bankructwa, 
aby pokryć $300 milionów de-

uczeszczających do publicz­
nych szkół. Na ten cel należa­
ło by przeznaczyć około $4.5 
milionów.

3. Ustanowienie specjalne­
go funduszu w wysokości $5 
milionów, z którego wypłaca­
no by dotacje tym szkołom 
prywatnym i parafialnym, 
które zaprezentowałyby inno­
wacyjne, postępowe i ekspe­
rymentalne programy i meto­
dy nauczania, współpracując 
przy tym ze szkołami publicz­
nymi.

Trzy powyższe propozycje 
zostały opracowane przez 
specjalnie powołaną 2 lata te­
mu komisję, która przez ten 
okres badała sytuację szkol­
nictwa w Illinois. Przewodni­
czący komisji — Eugene F. 
Schlickman oświadczył, iż ko­
niecznie należy dostrzec i do­
cenić ważną rolę niepublicz­
nego szkolnictwa.
. Ogólnie panuje, przekona­

nie, iż wniosek finansowej 
pomocy szkolnictwu prywat­
nemu zostanie zatwierdzony 
przez obydwie izby stanowej 
Legislatury. W przypadku, 
gdyby w czasie debat nad 
stanowym dochodem i budże­
tem okazało się, iż suma $30 
milionów jest zbyt wysoka 
jak na możliwości Illinois, 
Senat i Izba Reprezentantów 
mogą zwrócić się do guberna­
tora Ogilvie o dodatkowe roz­
patrzenie wniosku i ewentu­
alne zniżenie funduszu dla 
szkół.

Hawaii.
Ks. Czaplicki podkreśla, że wy­

cieczka pod jego kierownictwem 
będzie dla jej uczestników wiel­
kim przeżyciem turystycznym. Bę­
dzie to nielada doświadczenie wy- 
cieczkowo-wypoczynkowe, bardzo 
odmienne od innych, rutynowych 
wyjazdów.

Wycieczkę przygotowuje facho­
wo znane biuro podróży R. Ma- 
tuszczak & Co. i tam należy zwra­
cać się po szczegóły informacyjne 
oraz wyjaśnienia. Rezerwacje są 
już przyjmowane i zainteresowani 
proszeni są, aby nie zwlekali z za­
pewnieniem sobie miejsc.

Zgłoszenia przyjmują biura Ma- 
tuszczaka: 1537 W. Division, tel. 
BR 8-6407 lub 5736 W. Belmont, 
tel. 283-4511.

A więc wybierzcie się na Hawaii. 
Aloha! (R.M.)

głość do 9.5 mili poza Chica­
go nie ulegną zmianie. Rów­
nież 45-centowe opłaty za 
przejazdy między stacjami 
znajdującymi się w bezpo­
średnio krótkiej odległości nie 
ulegną podwyżce. '

Firma Chicago & North­
western, aczkolwiek ma zyski 
z linii podmiejskich, ogólnie 
we wszystkich operacjach po­
nosi straty.

Podwyżka opłat dla firm 
kolejowych Milwaukee Road, 
Burlington Northern, Illinois 
Central R. R., Rock Island 
Lines oraz South Shore Line 
zostaną rozpatrzone w póź­
niejszym terminie. Oto zesta­
wienie jak na poszczególnych 
trasach linii Chicago & North­
western prezdstawiają się o- 
płaty obecnie i począwszy od 
1-go maja:

Stanowa Komisja Handlowa 
zapowiedziała w środę, iż 
podmiejskie połączenia kole­
jowe firmy Chicago & North­
western począwszy z dniem 1 
maja br. będą kosztować pa­
sażerów więcej o 7 proc. Ko­
misja zatwierdziła podwyżkę 
opłat za przejazdy po trzech 
miesiącach rozważań aplika­
cji złożonej przez przedsię­
biorstwo kolejowe. Chicago & 
Northwestern miało nadzieję 
na wprowadzenie podwyższo­
nych opłat już 1-go marca br. 
Opóźnienie to przyniesie fir­
mie mniejszy dochód niż się 
spodziewano. Dochód ten ma 
wynieść $4,039,171. t. j. o 
$250,000 mniej niż planowano. 
Przy założeniu jednak, że 
zmniejszony dochód istotnie 
wyniesie $4.039,171 będzie on 
mimo wszystko wyższy od ze­
szłorocznych wpływów o su­
mę $960.531. Wpływy będą je­
dnak uzależnione od faktu czy 
pasażerowie będą, w dalszym 
ciągu korzystać masowo z u- 
sług kolei przy podwyższo­
nych opłatach za przejazdy.

krości. Przy zderzeniu się, nawet | prowadzenia samochodu jest naj- Niektórzy członkowie komisji 
bo zaoszczędzi wyrazili obawę, że 7-procen- Innmn^m . ' _ . _ 7

Najmłodszy, 50-ty Stan — Ha­
wan — znany jest z wyjątkowego 
piękna naturalnego. Przyciąga on 
setki tysięcy osób w zakresie każ­
dych wakacji, spragnionych od­
poczynku, spokoju i poznania 
prawdziwego pięna wysp i Pacy­
fiku.

Czy więc nie warto wybrać się

Do wydatków dochodzi mandat 
karny, konieczność stawień-a się 

• w sądzie, grzywna, oraz obciążo­
ny ‘’rekord.” , I

Dlatego najlepiej odrazu nau­
czyć się porządnie prowadzić auto 
w szkole o dobrej reputacji. Taką

Policja Zapobiega 
Zajściom Studenckim

Grupa około 300 białych 
studentów z Lewis College w 
Lockport zebrała się wokół 
szkoły Christian Brothers, — 
iwykrzykując w kierunku za­
barykadowanej w Fitzpatri.ck 
all grupie około 50 studentów 
murzyńskich.

Policja z Lockport i stano­
wa stanęła murem przy bu­
dynku nie dopuszczając do 
wybuchu poważniejszych 
zajść. Zabarykadowani stu­
denci murzyńscy otrzymywa­
li przez dzień wczorajszy żyw­
ność dostarczaną im przez 
Murzynów z rejonu Joliet.

Grupa studentów murzyń­
skich w sile 
środę salę 
dla wyraź- 
czyli — r ' 
nękaniu ic. 
dentów oraz 
nistracji szkoły i nauczycie­
lom.

Administrator szkoły Brat 
Paul French spotkał się wczo­
raj z przedstawicielami gru­
py murzyńskiej w celu prze­
dyskutowania ich żądań. Ze­
branie to odłożono do dziś ra­
na.

Usługi Kolejowe Firmy Chicago
& Northwestern Droższe o 1%driving i

SCHQJJL
'■ . I

150 Agentów FBI Odkrywa Zapasy 
Broni w Domach Studenckich

Ustawodawcy— 
o Wyższą Płacę 
Stan, reprezentant Peter J. 

Miller (R.-Chicago) wysunął 
w środę wniosek ustawy przy­
znającej każdemu z 235 usta­
wodawców dodatkową pod­
wyżkę płacy o $30 dziennie w 
okresie trwania obrad Gene­
ralnego Zgromadzenia.

Wniosek Millera przyzna­
wałby każdemu z ustawodaw­
ców do $10 dziennie na posił­
ki, $15 na hotel i $5 na różne I 
wydatki. Jednakowoż wnio­
sek Millera domagałby się 
także ściągnięcia od każdego 
z ustawodawców po $50 z każ­
dej sesji, z tego, co otrzymu-I 
ją, na opłaty pocztowe i nie-! 
przewidziane wydatki.

Przy końcu stycznia br. u- j 
stawodawcy ustępujący pod­
nieśli płacę dla członków Se-! 
natu i Izby Niższej na $17,500 | 
rocznie, jak również każdy z | 
ustawodawców może otrzy­
mać do $6,000 rocznie na po­
krycie kosztów administra­
cyjnych i obsługę sekretar­
ską.

Krytyki odnośnie rezulta-' 
tów legislatury oraz nawał [ 
spraw spowodowały, iż w se-1 
nacie powzięto decyzję peł-1 
nienia sesji nocnych, poza j 
dzienną i już od wtorku przy-1 
szłego tygodnia, ustawodaw­
cy będą się zbierać również i j 
o 6:30 wieczorem, n'a nocne, 
sesje.

Podpalili Szkołę
Policja aresztowała we 

czwartek czterech nieletnich, 
oskarżając wszystkich o spo­
wodowanie pożaru s.zkoły 
Mann, podczas którego znisz­
czone zostało biuro kierowni­
ka szkoły, pnr 8050 S. Chap- 
pel ulica.

Zatrzymano 3-ch uczniów 
szkoły Mann, w wieku 9 i 2-ch 
po 12 lat oraz 13-letniego ucz­
nia szkoły Moseley. Wszyscy 
4-ej weszli do szkoły przez 
okno, w niedzielę, “dla zaba­
wy”, a gdy znaleźli puszkę z j 
płynem łatwopalnym, posta-1 
nowili, także dla zabawy, — 
podpalić szkołę.

Policja, przybyła na miej­
sce, zatrzymała jednego ucz­
nia, który wydał pozostałych 
trzech. |

Finansowa Pomoc Stanu Dla Szkół 
Parafialnych Bliska Zatwierdzenia
Zatwierdzenie pomocy fi-I dziców dzieci kształcących się 

nansowej stanu dla szkół w szkołach prywatnych czy 
prywatnych i paraf a’nych! parafialnych jeżeli rodziny 
wydaje się bliskie. Wczoraj są w ciężkich warunkach ma- 
wniosek poparło 91 członków terialnych. Wysokość tych za- 
Izby Reprezentantów oraz 29 ' pomóg równałaby się tym, 
senatorów. Również guberna-! wypłaca nvm rodzicom dzieci
tor Ogilvie silnie 
wniosek i w planowanym 
budżecie na
1972 — przewiduje dalsze fi­
nansowe poparcie dla niepu­
blicznych szkół 
stanu. Już teraz 
przekazanie w 
— $29 milionów

Opowiadający się za przy­
znaniem pomocy finansowej 
reprezentanci stanowią o dwa 
głosy więcej niż wymagana 
większość 177 członków izby. 
W przynadku Senatu równo 
połowa liczby senatorów (58) 
deklaruje się za wnioskiem. 
Spodziewany jest jeszcze je­
den głos dodatkowy, który w 
czasie głosowania umożliwi 
zatwierdzienie proponowanej 
pomocy.

Senator Robert E. Cherry, 
(D-Chicago), zastępca przy­
wódcy większości senackiej, 
oraz członek Izby Reprezen­
tantów Eugene F. Schlick­
man, (R-Arlington Hts.), 
przedstawili ponadto w sta­
nowej Legislature 3-punkto- 
wy wniosek uzupełniający 
propozycję finansowego po­
parcia szkół parafialnych i 
prywatnych.

1. Przyznawanie zapomóg 
rodzicom dzieci w, szkołach 
postawowych maksimum $60, 
oraz $90 maksimum za każ­
dego ucznia szkoły średniej. 
W sumie koszty realizacyin° 
takiego przedsięwzięcia wy­
niosłyby $20.5 milionów.

2. Wypłacanie specjalnych 
stypendiów - zapomóg dla ro-

jch już na poważne koszta i przy- | Prawidłowe i solidne nauczenie się
przy małej szybkości, reperacja i lepszą inwestycja, 1
auta wynosi od $85 do $100. Kosz- I pieniądze i nieprzyjemności. Znoi- , j ., . -
ta lekarza, a bron Boże szpitala, sy do szkoły Cosmopolitan Driv- i towa podwyżka może wyeli- 
są ogromne. Po najmniejszym na- . iiig School odbywają się codziennie minować tak duży orocent pa- 
wet wypadku, premia na ubezp.e- ! od 9 rano do 8 wieczór. Zgłoście i saŻerÓW, Że przedsiębiorstwo 
czeme takiego kierowej’ jest już się osobiście, lub telefonujcie stracić na tvm a nic ?v
w następnym reku znacznie wyż- dzwoniąc na numer: 685-3344 lub ’ , 0Z.e stracic na U™ 3 nie zy- 
sza. Teraz polisa w lepszej kom- I 685-4326. Skrócony kurs trwa tyl- , skac-
panii koztuje około $350 rocznie, ko 3 dni. (R.M.) I 80-centowe opłaty na odle-

W piątym z kolei seryjnym 
artykule traktującym o kry­
zysie opieki społecznej publi­
cysta Arthur Siddon przedsta­
wia wysiłki gub. Ogilvie 
zmierzające do wyjścia z tego 
kryzysu.

Siddon stwierdza, 
bemator jest tym 
człowiekiem, który 
czoła kryzysowi.”

Z całym poczuciem odpo­
wiedzialności za system opie­
ki społecznej gub. Ogilvie na­
zwał obecny system “finanso­
wym i społecznym nieszczę­
ściem.”

Gub. 
znaleźć 
opiekę 
nowanie systemu opieki, któ­
rego koszta tak rosły spiral­
nie, że w ciągu ostatnich za­
ledwie 3-ch lat podwoiły się.

Projekt budżetu na opiekę 
społeczną w 1972 roku w su­
mie $1.2 biliona, jaki gub. 
Ogilvie wniósł do Legislatury 
stanowej w ubiegłym miesią­
cu okazuje się już teraz “nie­
wystarczający.” w tym budże­
cie gub. Ogilvie przewiduje, 
że $65 milionów dostanie z 
funduszów federalnych, gdy 
tymczasem obserwatorzy w 
Washingtonie już teraz wy­
powiadają opinię, że guberna­
tor Ogilvie mocno się rozcza­
ruje, bo w Kongresie nfe ma 
żadnych nastrojów, objawia­
jących chęć do uchwalenia ta­
kich wydatków w skali krajo­
wej.

W rezultacie stan Illinois 
będzie musiał znaleźć dodat­
kowe $65 miliony i dodać' je 
do $558.9 niilionów przewi­
dzianych jako stanowy fun­
dusz finansowania potrzeb 
opieki społecznej. Opieka spo­
łeczna stała się największym 
drenażem, którym odpływają 
dochody stanowe.

Ostatnio gub. Ogilvie prze­
dyskutował w Springfield z 
publicystą Siddonem tak bu­
dżet Stanu Illinois, jak i jego 
problemy opieki społecznej. Z 
tej dyskusji najważniejsze 
wypowiedzi gub. Ogilvie są 
następujące:

1) Stan Illinois pokłada na­
dzieję w Kongresie, że uchwa- „ 
li reformę opieki społecznej ficytu na opiekę społeczną, 
po linii projektów prez. Nix­
ona i wtedy źródła federalne niem w skali krajowej było-

Ponad 150 agentów ze stan.; buchowych, bazookę, karabi­
ny maszynowe i zwykłe oraz 
rewolwery, w okresie 4 mie­
sięcznej inwiligacji.

Pewna część z aresztowa­
nych oskarżona została — o 
sprzedaż lub posiadanie nar­
kotyków. Agenci wciąż poszu­
kują jeszcze około 10 dalszych 
osób, na podstawie nakazów 
karnych.

Rajdów i aresztowań do­
konała grupa urzędników wy­
muszenia prawa w Carbon­
dale, w Murphysboro i w o- 
śmiu innych miastach, leżą­
cych na terenie 4 powiatów 
w południowej części stanu 
Illinois. Poważną część z a- 
resztowanych stanowią stu- ' 
denci z Uniwersytetu Połud­
niowej części stanu w Car­
bondale.

Ware określił, iż areszto­
wani działali przeważnie in­
dywidualnie i że nie ma posz­
lak, by tworzyli jakąś szajkę 
czy specjalną grupę. Więk­
szość z nich, sprzedając mate­
riały wybuchowe i broń pod­
stawionym agentom IBI, u- 
ważała, iż materiały te prze­
znaczone są dla grup białych 
lub “czarnych” rasistów w 
miasteczku Cairo, Ill. i sprze­
daży dokonywali wyłącznie 
dla uzyskania pieniędzy.

Nie znaleziono jak dotąd 
u aresztowanych żadnej przy­
należności dó jakiejś łącznej 
grupy radykalno-politycznej.

Agenci IBI podszywając się 
za studentów lub osoby in­
dywidualne. zdołali kupić od 
studentów obecnie aresztowa­
nych 800 funtów dynamitu, 60 
funtów eksplodujących bomb 
w plastyku, bazookę, dwa ka­
rabiny maszynowe, około 40 
karabinów różnego typu i po­
nad 1,000 sztuk amunicji. — 
Broń ta pochodziła głównie z 
kradzieży dokonanych w o- 
kolicy. Dynamit skradziony 
został tydzień temu z maga­
zynu chemicznego w Marion.

Agenci IBI wydali na zakup 
tych materiałów ponad $7,500. 
Ware podkreślił, iż rajdy 
wczorajsze i aresztowania — 
przyczyniły się do odwrócenia 
incydentów studenckich, jak 
również zlikwidowały dzia­
łalność handlarzy narkotyków 
na południu Illinois.

Zabiegi Gub. Ogilvie, Aby Wyjść 
z Kryzysu Opieki Społecznej

Stanisław Jaworski w szkole, 
zaopatrzonej w najnowsze przyrządy do nauki.

Wielu kierowców nauczyło się 
prowadzić samochód tak zwanym 
“domowym” sposobem. Ktoś z 
członków rodziny, lub przyjaciół 
na parków tsku. lub na pustych 
drogach w parku nauczy kręcić 
kierownicą i operować gazem i ha- _ _________
muicem i taki nowo upieczony i właśnie szkołą jest COSMOPOLI- 
kierowca nabiera przekonania, że ■ TAN DRIVING SCHOOL, pnr. 
już umie prowadzić auto. 4501 N. Milwaukee Ave„ róg Sun­

nyside. Kierownikiem szkoły jest 
Stanisław Jaworski, a instruktorzy 
mówią po polsku. Kin’s teoretycz­
ny, oraz jazdy i ezgamin w języku 
polskim. Szkoła Jaworskiego cie­
szy się najlepszą opinią i dlatego 
jest uprawniona przez władze 
szkolne do uczenia także młodzie­
ży lat 16 i 17.

Aloha! Na Hawaii... Aloha!
seem dla odpoczynku — mówi ks. 
Czaplicki. — To dzieło Boże jest 
szczytem naturalnego piękna. 
Wanto je zobaczyć, biorąc udział w 
naszej wycieczce, bo nie będzie­
my wysiadywali w hotelach, ale 
zwiedzimy wiele statkami, samo­
lotami, samochodami, mając je- 

, - . -. -- ---  -----—v dnocześnie czas na wypoczynek w
na wakacyjną wyprawę na Hawaii i spokoju, na łonie natury, na na- p/Arł Lr i TT-» i Z-.4-.TT *T*«AW*A^*„ 1—_ I • . t " ' . _

piana i działacza społecznego, ks. 
Kazimierza Czaplickiego, CSC. z 
Trójcowa?

Ks. Czaplicki będzie kierowni­
kiem wycieczki, która odleci z 
Chicago 31 lipca, samolotem “Jet”, 
a powróci 14 sierpnia.

Przez 15 dni uczestnicy wyciecz­
ki przeżyją wiele, zwiedzając licz­
ne wyspy z grupy Hawaii, jak też 
mając sporo wolnego czasu na wy­
poczynek, na własne inicjatywy 
turystyczne, gdy będą zatrzymy­
wali się w pewnych miejscach na 
kilka dni, czy to w Honolulu czy 
też na wyspach Kdna, Hilo, Kanai, 
Mani itd.

Program wycieczki obejmuje i 
zwiedzenie historycznego portu 
Pearl Harbor, przejazdy statkami 
między wyspami, loty samolotami, 
jazdę po rzece Wailua itp.

— Hawaii są wyśnionym miej-

POŻAR W HOTELU — W stolicy Syjamu, Bangkoku, wybuchł pożar w ekskluzyw­
nym hotelu Imperial. Śmierć poniosły przynajmniej 22 osoby z czego większość ofiar 
to obywatele amerykańscy. W nowoczesnym hotelu często zatrzymywali się amerykań­
scy dyplomaci i oficerowie z rodzinami oraz turyści z całego świata.

Obecnie
Od

1 Maja
Oak Park $19.75 $21.15
Davis, Evanston . 22.60 24.20
Elmhurst ... 27.15 29.05
Mt. Prospect ... 30.90 33.05
Highland Park ... 32.75 35.05
Wheaton .......... ... 33.95 36.30
Palatine ........... ... 34.60 37.05
Lake Forest .... ... 35.85 \ 38.40
Barrington ... 38.30 41.05
Geneva ........... ... 40.85 43.70
Crystal Lake ... ... 45.15 43.30
Kenosha 50.65 54 20
Harvard ......... ... 57.45 61.45


